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Pożyczka i stabilizacja złotego.
, W artykule ,,Polityka pożyczkowa Stanów Zje­
ż d ż o n y c h  na tle międzynarodowych wypłat i obro- ^  towarowych", zamieszczonego w nr. 29 „Rynku 
^ etaloWeg0 i Maszynowego", zobrazowaliśmy opinje 

■ Hoovera, sekretarza stanu Stanów Zjedn. o poli- i 
yce Pożyczkowej Stanów Zjednoczonych.

, Podnieśliśmy tam, że po k ra jach  Zachodu p rzy ­
w r  kolej ekspansji  kapitałowej na państw a Europy

schodnie j.
P a ' ^ Ozurnowaliśmy, że, ponieważ Polska, jest 
\v ik tWem 2 P °śród krajów Europy W schodniej naj- 
^ k s z e m , ponieważ jej geopolityczne położenie na- 
n. ,e jej szczególną wagę w koncercie europejskim, po- 

eWaż przedstawia wielkie możliwości rozwojowe, 
s t2eto kapitał amerykański, korzystając z trwałości 
f°sunków władzy w Polsce, złożył Rządowi naszemu 
er^j*.Pożyczkową.

Nie bez znaczenia, a może właśnie dlatego, jest 
zesycenie Niemiec pożyczkami amerykańskiemu O- n W.a Przed uchyleniem się ze strony Niemiec doko- 

w n,la Warunków, wynikających z planu D aw esa, spo- 
Cz d°wała pewną wstrzemięźliwość m iarodajnych 
J a n ik ó w  w emitowaniu nowych pożyczek dla Nie- i 
°dsCt  Chodzi poprostu o to, żeby Niemcy nie płaciły 
Szł Z ?d°wań kapitałem  amerykańskim oraz w przy- 
Q °sci ewentualnie — nie nadużyli zaufania Ameryki. 
d0 2y^ iście’ że ten stan w Niemczech przyczynił się 

2większenia zabiegów amerykańskich sfer finanso­

wych w celu wyszukania nowych terenów lokacyjnych 
dla kapitału amerykańskiego.

Ponieważ F rancja i W łochy z jednej strony są sil­
nie zadłużone, z drugiej odzyskują powoli swą przed­
wojenną pozycję finansową, przeto i te tereny zamy­
kają się dla penetracji kapitałów amerykańskich.

W takiej sytuacji zrozumieć można ustępliwość 
amerykańskich reprezentantów finansjery, udzielającej 
pożyczki, wobec warunków Rządu M arszałka P iłsud­
skiego. Chodzi bowiem o to, żeby możliwie rychło za­
wrzeć z Polską coś w rodzaju trak tatu  finansowego, 
ażeby nie być zaskoczonym wtedy, kiedy rynki kapi­
tałowe większych państw europejskich będą zamk­
nięte.

Na innem miejscu pisaliśmy, że w obliczu zerwa- . 
nia rokowań finansiści amerykańscy znaleźli się w kło­
potliwej sytuacji. Uwzględniając to, cośmy powyżej 
omówili, finansiści amerykańscy zgodzili się na wa­
runki naszego Rządu, obniżając w ten sposób premję 
za nieuporządkowane stosunki wewnętrzne: prawne, 
socjalne, administracyjne, finansowe i społeczne.

Dla nas Polaków podpisanie kontraktu pożyczko­
wego ma niesłychanie doniosłe znaczenie. Przerywa 
bowiem dotychczasowy bojkot międzynarodowego ka­
pitału wobec Polski, trw ający od 1920 roku, kiedy w 
Nowym Jorku na W allstreet rzucono hasło: „ręce precz 
od Polski". Pozostawiono ją wówczas własnemu lo­
sowi.
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Od tego czasu nastąpiły wielkie ewolucje pod 
wpływem rozwijających się stosunków gospodarczych 
ogólnoświatowych. Nastąpiło przeorientowanie się 
wskutek nowych pojęć, zrodzonych w świadomości o- 
gólnoświatowych, powojennych stosunków gospodar­
czych. W tem „przeorjentowaniu się“ poczesne miejsce 
zajęła Polska.

'Dotychczas traktowano Polskę jak kolonję afry­
kańską, której pożycza się z powodu ryzyka poli­
tycznego kapitały na lichwiarski procent, w której 
prowadzi się tylko gospodarkę rabunkową.

Obecnie wchodzimy do wielkiej rodziny finan­
sowej świata na podstawie „równi z równymi".

Jakżesz zmieniła się sytuacja! Dzisiaj dzięki w ła­
snym wysiłkom zaprowadziliśmy tymczasową stabili­
zację stosunków gospodarczych. Dzisiaj jesteśmy w 
sytuacji nieskończenie lepszej. Możemy już bowiem 
bez oglądania się na pomoc zagraniczną pracować nad 
dalszem umocnieniem gospodarczem naszego kraju. 
Jeszcze tylko brak świadomej swego celu działalności 
gospodarczej, brak opanowania wszystkich sił dyna­
micznych w gospodarce Polski, nie pozwala nam roz­
winąć całkowitej energji potencjonalnej, nie pozwala 
nam kierować się twórczym optymizmem gospodar­
czym. W takiej sytuacji przychodzi nam w sukurs ka­
pitał amerykański, ten sam kapitał, który przed laty 
wołał „ręce precz od Polski". Jestto  radosnem dla 
nas zadowoleniem.

Również i banki polskie uczestniczą w sfinanso­
waniu pożyczki. W roli m andatarjusza banków pol­
skich występuje Bank Handlowy w W arszawie. Krok 
banków polskich należy powitać z całem uznaniem 
dla ich przewidującej polityki kredytowej. Jestto  
posunięcie, które świadczy o głębokiej znajomości po- 
lityczno-bankowo-gospodarczej naszych sfer finanso­
wych. Banki wchodzą zatem na równych prawach do 
koncertu międzynarodowego kapitału.

Równocześnie szesnaście banków emisyjnych 
świata otwiera rachunki żyrowe Bankowi Polskiemu 
do sumy 20 miljonów dolarów łącznie.

W związku z pożyczką ogłoszono rozporządzenie
 ♦♦♦♦

Prezydenta Rzeczypospolitej z dnia 13 października 
r. b. o stabilizacji złotego.

Półtoraroczna faktyczna stabilizacja złotego u 
żliwiła po podpisaniu pożyczki wprowadzenie p raw ne j  
stabilizacji złotego. Znaczenie prawnej stabilizaei1 
złotego polega przedewszystkiem na wyznaczeniu n°‘ 
wego parytetu złota.

Art. 1. powyższego rozporządzenia brzmi; Walu*3 
Rzeczypospolitej Polskiej oparta jest na złocie. Je<k 
nostką rachunkową waluty polskiej jest złoty. Złoty 
dzieli się na 100 groszy.

Art. 2. Z jednego kilograma czystego złota w ybij3 
się 5924,44 zł.

Rozporządzenie to uchyla cały szereg dotychcza' 
sowych rozporządzeń w przedmiocie systemu mon®- 
tarnego i w sprawie uregulowania obrotu p ien iężnej

Podczas gdy dawniej wybijano z jednego kil°' 
grama czystego złota 3444 zł 44 grosze w złocie, obe°' 
nie nowe rozporządzenie każe wybijać 5924 zł 44 & 
w złocie z jednego kilograma złota.

Dewaluacja złotego została zatem ostateczflj3 
zeskontowaną przez nowe rozporządzenie o „ sy s te ij 
monetarnym" Polski.

Monety z innych metali otrzym ają również no^e 
normy mennicze, które jak dekret mówi, będą u s t a ł o ^  
w osobnem rozporządzeniu.

W każdym razie wysokość emisyj tych nawet 
może przekroczyć 320 miljonów złotych ( =  8,90.2 
za 1 dolara). Dawna zatem norma uległa i tutaj ptte‘ 
kształceniu.

Praw na stabilizacja złotego pociągnie za soW 
niewątpliwie przewalutowanie m ajątku Banku F° 
skiego (o tem mówi plan stabilizacyjny) oraz m a ją ^  
wszystkich spółek akcyjnych, pociągnie za sobą w z j  
cen wszystkich dóbr trwałych i walorów giełdowy0*1

Z tą chwilą winna polityka gospodarcza wdroty, 
energiczny proces obniżania cen, ażeby nie dopuść 
do tendencji zwiększania ogólnego poziomu cen,

W następnych numerach omówimy plan stabil^5 
cyjny i program gospodarczy w łączności z p o ż y c i  
i następnemi pożyczkami.

A lfred  Lorenczewski■

Głosy o
Podpisanie kontraktu pożyczkowego wywołało 

echa we wszystkich zakątkach kraju; posypały się 
interwiewy, opinje i telegramy gratulacyjne.

Z uwagi na doniosłość zainicjowania stosunków 
ze światem międzynarodowych finansów, podajemy 
szereg głosów o pożyczce.

W wywiadzie z współpracownikiem „Epoki" 
przedstawiciele konsorcjum amerykańskiego zobrazo­
wali historję rokowań pożyczkowych i wypracowanie 
planu stabilizacji złotego.

Mówiąc o zabezpieczeniu pożyczki przez przele­
wanie dochodów z ceł do Banku Polskiego, p. Ficher 
zauważa;

„Niemcy zabezpieczyły przecież pożyczkę w stopniu 
dziesięciokrotnie wyższym, niż to uczyniła Polska, a 
przecież obligacja po lska je st na giełdach światowych 
nowonarodzonem dzieckiem.

W  tej chwili cały bezmała. m ajątek  Niem iec je st za­
staw iony pod różnego rodzaju  pożyczki. A m erykanie 
siedzą wszędzie w Niemczech na pierwszych num erach 
hipotek. P o lska zaś gw ayantując sp ła tę  pożyczki do-
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pożyczce.
chodami z ceł, stw orzy ła tylko jedno z ogniw ła-°c11 
cha, zapewniającego jej o tw arcie kas św iata, bo 
dowód, że z zobowiązań swych może się wywiaza^, 
Do tego dorzucił p. Monnet następujące uW^ 

„Pierwszym  celem pożyczki było postawić 
na nogi tak  mocno, aby każdem u opłacało się kap1 . 
sw ój w Polsce lokować. Za k ilk a  dni, gdy em isja b?0 ^ 
rozpoczęta i k redy ty  przez nasze banki o tw arte, 
Polski będzie m iał najm ocniejsze procentowo pokD 
dla złotego ze wszystkich państw  św iata.

P rzy tego rodzaju zapewnieniu stałości ku rsu> 
stępne pożyczki, a będzie ich P olska m iała ile z<3 u. 
— pożyczki inw estycyjne pó jdą już bez żadnych , 
dności. O zastaw ach nie będzie mowy. Pożyczkę, * ’ 

rą właśnie podpisaliśmy, uważać trzeba tylko za ĄfO"
życzkę gw aran tu jącą k u rs  złotego i o tw ie r a ją c a  
gę dla k redy tu  zagranicznego". , r£l
W edług obiecującej następnej uwagi p. Fiche 

uzyskana pożyczka ma być „złotym kluczem, otwier 
jącym rynki pieniężne dla Polski".



Naczelny dyrektor Centralnego Związku Przem y­
ślu, Górnictwa, Handlu i Finansów, pos. A. W ierzbic­
ki, w ten sposób wyraża się o pożyczce:

„Radosne twarze, rozbudzone nadzieje, zapocząt­
kowanie nowych interesów, ożywienie tych, co były 
rozpoczęte i zgasły, przyśpieszone tempo przedsiębior­
czości — słowem tętent zbliżającej się nowej ery go­
spodarczej.

Tętent ten wyczuwają najszersze masy ludności, 
stąd powszechne odprężenie po tych męczących dniach, 
gdy losy pożyczki zagranicznej ważyły się w tę i tam ­
tą  stronę, stąd powszechna radość.

I  ta  jednomyślność, z jaką zareagowała opinja p u ­
bliczna wszystkich odcieni politycznych, jest wprost 
zadziwiająca-

Tak odzwyczailiśmy się w Polsce od jednomyślności, 
tak ucieka nąm ona z pola widzenia, że trzeba było 
dopiero jednomyślności świata o nas, abyśmy ją  u mas 
odnaleźli". f

*  *  *

W wywiadzie z przedstawicielem „Dziennika 
°ydgoskiego“ b. minister pos. Jerzy Michalski i H. 
Gliwic wyrazili się korzystnie o  pożyczce. 

Pos. Jerzy Michalski w ten sposób wypowiada się 
n a - temat zawarcia pożyczki:

pożyczka zagraniczna przyszła w sam czas. Oko­
liczność ta, że zarząd skąrbu w Stanach Zjednoczo­
nych Ameryki Północnej udzielił swojej aprobaty ty l­
ko i wyłącznie dla pożyczki polskiej, odrzucając pro­
jektowane pożyczki dla innych państw, jest objawem 
dla nas bardzo pomyślnym. A zatem w Stanach Zjed­
noczonych utrwaliło się przekonanie, iż wąrunki eko­
nomiczne w Polsce sprzyjają przypływowi obcego ka­
pitału, skutkiem czego można u  nas ulokować kapitał w 
^wysokości 72 miljonów dolarów. P ieniądz, spełnia za­
zwyczaj trzy funkcje: jest wartością mierniczą, służy 
do zwolnienia zobowiązań i jest środkiem wymiany. 
Najważniejsza funkcja to — stała  wartość miernicza.

Tej cechy nie posiadał nasz pieniądz i dlatego za­
łamał się jego kurs w 1925 r., a  było to po otrzymaniu 
Pożyczki zagranicznej. Reform a walutowa w 1924 r. 
była wiełkiem nieszczęściem i przedwczesna dla, Polski. 
Nadto jednostka walutowa była zbyt wielka. Mieliśmy 
w tak  krótkim  okresie czasu bo od 1 stycznia 1926 r. 
do 1 sierpnia 1926 różnych czterdzieści pięć kursów; 
złotego (podług notowań Banku Polskiego).

— A jak jest dziś z naszą w alutą?
— Od sierpnia 1926 r.. po dziś dzień mamy kurs 

ustabilizowany. Je s t to najbardziej doniosły objaw w 
naszem życiu gospodarczem. Liezymy również drugi 
rok gospodarstwa państwowego zrównoważonego, bez 
ennsji bilonu i pożyczek zagranicznych. Są to wszy­
stko rzeczy dobre, ale aby skrzepły, muszą mieć dobre 
podstawy.

— Na czem polegają dobre podstawy?
— Żadne z państw nie uskuteczniło reformy wa­

lutowej bez obcej pomocy. Ani Niemcy, ani A ustrja, 
lak  i Węgry nie były zrujnowane wojną, Polską nato­
miast, k tóra  nąjbardziej była wyniszczona, ustabili­
zowała w alutę bez obeej pomocy.

Ale dla utrwalenia tych podstaw musimy mieć 
°hce kapitały i  dlatego nie mam słów radości, że 
obecna pożyczka doszła do skutku. Różni się ona od 
Pozyczki włoskiej i Dillonowskiej, które były zawarte 
na hańbiących dla nas warunkach.

•— Czy w ślad za pożyczką zagraniczną pójdzie
Wewnętrzna?

— Kilka chwil przed pańskiem przybyciem, panie, 
redaktorze, otrzymałem zaproszenie od p. ministra

skarbu na posiedzenie Rady Finansowej, mające się 
odbyć 18 października, na którem rozważyć mamy za ­
gadnienie kredytu ogólno-państwowego, projekt emisji 
pożyczki krajowej, chyba też będzie mowa o szczegó­
łach zaciągnięcia pożyczki zagranicznej.

— Jak  należy zużyć pożyczkę, panie ministrze?
— Mam osobliwe zdanie o sposobie zużycia po­

życzki. J e j przeznaczeniem jest ustabilizować walutę 
i służyć celom wytworczo-panstwowym, ale w żadnym 
wypadku nie pokrywać niedoborów budżetowych. By­
łoby to niezmiernie szkodliwe.

— Mówił p. minister o celach wytwórozo-państwo- 
wych, co należy przez to rozumieć?

— Jeżeli chodzi o poparcie ruchu budowlanego 
mam sąd zupełnie odosobniony. Jestem  przeciwny temu, 
aby pożyczką tą wspierano prywatny ruch budowlany. 
Zamieniłoby to obecną pożyczkę na konsumeyjną. Dla. 
ulicy i demagogów', głoszących hasła tanie, jest to cel 
wdzięczny. Mężom stanu powinien przyświecać cel 
inny, Wyższy. Pieniądze powinno się zużyć na in ­
westycje ogólno-państwowe, jak budowa kolei, dróg,

• kanałów rzecznych, elewatorów i całego szeregu zakła­
dów panstwowo-wytwórczych. Niech Bóg broni, aby 
z racji otrzymanej pożyczki rozmaici demagogowi® 
żerowali na skarbie państwa, a usiłowania tę  podejmą, 
niewątpliwie czynniki prywatnego ruchu budowlanego, 

* * *

P . Hipolit Gliwic, b. minister, obecnie dyrektor 
naczelny Banku Handlowego w W arszawie oświad­
czył się w sprawie pożyczki następująco:

— Zawarcie pożyczki jest dziełem niezmiernej w a­
gi. Spodziewamy się, że za obecną stabilizacyjną, na­
stąpi cały szereg inwestycyjnych. K apitał rozporzą- 
dzalny i światowy, a w pierwszym rzędzie amerykań­
ski, po kompletnem nasyceniu Niemiec, zaopatrywa1 w 
ostatnich miesiącach Włochy. Miało się wrażenie, że 
czeka tylko na chwilę stabilizacji naszej waluty, aby 
szeroką falą popłynąć do Polski.

— Czy są opracowane projekty inwestycyjne ?
— O ile jest mi wiadomo, jest już opracowany 

szereg projektów inwestycyjnych i w krótkim czasie 
będą one uskutecznione.

— Pan minister jest zdania, że pożyczka była ko­
niecznością...

— Rozumie się, że i bez pożyczki obecnej rozwój 
gospodarczy Polski posuwałby się normalnie. Form al­
nie jednak uznanie ustabilizowanego już faktycznie 
złotego, ma głęboki psychologicznie wpływ na rynek 
i daje bardzo silnego bodźoa do znacznego1 przyspiesze­
nia rozwoju życia gospodarczego.

— Opowiadają na mieście, że warunki są szcze­
gólnie pomyślne.

— W arunki zawarcia pożyczki są najlepsze, jakie 
można było w danym momencie uzyskać. Są nawet 
lepsze od owych dla wielu innych państw) i nie o wielie 
gorsze od analogicznych dla największych mocarstw.

— Czy pożyczka ma tylko znaczenie gospodarcze ?
s-— Nietylko... Pożyczkę zawarto z terminem dwu­

dziestoletnim. Je s t to sukces polityczny wielkiej wa-
. gi, gdyż sankcjonuje realne zaufanie do Polski.

— K tóre rynki zajmą się sprzedażą obligacyj?
— Lwia część papierów pożyczkowych sprzedana, 

będzie w Ameryce, pozostałe zaś obligacje przejmuje 
cały szereg krajów  europejskich1, a  dla ludności Pol­
ski zarezerwowano możność nabycia tych papierów w 
wysokości jednego miljona dola.rów. Sprzedażą obli­
gacyj pożyczkowych w Polsce zajm ą się najwybitniejsze 
banki krajowe z Bankiem Handlowym w W arszawie 
na czele. » .  *
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„Prager Presse" w artykule wstępnym p. t. „Po- 
łens grosster Erfolg" nazywa pożyczkę polską, wielkim 
sukcesem prestige‘u Rzeczypospolitej. Pomimo usil­
nej nieprzyjaznej propagandy Polska pożyczkę otrzy­
mała, co dowodzi, że amerykańskie koła finansowe są do­
brze poinformowane o sytuacji gospodarczej i  politycz­
nej państw, ubiegających, się o pożyczkę i oceniają, 
sytuację Polski jako pomyślną.
Na zakończenie podajem y opinję p. posła S tet­

son a.
P. poseł Stetson oświadczył korespondentowi 

„Kur jer a Łódzkiego":

Mojem zdaniem układ o pożyczkę zawarty między
Rządem polskim a grupą banków zagranicznych, mię­
dzy innemi z Bankers T rust Company, Blair and Com­
pany i Chase National Bank w New Yorku jest na­
turalnym krokiem w rozwoju ekonomicznym Polski.

To zbliżenie między Polską a  amerykańskiemi ryn­
kami finansowemi otworzy szereg nowych możliwości, 
bardzo korzystnych dla handlu obu krajów.

Zakończenie z powodzeniem tych rokowań jest 
szczególnie znamienne d la  oceny zdrowych p o d sta W , 
na których oparta jest ekonomiczna przyszłość Polski-

Związek hut żelaznych do Rządu.
W związku z zakończeniem pertraktacyj o pożycz­

kę stabilizacyjną, związek hut żelaznych Rzeczypo­
spolitej Polskiej przesłał na ręce p. w icepremjera prof. 
Kazimierza B artla  i min. Czechowicza następującą de­
peszę:

„Związek hut żelaznych spieszy wyrazić p. mini­
strowi swą wielką radość z powodu tak pomyślnego 
dla kraju  zakończenia sprawy pożyczki stabilizacyj­
nej. Doniosły ten fakt jest punktem zwrotnym na dro­
dze rozwoju sił produkcyjnych państwa, a dokonany 
został wyłącznie dzięki wytrwałej i mądrej polityce 
gospodarczej obecnego Rządu. W yrażając dla tej po­

lityki głęboki podziw i solidaryzując się z nią całko­
wicie, związek dążył i dążyć będzie nadal do wszech­
stronnego jej poparcia, uważając, że w zgodnym wy­
siłku wszystkich sił twórczych państwa i Rządu leży 
wielka przyszłość i pomyślność naszej ojczyzny.

Związek hut żelaznych składa p. ministrowi szcze­
re i serdeczne powinszowania z powodu tak pomyśl; 
pego zakończenia sprawy pożyczki stabilizacyjnej J 
wyraża swą radość, że ogrom pracy tak usilnej w tej 
doniosłej sprawie został uwieńczony tak owocnym re­
zultatem.

(— ) S u r z y c k i ,  (— ) K o r z y c k i .

♦ m

Przegrupowanie prac w zakładach Tow. Akc. H. Cegielski
w Poznaniu.

Jakie zasady przewodnie kierowały ideą tego przegrupowania... Gdzie, co i jak się dziś wykonuje 
w zakładach akcyjnych Cegielskiego w Poznaniu... W ytyczne ogólnego planu dyrektora p. inż. Su- 

chowiaka... W ażniejsze prace, wykonane w wytwórniach tej kolosalnej firmy...
Założone jeszcze w 1846 rokujeszcze w  1840 roku przez nieza­

pomnianej pamięci prof. Hipolita Cegielskiego, zakła­
dy akcyjne tej nazwy urosły dziś do rozmiaru kolosa 
metalurgicznej produkcji. Podział pracy, a tem samem 
produkcji, urasta tu do znaczenia pierwszorzędnej wa­
gi. Kwest ja tego rodzaju w zakładach Cegielskiego w 
Poznaniu została jednak rozwiązaną w sposób, praw ­
dziwie zaszczyt tylko przynoszący kierownictwu tych 
zakładów, zatrudniających dziś arm ję robotników, do­
chodzącą do 4 000 głów.

W edług informacyj, dostarczonych nam uprzej­
mie przez dyrektora tych zakładów p. inż. Suchowia- 
ka, ogół prac, dokonywanych systematycznie w za­
kładach tych, ulegał z biegiem łat stopniowej ewolu­
cji, póki w obecnym czasie nie stanął on na tej wyso­
kości, iż można i należy go nazwać ze wszech miar za- 
dawalniającym.

Jak  wiadomo, pierwotnie aż do roku 1919 zakłady 
te zamknięte były jedynie terenem, znajdującym  się 
na Głównej. Gdy jednak od roku tego produkcja ich 
a raczej jej rozmiary zaczęły wprost lawinowo wzra­
stać, kierownictwo fabryki natychm iast pomyślało o 
rozszerzeniu racjonalnem  terenów działalności, ściślej 
mówiąc, dotychczasowych ram  wytwórczości.

Uczyniono to zaś w dwóch zasadniczych kierun­
kach. I tak dokupywano kolejno w różnych punktach 
okolic Poznania nowe tereny dla fabryki, a równole­
gle na terenach tych rozmieszczano bardzo staran­
nie zróżniczkowane poszczególne działy produkcji. Iż
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droga ta była konieczną, stwierdza to choćby ta oko­
liczność, iż produkcja Zakładów Cegielskiego w ślad 
zatem wprost w siedmiomilowem tempie poczęła si? 
rozgałęziać i wzrastać. Rozszerzył się tedy w imponu­
jącym stopniu dział zapotrzebowań i cukrownictwa' 
zwiększać się dalej zaczęła w tym samym niemal sto­
pniu produkcja kotłów dla elektrowni, które od r. 1919 
zaczęliśmy budować w Polsce w zastanawiająco p°' 
ważnej ilości, a co najważniejsza, okazała się potrze­
ba zaspokajania wielkich wymagań kolejnictwa po*' 
skiego, a to w dziedzinie nietylko napraw y jego tabo­
ru, ale i dostarczania mu nowych wagonów, a nawę* 
parowozów.

By wszystkim tym nowym postulatom produkc)1 
sprostać, nałeżało obmyśleć tego rodzaju przegrup0' 
wanie prac, iżby ich wydajność była możliwie najwiS' 
kszą, a równocześnie i najlukratyw niejszą. W tym celu 
wyeliminowano przedewszystkiem z budynków ua 
Głównej wszelkie prace remontowe i przeniesiono 1e 
do Oddziału II, gdzie skoncentrowano budowę i napra' 
wę urządzeń rolniczo - przemysłowych.

Budowę taboru kolejowego ulokowano w dawnie)' 
szej fabryce wagonów przy ul. Górna W ilda. Fabryk 
ta może obecnie miesięcznie produkować 209 wagonó^ 
towarowych, wykonując we własnych z a k ł a d a ć  

wszelkie potrzebne części.
Tak samo pobudowano w sąsiedztwie komple*11 

fabrykę parowozów, przyczem kuźnię i dział 
kacji zestawów kołowych rozbudowano do p o trz e b  
fabryk.



Zakłady te dzielą się na trzy oddziały. Oddział I, 
na przedmieściu Główna, dostarcza obecnie przede- 
Wszystkiem odlewy, nity, śruby i t. d.

Tutaj skupia się fabrykacja maszyn rolniczych, 
specjalnie młocarń, obecnie poddana specjalizacji. To 
S1S tyczy młocarń parowych, aż do rozmiarów na j­
miększych i potrzebnych do nich stertników — loko- 
jnobile rolnicze buduje oddział II. W programie fabry­
kacji maszyn rolniczych figurują również małe mło- 
carnie kieratowe, sztuftowe i bębnowe, wąsko i szero­
ko bijące.

Produkcja ich wynosi 3 000 sztuk rocznie, podczas 
Sdy produkcja wielkich młocarni parowych obliczoną 
I est na 300 sztuk rocznie.

Buduje się również potrzebne do małych młocarni 
kieraty, oraz grabie i kartoflarki, które to przedmioty 
°d lat już były specjalnością firmy. Ten dział pro­
dukcji rozwija się bardzo dobrze.

Oddział II, połączony ze stacją kol. Poznań, mie­
ści się przy ul. Strumykowej w budowlach dawn, fa­
bryki maszyn I. Moegelin. Przeznaczony jest do budo­
wy gorzelni, rektyfikacji i krochmalni oraz do wyko- 
nywania remontów.

Największy oddział Il-gi, mieszczący się przy 
Oórnej W ildzie 136— 180, a posiada w obecnym stanie 
4 bloki budynków fabrycznych.

w pierwszym bloku mieści się przedewszystkiem 
tabryka wagonów i budowa lokomobil parowych, w al­
ców szosowych, aparatów  cukrowniczych. W bloku 
INgim umieszczoną jest kuźnia. Kuźnia wydaje półfa­
brykaty, służące do budowy parowozów, wagonów itd. 
w montażu jest obecnie 550-tonowa prasa hydrauli­
czna, na której będzie się wykonywać prasowane czę­
ści z blachy do największych rozmiarów, przez co za­
głady f-my całkiem się uniezależnią od dostaw za­
granicznych. Dziennie w kuźni przekuwa się 3 wa­
gony żelaza i stali.

Blok III -ci, to specjalny blok parowozowy. Umie- 
szczono w nim w równoległych halach kotlarnie żela­
mi oddział budowy ostojnic i warsztaty mechaniczne,

specjalnie przeznaczone do budowy parowozów. W 
poprzek powyższych hal ulokowano montaż parowo­
zów. W znajdującej się tu kotlarni, wykonywa się 
oprócz kotłów parowozowych, całe kotły parowe, n a j­
większych rozmiarów i do najwyższych ciśnień.

Tu właśnie wykonano niedawno szereg kotłów 
kornwalijskich i znaczną ilość kotłów systemu alzac­
kiej fabryki maszyn w Mulhouse do 425 m. kwadr, 
powierzchni ogrzewalnej i do 20 atm. ciśnienia robo­
czego. W alczaki tych kotłów, przy wielkiej średnicy 
i bardzo znacznej grubości blach wykazały nadzwy­
czajne zalety. Cały szereg kotłów sekcyjnych o sek­
cjach wężykowatych, przy wysokich ciśnieniach wy­
kazał wydajność do 40 kg. z m. kw. powierzchni gene­
ralnej, przy użyciu lichego gatunku miału węglowego. 
Oprócz tego wykonano kotły typu Sterlinga wysoko- 
sprawne do ciśnień roboczych 35 atm.

Chcąc dostarczać całkowite instalacje kotłowe, 
objęto programem fabrykacji również przynależne ak- 
cesorja. Buduje się więc przegrzewacze pary, specjal­
nej konstrukcji, regulatory pary, ekonomizery żeliw­
ne, podług patentu inż. Stierle, wreszcie chcąc wyko­
nać możliwie wszystkie ważniejsze części nowoczes­
nego kotła parowego, przeprowadzono próby i do­
świadczenia nad rusztem mechanicznym z podmu­
chem, gwarantującym  wysoką sprawność przy mało- 
wartościowych gatunkach węgla i dającym  w ruchu 
bezwzględne bezpieczeństwo. i łatwą obsługę.

Na podstawie specjalnych obliczeń i doświadczeń 
buduje się wysokosprawne i ekonomiczne destylatory 
wody posiłkowej, czyniące zbędnem dla kotłów tak 
niebezpieczne chemiczne czyszczenie wody. Fabryka­
cja tych zakładów nosi tedy wszystkie dla nowoczes­
nej kotłowni wymagane zasadnicze przymioty. Pod­
jąć się też może H. Cegielski dostawy gazozbiorników 
i zbiorników do płynów, aż do największych rozmia­
rów. Przedsiębiorstwo ma pod tym względem ustaloną 
tradycję. W roku 1926 zbudowano tu dla Gazowni 
miasta Poznania w nadzwyczaj krótkim, bo 4 i pół 
miesięcznym terminie, gazozbiornik o pojemności 
30 000 m, sześć.

Sto lat walki z masą 
czyli ciężarem (1 8 2 7 -1 9 2 7 ).
Rulecie glinu czyli aluminium... Obchodzone ono 
^z,ś jest nietylko przez świat naukowy ale i prze­
m ysłowy... W r. 1827 glin otrzymał poraź pierwszy  
hemik niemiec. Wohler w  postaci szarego pro- 

rzku... Dopiero nauce francuskiej udało się w 1857 
°ku glin uprzystępnić dla celów przemysłowych...

M etal ,  k t ó r y  w  c iągu  lat  50 podbił  ludzkość,  n a z y w a  się  
oiem. P o p u la r n o ś ć  s w ą  t a k  s z y b k ą  z a w d z ię c z a  tem u , iż 
Pomógł ludzkośc i  z w a lc z y ć  w  w y s o k im  -stopniu s i łę  p r z y ­

l e g a n i a  z iem i czyli  c iężkość .  T ą  d ro g ą  sz y b k o  z w y c ię ż y ł  
sw ej  d ro d z e  m ające  t y s ią c e  lat za  so b ą  że lazo  i miedź. 
Z a s ad n icz ą  b o w ie m  cec h ą  techn ik i  n o w o c ze sn e j  je s t  w a lk a  

m aSą czyli  c ięża rem .  O d  mniej lub w ięce j  sk u te cz n eg o  roz -  
^  ‘izania  t eg o  zag a d n ie n ia  za leż ą  p o s t ę p y  ludzkośc i  w  dz iedzi-  

le kom unikac ji  lądow ej ,  w odne j  i pow ie trzne j ,  a w  p rzy sz ło śc i  
°ze  b y ć  i kom unikac ji  m ięd z y p la n e ta rn e j ,  k tó re j  m ożliw ośc i  
^a z ie zna jd u ją  s ię  w  s ta d ju m  f izy c zn o - te ch n icz n y c h  ro z w a -  

i obliczeń. W  tej w a lc e  n o w o c ze sn e j  techn ik i  z c ięża -  
111 ° b e c n ie  już (a z w ła s z c z a  w  p rzysz łośc i) ,  d e c y d u ją c ą  rolę 

. g r y w a ją  t. zw .  m e ta le  lekk ie  i ich s to p y  czy li  a ljaże. Do 
m eta li  lekk ich  z a l icz am y  jak  w ia d o m o  z chemji n ieor-  

dm cznej,  w s z y s tk i e  te  m eta le ,  k tó r y c h  c ię ża r  w ła ś c iw y  jest  
mn‘e js zy  od 5-ciu.

P o m ię d z y  tem i m e ta la m i  n a  szc ze g ó ln ą  u w a g ę  zas ługu ją  
te ,  k tó re  d o ty c h c z a s  z n a la z ły  mniej lub w ięce j  s z e r s z e  z a s to ­
so w an ie  w  tech n ice :  t y ta n  (c. wł.  4.5), m ag n e z  (1.74), b e ry l  
(1,9) i glin (2,7). Na p ie rw sz e  m iejsce  w y s u w a  się glin, i co 
do s w y c h  c en n y c h  w ła sn o śc i  tech n iczn y ch ,  i co do sze ro k ieg o  
z a k r e s u  s w e g o  z a s to s o w a n ia .

Glin n a le ży ,  obok  tlenu, s ta n o w ią c e g o  50%, i k rzem u ,  
s ta n o w ią c e g o  25% m a te r ia łu  sk o ru p y  z iemskiej,  do na jw ięce j  
ro z p o w sz ec h n io n y ch  na ziemi p ie rw ia s tk ó w  c h em iczn y ch  
g d y ż  s ta n o w i  7,3 proc,  jej sk o ru p y .  Nie z w a ż a ją c  jednakże  
na ta k  częs te  w y s tę p o w a n ie  w  p rz y ro d z ie ,  n a le ży  glin do  na j­
m ło d szy c h  m eta l i  t ech n iczn y ch .  W  h istorji  meta li ,  ich z a s to ­
so w a n ia  p ra k ty c z n e g o  i p rz en ik an ia  w  ró ż n e  d z ied z in y  ku l tu ­
r y  m ateria lne j ,  glin zajmifje s t a n o w is k o  zupełnie  w y ją tk o w e .  
G d y  w ięc  t a c y  „ w e te r a n i "  p o m ięd zy  m eta lam i,  jak  żelazo, 
miedź ,  cynk ,  c y n a  i o łó w  p o t r z e b o w a ły  se tk i  i t y s ią c e  lat,  
a ż e b y  p rz en ik n ąć  w  k u l tu rę  ludzką ,  glin o d b y ł  ten p ro c es  w  
n iespe łna  la t  50. O d k ry c ie  jego p rz e d  s tu  l a t y  s ta n o w i  p iękny  
p rz y k ła d  ogólnej t ezy ,  że u m y s ł  n a u k o w y  i in s ty n k t  b a d a w ­
c z y  nie m o g ą  się  p r z y  s w y c h  d ąże n ia c h  i p ra c a c h  k i e ro w a ć  
pobudkam i i m o ty w a m i  p ra k ty c zn e m i.  O w o ce  p r a k ty c z n e  
t y c h  p ra c  d o j r z e w a ją  czę s to  późno,  a  c z a sa m i  i w c a le  nie.

Glin zo s ta ł  p o ra ź  p i e r w s z y  o t r z y m a n y  w  s tan ic  m e ta l icz ­
n y m  p rz e z  n iem ieck iego  ch em ik a  F r y d e r y k a  W o h ( e i ‘a w  1827 
roku, k t ó r y  d z ia ła ł  m e ta l icz n y m  p o ta s e m  n a  t ró jc h lo re k  giinu, 
w  p os tac i  s z a r a w e g o  p r o sz k u ;  o b c h o d z im y  w ięc  w  ty m  r a k u
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D ział konstrukcyj żelaznych jest na poziomie w y­
sokiej doskonałości, o czem św iadczą całkow ite kon­
strukcje  żelaznych kotłowni, zbiorników węgla, wież 
antenow ych, j

W  IV -tym  bloku m ieszczą się w arsz ta ty  pom oc­
nicze (narzędziarnia, połączona z hartow nią, resoro- 
wnią, w arsz ta ty  rem ontowe, ru rkarn ią , w arszta t b la ­
charsk i oraz szkoła uczniów). Światło o trzym uje się 
z w łasnej elektrow ni, k tórej odbudow a i spraw ność są 
napraw dę wzorowe.

Ogółem  stw ierdzone to zostało  już w ielokrotnie 
przez najbardzie j kom petentnych znawców, iż zarów ­
no m aszyny rolnicze, jak i kotły, wreszcie rzecz n a j­
w ażniejsza, w agony i parow ozy w ykonane w Z ak ła­

dach Cegielskiego w Poznaniu, w niczem  nie ustępują 
zagranicznym , choć może ich zew nętrzny w ygląd nic 
jest tak precyzyjn ie  w ykonany. Co do wytrzym ałości 
i spraw ności w działaniu  to pod tym  względem  w yka­
za ły  one sw oje wielkie zalety.

, P opy t też na nie w zrósł kolosalnie. Zaskoczona 
w prost w tym  roku niezw ykle dużem  zapotrzebow a­
niem, z trudnością w ielką olbrzym ia ta  firm a z wyko­
naniem  otrzym anych zamówień nadąża. Jeżeli jednak 
dotąd w yw iązyw ała się z nich zaw sze doskonale, a n a ­
wet wzorowo, to zaw dzięcza to głównie tej organizacji 
i zróżniczkow aniu p racy  w swych zakładach , k tó rą tu 
podaliśm y ledwie w bardzo krótkim  i tylko schem a­
tycznym  szkicu.

-oooo-

Po roku istnienia międzynarodowego kartelu miedzi,
Cele i zadania kartelu. — Stała tendencja zniżkowa 

silny, —
G dy rok tem u zak ładano  m iędzynarodow y k arte l 

miedzi, zam ierzano osiągnąć kilka p ierw szorzędnych 
celów.

1. P ow strzym ać od pół roku spada jące  ceny 
miedzi;

2. uregulow ać p rodukcję  miedzi proporcjonaln ie  
do zapotrzebow ania i konsum cji na rynkach św iato­
wych;

3. p rze jąć  handel m iedzią w sw oje ręce i w yklu­
czyć handel z drugiej ręki.

Dziś po upływ ie jednego roku istnienia, w arto 
p rzy jrzeć  się działalności k arte lu  bodaj w krótkości 
i spraw dzić, czy w ytknięte sobie cele osiągnął.

Czy k arte l zd o ła ł pow strzym ać tendencję zniżko­
wą n a  rynku  m iedzi? N iestety  poczynania k arte lu  w 
tym  k ierunku nie przyniosły  zam ierzonego skutku. 
W szystkim  wiadomo, że ceny m iedzi od pó łto ra  roku 
s ta le  obniżają się, a  dopiero w ostatnim  czasie u s ta ­
liły  się, mimo dalszej zniżki cen innych m etali, jak

na miedź istnieje nadal. — Mówią, że kartel bez- 
Dlaczego?

cyny, ołowiu, m osiądzu i t. d. O statecznie dziś miedź 
jest tańsza, aniżeli by ła p rzed  w ojną. S tw ierdzić więc 
trzeba, że k arte l okazał się w tej spraw ie dotychczas 
bezsilnym.

N a drugiem  m iejscu zam ierzał k arte l uregulować 
produkcję m iedzi stosownie do zapotrzebow ania i 
konsum cji na rynkach  światowych. J a k  w ygląda p ra ­
ca k arte lu  w tym  k ierunku? O dniósł on tu  częściowy 
sukces, udało  m u się bowiem zm niejszyć zapasy  m ic' 
dzi surow ej na rynku londyńskim  i w Havrze. Gdy 
karte l rozpoczął sw oją działalność, zapasy  na rynku 
londyńskiem  w ynosiły 34 000 ton, k tó re do lipca r. b. 
zredukow ano do 18 700 ton; w H avrze zaś w tym  sa­
mym czasie zm niejszono zapasy  m iedzi z 9 300 ton na 
3 300 ton.

Z drugiej strony  jednak na rynkach  am erykań­
skich zapasy  m iedzi rafinow anej w zrosły z 68 000 do 
104 000 ton. Isto tn ie  więc k arte l nie usunął zagadnie­
nia nadprodukcji miedzi.

setną rocznicę tego faktu. W  1845 roku \V5hler pow tórzy! 
swoje doświadczenie i o trzym a! nowy metal w  nieco w ięk­
szej ilości, k tóra  pozwoliła mu ustalić jego najgłówniejsze 
własności fizyczne i chemiczne.

O dkrycie W óhlera  miało narazie tylko teoretyczno-nauko- 
we znaczenie, gdyż cena 1 kg nowego metalu wynosiła w

2.-0i mar \Y tym m ku zajął się nowem Oukry- 
. . . . . .  . ancusk. cue:..ik feainte-wia re-uevil le ,  udoskona l!  m e­
todę W óhlera, zastąpił drogi metal potas znacznie tańszym 
sodem, i wogóle poznał się zaraz  na w ybitnych  własnościach 
technicznych glinu. W ynikiem w szystk ich  tych okoliczności 
był znaczny spadek  ceny glinu na 1000 m arek w  r. 1855 i da­
lej na 240 mk w r. 1857.

Na w ystaw ie  w szechśw iatow ej w P a ry żu  w roku 1855 
now y metal, tzw . „srebro  z gliny“ , skupiał na sobie pow szech­
ną uwagę. Jak  zaw sze  tak byw a, now ym metalem zain tere­
sow ały  się p rzedew szystk iem  sfery  wojskowe. N adzw ycza j­
na lekkość nowego metalu p rorokow ała  wielkie nadzie je: m y ­
ślano o zaopatrzeniu  konnicy francuskiej w  pancerze alumin­
iowe, które miały dąć jej znaczną przew agę  nad konnicą in­
nych państw ; zupełnie serjo mówiono naw et o szablach i k a ­
rabinach aluminjowych. Nie dziw więc, że Napoleon II po­
pierał St.  C laire-Deville‘a środkami materjalnemi i zachęcał 
do now ych  badań. Rezultatem tego w szystk iego było dalsze 
potanienie glinu . ' Lecz cena jego, k tóra  w  r. 1859 wynosiła 
160 mk., a w  r. 1865 — 74 mk., była jeszcze za w ysoka i nie 
pozwalała na szersze zas tosow anie glinu.

P rze łom ow ym  rokiem w lrstorji glinu był rok 1854, w któ­
rym to roku niemiecki chemik Robert Bunsen o trzym ał ghn 
drogą elektrolizy roztopionego chlorku glinu. I ta  nowa meto­
da narazie nie znalazła technicznego zastosowania, ponieważ 
cena energji e lektrycznej jeszcze była za w ysoka, tak, iż do 
roku 1888 glin o trzym yw ano  wyłącznie, że s tarą  drogą che­
miczną, z tą jednak różnicą, że zamiast chlorku glinu używan0 
kryol.tu, minerału, występującego w ogromnych ilościach na 
Grenlandji.  W  międzyczasie pracowano nad now ą metoda 
elektrolityczną i w innych państw ach: w Ameryce — Ch- 
M. Hall (1883). a w e-Francji — A. Minet (1888) i P. T. Herouh 
(1889). Lecz nowa ta metoda technicznego o trzym yw ania  gd- 
nu zaprow adziła  się w prak tyce  dopiero w tedy, gdy s ' e 
w  70-tych latach zeszłego stulecia rozpoczął św ie tny rozwói 
elektrotechniki k tóry  znacznie obniżył cenę energji elektrycz­
nej.

Dzięki temu nastąpiła  rap tow na  zniżka ceny glinu: za * 
kg płacono w roku 1889 jeszcze 38 mk, a już dw a lata późnie! 
w roku 1891 tylko 8 mk. w  r. 1895 — 3 mk, w r. 1904 — 2 mk.
w r. 1908 — 1,75 mk. a w r. 1911 — 1,20 mk. Z zupełnie ana­
logiczną szybkością rozwijała się i produkcja glinu: od l 8®4 
do 1882 ca łkow ita  produkcja wynosiła  27,2 ton, w  r. 1902 iv7 
7800 ton, w r. 1907 — 19.800 ton, w r. 1911 — 46.700 ton, a
w r. 1912 61.100 ton. W  tym sam ym stosunku w z r a s ta ł0
i zapotrzebowanie  glinu dzięki jego wysokim własności '0171 
technicznym.
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T o w .  A k c y jn e

w POLSCE

RADOMSKO
Adres lelegr.: „Metal" Telefon nr. 22

wyrabia:

DRUT żelazny i stalowy ciągniony, 
miedziowany, ocynkowany, dla te­
legrafów i telefonów, w  kręgach i 
prętach, drut kolczasty i skobelki.

g w o ź d z ie  druciane kwadratowe, o- 
krągle i fasonowe.

LINY stalowe wydobywalne, pochylnia- 
ne, prowadzące, niosące, ciągnące, 
dla podnośników i dźwigów, dla 
przekładni.

SPRĘŻYNY meblowe z końcami proste- 
mi, zakręcanemi i zapinanemi.

KLAMERKI stalowe do bel.

KITY saskie, bednarskie, blacharskie, 
kotłowe, do zbiorników, do krat, do 
okrętów, do zawias.

WKRĘTKI żelazne i mosiężne do drze­
wa i do metali, wkrętki kute, śruby 
do krzeseł.

SZPADLE i ŁOPATY stalowe, motyki, 
skrobadła i tłuczki.

W lDLY stalowe do siana, do nawozu, 
do koksu, do buraków, do kartofli, 
kopaczki i dziabki.

K o n s t r u k c je  żelazne, jako to: bu­
dynki fabryczne, hale maszynowe, 
szkielety wież kościelnych, dachy, 
mosty, zbiorniki, pomosty, specjalne 
wagony do piasku 15-o tonowe i 
mniejsze, kolejki przenośne, zw rot­
nice kolejowe, rozjazdy i zwrotnice 
tramwajowe, wagoniki, kolejki na­
powietrzne, dźwigi i krany.

4906

czerne m

wyrabia:

Fabryka Wyrobów Żelaznych
Inż. R. KOSWIALLA 

6993 Tel. 12 -  SZOPIENICE, ul. Rejtana 39.
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ko tłow e, gazowe i  
czarne i ocynkowane ^

poleca do natychmiastowej do­
stawy ze składu w Poznaniu

DOM HANDLOWY
Ijj
iii

I  ANTONI BERNHARD =iii
_  Poznań, Wielkie Garbary 18, Tel. 12-59 =  
III «26 (U
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Szanowne 
Kupiectwo!
Niniejszem 

podaję do *;s- 
kawej w iado­
mości, że po­
większyłem spe­
cjalny dział o- 
dzieży roboczo- 
zawodowej i po­
lecam po cenach 
k o n k u re n c y j - 
n ych

własne] fabrykacji ubrania zawodowe; Odzież dla wszystkich 
zawodów; Spodnie do pracy ceigowe, manszestrowe, kam- 
garnowe; Kamizelki, marynarki, bluzy etc. Płaszcze i kitle 
dla lekarzy, chemików i od kurzu; Fartuchy dla różnych za­

wodów; Bluzy i ja k i dla cukierników.

U b ran ia  kotłowe, sioferskie i ślusarskie 
oraa wszelką odzież do praey

Polecając się przy jakiemkolwiek zapotrzebowaniu 
łaskawej pamięci, kreślę

z poważaniem

nóg Stefan Jazierny — Poznali,



W zmożenie się produkcji miedzi w Ameryce 
przyczyniło się skutecznie do zapoczątkowania mocnej 
spekulacji, która wszczęła duże wysyłki z amerykań­
skich składów konsygnacyjnych. W ten sposób z rąk 
kartelu wysuwa się coraz więcej handel miedzią i 
przechodzi w ręce drugie.

Z tego wynika, że kartel miedzi mija się z swojem  
zadaniem; przyczyny zaś tego szukać należy przede- 
wszystkiem w stosunkach amerykańskich.

Regulację rynku miedzi trzeba rozpocząć od u- 
normowania produkcji i konsumcji na rynkach ame­
rykańskich, gdzie znajduje się ich punkt ciężkości. 
Stany Zjednoczone Am. Półn. konsumują same po­
nad 50% produkcji światowej, a produkują więcej, 
aniżeli są zdolne spotrzebować. Jednakże na rynku 
wewnętrznym, to znaczy amerykańskim, w pływ kar­
telu jest minimalny szczególnie w kierunku podniesie­
nia cen i ograniczenia produkcji. Amerykańskie usta­
wodawstwo antytrustowe zabrania tak ograniczeń pro­
dukcji, jak i tworzenia specjalnych zrzeszeń, celem  
podniesienia cen. Z tego powodu kartel nie może sku­
tecznie wpływać na podtrzymywanie cen miedzi, ani 
też na ograniczenie jej produkcji w Ameryce. Z dru­
giej strony spodziewano się, że pomyślna konjunktura 
w przemyśle miedzi z lat 1923 do 1925 przejdzie tak­
że na następne lata 1926 i 1927, a utrzyma się nadal.

Dlatego zamiast ograniczać produkcję, wytwórcy ame­
rykańscy powiększali ją, a w najgorszym wypadku u- 
trzymywali na stałym poziomie. Wobec załamania się 
dobrej konjunktury, nastąpiło nagromadzenie zapasów  
miedzi w magazynach hut i rafineryj —  a wkońcu nad­
produkcja.

W prawdzie ustawodawstwo amerykańskie pozwa­
la na tworzenie związków dla regulacji cen eksporto­
wych. Jednakże poczynania kartelu celem podwyż­
szenia cen miedzi, przeznaczonej na wywóz, spotkały 
się z opozycją kupców i handlowców, którzy, przewi­
dując następstwa takiej polityki, woleli taniej sprze­
dać swoje zapasy miedzi, aniżeli trzymać je na skła* 
dzie i więzić w nich własne kapitały. I dlatego kupcy 
wolni oferowali konsumentom europejskim miedź p° 
znacznie tańszych cenach cif Europa, aniżeli kartel. 
Różnica dochodziła nieraz aż do centów 0,2 za 1 Ib.

Prócz powyższych kartel doznaje ciągle prze­
szkód ze strony kupców europejskich, zw łaszcza an' 
gielskich, którzy zawsze znajdą właściwą drogę do 
pokrzyżowania planów kartelu.

W szystkie powyższe momenty razem wzięte tłu­
maczą, dlaczego działalność kartelu pozostaje bez 
skutku i nie osiąga żadnego z celów, dla których zo­
stał założony.

H. Groński

© Z ŻYCIA GOSPODARCZEGO
ZAGRANICY

NIEMCY.
Najważniejszym wypadkiem w niemieckim przemyśle 

żelaznym jest zrzeszenie się wolnych kupców branży żela­
znej, którzy utworzyli nową Zachodnio-niemiecką Spółkę 
Żelazno-handlową z ogr. p. W  skład nowej spółki wchodzą 
firmy: R. Broix - Dtisseldorf, W. Josten - Neuss, P. W . JVlark- 
mann - Diisseldorf, Bracia Seiler, Kolon ja, oraz W agner i 
Neissen w Dortmundzie. Nowe zakłady hutnicze A. G. 
w Bochum — wystajwio.ne przez wielkie zjednoczenie han­
dlowców żelaznych sta ją  się, co,raz groźniejszym współza­
wodnikiem związku zakładów stalowych, wpływ ich daje 
się coraz więcej odczuwać, a wyroby zyskfują z dnia na dzień 
na popularności, gdyż są tańsze, aniżeli wyroby związku 
zakładów stalowych. Nominalne ceny, w cennikach noto­
wane, wynoszą za blachy średnie 155 M ; n ik t jednak tych 
cen nie płaci, gdyż w cenie do 145 M. można dostać wszel­
kich grubości blachy.

Hoescha blachy cienkie notowano franco loco odbioru po 
159.50 do 165 na blachy wymiarowe. *

Ogółem zamówień zaczyna brakować, chociaż fabry­
kanci nie zdradzają się z tom przed nikim.

Większych zamówień dostarczyły w ostatnich czasach 
fabryki wagonów.

Ogólną sytuację określić można jako zadowalającą. 
Zbyt ożywił się stosunkowo znacznie, zwłaszcza w branży 
blach grubych i żelaza sztabowego. Niektóre transakcje 
opiewają na 500, 1000 a naw et i 1500 ton. Terminy dostawy 
już są znacznie krótsze, chociaż na żelazo cięższych pro­
filów dochodzą ciągle jeszcze do kilku miesięcy.

Popyt na d ru t zmniejszył się. D ru t kolczasty i ple­
cionki druciane idą przeważnie na eksport. Lecz i tu brak 
nowych zamówień staje się powodem pesymistycznych za­
patrywań.

Wedle „A. W .1' na reńsko-westfalskim ry n k u 's ta re ­
go żelaza panuje nadal tendencja słaba; na skutek zakupów, 
dokonanych przez huty zagranicą, zapotrzebowanie jest

niewielkie, to też dostawcy stara ją  się O otrzymanie pozw 
leń wywozowych, celem zbytu swych zapasów. O statnf 
ustalono, iż Niemcy mogą pokryć w 90%. z a p o t r z e b o w a ł * ,  

swe na stare żelazo, tymczasem importowano znacznie 'v1̂  
cej, niż 10% zapotrzebowania z zagranicy.

Na rynku południowo-niemieckim notowano następ1̂  
jące peny w markach za tonę loco huta  reńsko-westfaJs*r’ 
staliwo 60 do 65, żelastwo wyborowe 58 do 59, żeliwo 
szynowe tłuczone 70—71, żeliwo kupne tłuczone 59— 
Na rynku berlińskim daje się zauważyć znaczna roZP1' 
tość między cenami na staliwo i za żelivko maszyno" ' 
Gdy cena pierwszego wynosi 46 mk. za tonę, to cena <1* 
giego przekracza 70 mk. za tonę, a w poszczególnych 
padkach żądają do 77 mk. Różnica cen tych dwóch ar/ c 
kułów wynosiła zwykle 15 mk. na tonie. Obecnie "  
zwiększyła się ona w dwójnasób. Jako  jedną z Vr^  ... 
tego zjawiska podają zmniejszenie się zakresu zakupów s 
rego żelaza, dokonywanych przez drobnych kupcoW. 
zmniejsza podaż na rynku złomu maszynowego, nie wpłf" - 
jąc natomiast na staliwo. jcj

W zagłębiu węgłów,em Ruhry, sytuacja uległa in*
poprawie. Przeciętna sprzedaż dzienna w terminie spi'a' '  
zdawczym wynosiła 246.000. Bezpośrednią p r z y c z y n i ł  

prawy była wzmożona sprzedaż koksu do użytkui dom o" 
dla państw północnych, zaopatrujących się już obecnie 
tensywnie na zimę, oraz dla hu t francuskich. To też 1 (
koksu na zwałach zmniejszyła się w międzyczasie) z •»' ^
ton na 412.000 ton, natomiast ilość węgla zwiększyła sl 
tym okresie z 377.0Q0 ton na 440.000 ton. . ^

W swojem sprawozdaniu rocznem wypowiada sis 
sko - westfalski syndykat węglowy o sytuacji g ó rn ic tw * ^ . 
glow ego pesymistycznie, wysuwając następujące f’0 ’tr*'

1) sprzeciw Rządu w sprawie podwyższenia wew® 
nych cen węgla; ^ e-

2) słabe perspektywy na rozwój zbytu wewnt ;ą0- 
go ze względu na konkurencję p r z e t w o r ó w
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na ropę i gaz. Części do motorów. 
In jektory i zw ilżacze do pow ietrza 4617

□ iESEL- M o t o r
B E Z  K O M P R E S O R A

6 do 1000 koni siły stojące i leżące typy

M O T O R Y  D I E S L ’A
są najtańszą siłą napędową.

Wyłączny przedstawiciel firmy KSrting A. 6 .. Kortingsdorf
M E L I B O R "  Spółka Akc. Handl Przem ysł.

Ł. J BORKOWSKI, POZNAŃ, ul Gąsiorowskich 6.
Telefony 6366— 6266. Telefony 6366— 6266.

Młocarnie szerokomłotne VISTULA
Młocarnie z przymykami
Młocarnie Z wałami do gładkiej słomy
Walce, kieraty
Siekacze do buraków
Sortowniki ziemniaków
Maszyny do czyszczenia zboża
Sieczkarnie bgbnowe do zapędu me­

chanicznego stojące i na wozach
Sieczkarnie tarczowe 
Koła transmisyjne
Pompy do gnojówki z ru rą  s t a l o w ą  

i wyjmującemi wentylami 
Szufle Ziemne do transportowania ziemi 

wykonuje jako długoletnią specjalność

A. P. Muscate
Fabryka Maszyn T.zo.p .

TCZEW (Pomorze)
4087

Szufelki do węgli 
„ do śmieci 

Haki do łóżek  
Narożniki do okien

Wielkopolska 
Fabryka Wyrobów Metalowych
W. Ressel i A. Olejniczak

P o z n a ń ,  Ł a z a r s k a  2 .

[gBBBBBMIjjBIgilllilniIwMallalśyi

Siekiery, toporki, 
młotki, babki, 
łomy, ty ran ki

1 Inne wyroby masowej produkcji kuźnictwa poleca 
FABRYKA MASZYN i MŁOTOW NIA

0ŁDAK0WSKI i NEUMARK
w łs £ c . :  E d w ard  N e u m a rk
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U specjalisty
należy kupować przybory do

samorodnego spawania
palniki, węże, reduktory, druty, 
proszki tlen, w odór, acetylen, karbid. 4392

Jerzy Dziembowski
Te!- 15-14. Bydgoszcz, pl. Wolności
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wych i siły wodnej oraz na bardziej ekonomiczne 
wykorzystyw anie w ę g la ;

3) ostra  konkurencja angielska na rynkach zagranicz­
nych, przyczem A nglja  nie w ykazuje na.razie żad­
nych tendencyj do międzynarodowego porozum ienia 
węglowego, a prz.eciwnie zdąża do opanowania ryn­
ków  światowych w szerszym  jeszcze zakresie, niż 
to miało miejsce przed s tra jk iem ".

ANGLJA.
Pierw sza dekada października upłynęła bez znaczniej­

szych w ydarzeń i zm ian w przem yśle węglowym i  h u tn i­
czym. Zapoczątkow ana na rynku  żelaznym  i stalowym po­
lityka rabatow a nie przynosi takich  korzyści na jak ie była 
obliczona; owszem, jak  to już w  ostatniem  spraw ozdaniu jza- 
znaczyłem, s ta je  się naw et przyczyną pewnych zatargów? po­
między dostawcam i a odbiorcam i, k tó rzy  nie chcą, czy. 
też nie m ogą w zupełności zrezygnować z surow ców  i- 
półfabrykatów  pochodzenia kontynentalnego. P ierw otny za ­
p a ł upada, a  równocześnie obniża się  także skuteczność 
sztucznie podniesionego zbytu tak  w k ra ju  jak  i ruchu eks­
portowego.

N a rynku metalowym zato nastąp iła  zniżka.cen. Objaw 
ten zauważono zresztą  nietylko na rynku angielskim , ale 
także na rynku światowym. Ożywienie z poprzedniego 
okresu m inęło; rezerw a w zaw ieraniu  transakcyj w ystępuje 
coraz silniej. W yjątkow o rtęć znacznie zwyżkowała.

N iek tó re  m etale jak  m iedź, srebro i  złoto u trzym ały  
się na poziomie niezmienionym, w szystkie inne zniżkowały.

K arte l m iedziany u trzym uje mimo wszystko swoje ceny 
— na poziomie 13.50 centów, tak, że transakcyj było bardzo 
m ało, wobec tańszych o fert z wolnej ręki. Cena w Londynie 
za e lek tro lit podniosła się z Ł  61 do Ł  613/#, a s tan d ard  
w aha się około Ł  54. Zapasy w Londynie zm niejszyły się. 
raptow nie z 60.000 t. na 17.000, co je s t w zw iązku z po­
lity k ą  k a rte lu  starającego się  odciążyć rynek londyński z 
zapasów.

Cyna — w ykazuje niepom yślną sta tystykę , zapasy bo­
wiem światowe osiągnęły ,rekordow ą ilość 15.000 ton. P o ­
wodem tego jest m ały wywóz do A m eryki. Spodziewają, 
się jednak, że w  tym  miesiącu dowozy ze S tra its  będą, 
mniejsze. K urs spad ł do Ł  2663A-

Ołó-w spadł do Ł  20Ć/ I6 wobec Ł  289/i6 na początkfu 
roku. Ograniczenie produkcji w sierpniu  o 5.700 ton do

151.0001 ton. — nie odniosło pożądanego sku tku ,
M eksyk i A u stra lia  w dalszym ciągu dowożą znaczne 
ilości tego metalu-

Cynk w  sierpniu  w ykazał zwiększenie produkcji do 
121.000 t., szczególniej w Ameryce, notowanie cofnęło się 
nieco do Ł  2 6 V2, am erykańskie notowanie 6.05 cts.

Ceny kształtow ały  się w edług ostatnich notowań giei" 
dy londyńskiej po przeliczeniu na złote po kursie  z dnia 6 
października za 1 tonę, m etryczną następująco: aluminju® 
4853, antymon 2763, cyna s tandard  11.333, cynk hutniczy 
1132, miedź elektro lityczna 2.645 — .2.645, miedź s t a n d a r d  

2.324 — 2.303, ołów m iękki 899 -— 859, n ik iel 7.497, Ttęć 
29.590 — 30.949, srebro za 1 kg. — 50 zł.

AUSTRJA.
„W iener A llgem eine Z eitung" donosi, że prace wstę-

pne do zaw arcia międzynarodowego tru s tu  elektrycznego, 
postępują naprzód bez przeszkód. W  Związku z tern zazna' 
czyła się na rynkach europejskich znaczna podwyżka kur­
sów papierów  przedsiębiorstw  elektrycznych. W  Paryżu 
papiery n iektórych przedsiębiorstw  tego rodzaju podsk®' 
czyly o 500 franków .

CZECHOSŁOWACJA.
Konsum cja węgla na rynku wewnętrznym  w zrosła zn*-"3' 

nie W pływ  nadchodzącej zimy, a przedewszyst-kiem kaJ®" 
panji cukrowej, daje się odczuwać w całej pełni. Toteż, 
mu, iż eksport w ęgla spad ł znacznie, produkcja na t£® 
wcale nie ucierp ia ła ; owszem w zrosła znacznie.

W ubiegłym  sierpniu  w ew nętrzna konsum cja węgla ®-v’ 
nosiła 754.427 ton, czyli 6 9 . 7 2 7  ton więcej jak  w  p o p r z e d ® ®  

miesiącu lipcu. *g3
W zrosło również zapotrzebowanie w ęgla w niektóry0'1 

gałęziach przem ysłu krajow ego, k tórych  położenie poi6?’ 
szyło się w ostatnich trzech miesiącach.

Na polepszenie zbytu  w ęgla na rynku  krajow ym  wp* 
nęły inne jeszcze przyczyny; między innemi także znuii^ 
szenie się zapasów w ęgla i koksu, (w miesiącu sie rp n i®  0 
66.938 ton w ęgla i 165.210 ton koksu) o raz w iększa 
dni roboczych w  kopalniach. W sierpn iu  rb. wydobyto w 38, 
głębiu ostraw sko-karw ińskiem  908.510 t. w ęg la; koksu z®9 
wyprodukowano i 011 198.912 w zagłębiu i hutach trzymick0 
w itkow ickich. . I

(Zebrał i  opracował J .  T a b e r s k 1-

-cooo

Kadry Mechaników Lotniczych.
Dostarczać ich będzie Cywilna Szkoła

W lotnictwie naszem daje się wciąż odczuwać 
brak kwalifikowanych mechaników lotniczych.

Brakowi temu w porozumieniu z czynnikami kie­
ruj ącemi naszem lotnictwem postanowił zaradzić Za­
rząd Główny L. O. P. P. w W arszawie i w dniu 8-go 
stycznia 1926 roku powołał do życia Cywilną Szkołę 
Mechaników Lotniczych w Bydgoszczy.

Do Szkoły tej są przyjmowani wyłącznie czelad­
nicy ślusarscy i absolwenci Państwowych Szkół P rze ­
mysłowych w wieku przedpoborowym.

Uczniowie w ciągu 16 miesięcy przeszli ł 200 go­
dzin nauki teoretycznej, t. j. matematyki, rysunku 
technicznego, fizyki, nauki o silnikach i płatowcach, 
technologji oraz 1 200 godzin ćwiczeń praktycznych w 
warsztatach. Ponadto uczniowie przeszli całkowity 
kurs Szkoły, podoficerów piechoty, objęty 800 godzi­
nami wykładów i 400 godzinami ćwiczeń polowych.

Szkoła pozostawała pod kierownictwem D yrek­
cji Państwowej Szkoły Przemysłowej w Bydgoszczy,
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Mechaników Lotniczych w Bydgoszczy.
jako specjalny jej wydział, oraz pod kierow nic twelfl 
Centralnej Szkoły Mechaników Lotniczych w Byo^°
szczy.

W sierpniu r. b. ukończyło ją 56 uczniów. 
Absolwenci Cywilnej Szkoły M echaników e 

niczych otrzymali dyplom mechanika l o t n i c z e g o  

strony M inisterstwa Oświaty oraz ze strony Min1®!; ■ 
stwa Spraw W ojskowych. Ministerstwo Spraw y j 
skowych przyznało absolwentom Cyw ilnej Szk 
Mechaników Lotniczych skrócenie obowiązkowej s . 
by wojskowej do 12 miesięcy oraz m ożność PoZ°"c\\ 
nia w wojskach lotniczych w charakterze zawodowy 
mechaników lotniczych. , j.

Uczniowie Cywilnej Szkoły M echaników  L° 
czych otrzymują od L. O. P. P. bezpłatnie naukę> 
trzymanie, umundurowanie oraz mieszkanie. .

Korzystanie z użyczonego dotąd lokalu n a .®rfny 
okazało się niemożliwem i dlatego Zarząd Gt°
L. O. P. P. w W arszawie w porozumieniu z Kom



Wytwórnia Pędni, Maszyn i Odlewnia żeliwa
KRAWCZYK i S-ka

w Zawierciu
Specja lność:  PĘDNIE, odlewy maszynowe 

i budowlane żeliwne i bronzowe, koła 
żębate stożkowe i czołowe.

Sta le  n a  s k ła d z ie  s p r z ę g ła  c ie rn e  h i l l a  

Całkowite u rządzen ia  e l e w a to ró w  i t r a n s ­
p o r te rów  zbożow ych ,  w ęg low ych  i innych.

OKNA ZELAZNE.

WŁASNE BIURO w Warszawie, 
u l. Krucza 16, te l. 105-17.

Przedstawicielstwa:
na W ielkopolską: Biuro Inżynierskie St. G ra- 

b ianow ski i S -ka w Poznaniu , P lac  W ol­
ności 14a, tel. 40-10 i 40-11, tam że sta le  na 
składzie  konsygnacyjnym : w ałki transm i­
syjne, łożyska, w ieszaki Sellersa , kota pa­
sow e i t. p.

na Pom orze: B iuro Inżynierskie St. G rab ia- 
now ski i S-ka w  B ydgoszczy, ul. D w or­
cow a 65, tel. 912.

na M ałopolską Z achodnią: Inż. J. L om bardo 
w  K rakow ie, ul. S zew ska 24.

na Zagłębie D ąbrow skie i Górny Ś ląsk : Inż. 
St. O koński, Sosnow iec, ul. K aliska  l c ,  te ­
lefon 694.

3677

CAŁKOWITE URZĄDZENIA I WSZELKIE AKCESORJA  

DO SPAWANIA I CIĘCIA TLENO - ACETYLENOWEGO

Poleca do natychm iastowej dostawy ze składu

Dom Handlowy Antoni Bernhard
P o zn a ń ,  ul. W. Garbary 18, tel. 12-59 
Łódź, ul. Andrzeja 7, tel. 901 4399

Standing LAKIERY dla przemysłu. — FARBY do wagonów i farby olej­
ne. — FARBY odporne na rdzę. — LAKIERY wierzchnie i do 
szlifowania. — SZPACHTLÓWKI, LAKIERY ASFALTOWE.

U prasza  się  zażądać oferty . 317

■■STAN DI  NG“ FABRYKA L A K I E R O W I  FARB s . z  o . o .
s ^ A \S R  . WRZESZCZ, Frledenssclilass Telefon nr. 41808 — Adres telegr.: Standing

•I!® ] ■ ii w « ■ i! aa lisi l i

®Do samochodów 1
ciężarowych s  ®  

0amerykańskich  i f r a n c u s k i c h : ®
0

P a ° k a r t ,  G. M. C .,  A. S . ,  R IK ER , B E R L IE T  i t .  p . g
0polecamy wszystkie części 

wymienne zapasowe, nowe 
po cenach przystępnych

SKłaćL s p e c ja ln y :

m B O T A K ”
\y4Rć>ZAWĄPIIECAŁA1 -rTEDA54-37* 4674

W m

0
0
0
0
0
0
0
0
0
0100000000000000®

R e s o r y
do p o w o zó w
w w szelk ich  rozm iarach lub  
podług n adesłanych  w zorów  
095 1 po leca  3724

M r n i a  resorów  P. M M M iA K . S iarkow o p . B łotn ica  (P o zo .)

E. Nack’a Następca
s  Katowice 46521

” ul. Francuska 1
H urtow ny S k ład  T o w aró w  K an a lizacy jn y ch  i W odociągow ych 

U R Z Ą D ZEN IA  K Ą P IE L O W E ,  
K L O Z E T O W E  1 U M Y W A L N IE

od najzw yczajn iejszego  do p ie rw ­
szorzędnego w y k o n a n i a .

A R M A T U R Y
dla gazu, w ody i pary.

Ł Ą C Z N IK I,  K O ŁN IER Z E
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tem  O brony P aństw a przy  G dańskiej D yrekcji K olejo­
wej postanow ił p rzystąp ić  do budowy w łasnej bursy 
dla uczniów Szkoły.

M iasto Bydgoszcz podarow ało  na ten cel grunt, 
leżący tuż obok lotniska, o obszarze 15,18 ara. D oku­
piono na ten cel p rzy legających  1 h ek tar 63 a i. 49 m. 
kw adratow ych.

N a gruncie tym  ma stanąć p iętrow y budynek o 
pow ierzchni zabudow ania 839,85 m, kw., o objętości 
7 558,65 m. kub., obliczony na pom ieszczenie d la 100 
uczniów, a to kosztem  300 000 zł; ponadto  boisko dla 
ćwiczeń P. W.

R oboty budow lane rozpoczęto dnia 17 w rześnia 
1927 roku. B udynek m a być doprow adzony pod dach 
do 15 listopada 1927 roku, a oddany do użytku 15-go 
m aja  1928 roku.

B udynek ten jest fundacją  Pracow ników  G d ań ­
skiej D yrekcji K olejow ej, k tórzy  na ten cel złożyli do­
tychczas 80 000 złotych.

0 Wiadomości drobne. 0
B L A C H A  O C Y N K O W A N A .

K oniunk tu ra  w zbycie blachy ocynkowanej osłabła w o­
bec końca sezonu. Poszczególni odbiorcy hurtow i nie ro ­
b ią zamówień w fabrykach i pozbyw ają się zapasów. Na- 
ogół tegoroczny okres sprzedaży sezonowej, a  zw łaszcza 
miesiąc lipiec i  sierpień, cechował bardzo duży popyt na 
blachę ocynkowaną. Tegoroczna k o n iunk tu ra  wywozowa 
d la naszej blachy ocynkowanej p rzedstaw ia się  sł(abo, do ­
brze więc, że dopisał chociaż rynek wew nętrzny. W ieś za ­
rzuca obecnie dawne krycie dachów słom ą, ze w zględu na 
niebezpieczeństwo pożaru, i  zastępuje ją  albo dachówką, 
albo b lachą ocynkowaną, co również w pływ a w" dużym s to ­
pniu na zbyt tego tow aru.

Ceny hurtow e blachy ocynkowanej od kw ietn ia r. b. 
(kiedy to podwyższono je o 10% w skutek  podwyżki s u ­
rowca przez Syndykat H u t Żelaznych) nie u leg ły  w iększym  
wahaniom . Odbiorcy hurtow i o trzym ują tow ar przecię­
tn ie na w arunkach: 25% należności w gotówce i  resztę 
na k red y t wekslowy, dochodzący do 3 miesięcy. Odbiorcy 
detaliczni dosta ją  od hurtow ników  w arunki podobne. W y­
płacalność odbiorców z zobow iązań wekslowych je s t dobra.

P R O D U K C J A  RUDY ŻELAZNEJ.

w sierpniu  r. b. razem  w Polsce (liczby tymczasowe) w y­
nosiła 46.593 ton, w  lipcu zaś 46.059 ton. W ydobycie rudy 
żelaznej w sierpniu  zwiększyło się  w  stosunku  do lipca. o 
1.5%. Liczba robotników  n a  kopalniach rudy żelaznej w y­
nosiła w  sierpniu  r. b. 6.190. W ydajność pracy w tonach! 
na jednego robotnika w  ciągu m iesiąca d la  całej załogi w y­
nosiła dla. w szystkich okręgów  ra,ze,m w sierpn iu  8.53 ton, 
w  lipcu zaś 7.21 ton. K onjunktupa d la  rudy żelaznej była 
pomyślna. Przywieziono z  [zagranicy rudy w  sierpn iu  71.147 
ton, t. j. więcej an iżeli w  lipcu! o 8.1%. Od początku r. b. 
przyw óz ,rudy doszedł do 455.120 ton, wobec 153.908 top! 
w tym że okresie 1926 r.

UTWORZENIE SYNDYKATU DRUTU I GWOŹDZI.
Po trw ających od roku  p ertrak tac jach  i usilnych za ­

biegach zainteresow anych fabryk pow staje u nas Syndykat 
F ab ryk  D ru tu  i Gwoździ, jądnoczący w iększe fabryki. 
Poniew aż głównem  zadaniem  organizatorów  było zjednanie 
największych jednostek  przemysłowych, przeto nieprzystą- 
pienie drobnych fabryk do nowej organizącji uważać należy 
za rzecz drugorzędną. Po ostatecznem  uzgodnieniu n a j­
ważniejszych kw estyj organizacyjnych i handlowych, no-

Pieniądze te łącznie z o trzym anym  od miasta 
B ydgoszczy gruntem  — um ożliw iły uzyskanie dłuŚ0 
term inowej pożyczki budow lanej w B anku G o s p o d a !  
stw a K rajowego.

F ak t ten należy zanotow ać z jak najw iększą r^' 
dością. Spraw ę rozw oju lotnictw a polskiego popchn1 
on siedmiomilowym krokiem  naprzód. Ż y c z y ć b y  ty 
ko należało, iżby Komitetowi, k rząta jącem u  się °“0.̂  
w zniesienia gm achu udało  się możliwie rychło  znajez 
potrzebne na ten cel fundusze, co jest dzisiaj w PolsC 
nie zaw sze rzeczą łatw ą...

W  dniu 16 z. m. odbyła się u r o c z y s t o ś ć  P°^ 
święcenia kam ienia węgielnego pod gmach z a m ie r^  
ny  i to ze w spółudziałem  zaproszonych w ładz, kornńe 
tu  ściślejszego budowy, reprezen tan tów  prasy  °ra 
zaproszonych gości...

Kom itetowi budow y zasy łam y z tego m iejsca s® 
deczne „Szczęść Boże" aż do przeprow adzenia 
cowego całej tej zbożnej pracy...

w a organizacja faktycznie już funkcjonuje. WŻ ciąga 
bliższych dni spodziewać się należy oficjalnego ogło8*6, 
nia o pow staniu nowego syndykatu.

Z AT A RG  WĘ GLOWY POLSKO-CZECHOSŁOWACKI'

Ja k  się dowiadujemy ze źródła, m iarodajnego w . n^v 
bliższym czasie zostanie pomyślnie zlikwidowany l,rze°?*Ljjj 
konflik t węglowy, jak i w yn ik ł na tle dostaw  pofflię 
uprzywielejowanym i przez rząd czeski im porteram i 
skim i, a górnośląskiem i koncernam i węglowemi. t5°v0tf. 
mienie to dochodzi na zasadzie wzajem nego ustalenia 
nego stosunku procentowego przy podziale czeskich s 
deętw  przywozowych. K oncerny polskie o trzym ują P° ^  
św iadectw  przywozowych ogólnego kontyngentu  na "w  ^ 
węg-la. F a k t ten zasługuje na uwagę ze w zględu na 
istnieje prawdopodobieństwo w yparcia z Czechosłowacji 
g la  z Z agłęb ia K uhry  i Saary, k tó ry  w  w y k o rz y s ^ .  
za ta rg u  zdołał się wcisnąć na ryne,k czeski. Węgiel. ^  
m iecki sprzedaw any jest przez koncerny niemieckie P° ^  
nie 6 franków  szwajc. za tonę i w ykazuje tendency 
opanowania rynku czeskiego.

K O N F E R E N C J A  W S P R A W I E  TRA NS P O RT ÓW
GLA. k

i r / \ CP’
P rezes katow ickiej dyrekcji kolejow ej, inż. D obr^ ^ 

udaje się na konferencję kolejową, k tó rą  w najbli® ^.;; 
dniach odbędzie się we Florencji pomiędzy dele£a , j 
m in isterstw  kolei żelaznych polskich, w łoskich, ozeS^l°^o' 
austrjackich. Przedm iotem  obrad będą spraw y ®Por:n€^fl i
zostające dotąd w zawieszeniu w  dziedzinie tranSP01 i 
tranzy tu  węgla polskiego do IV loch, w szczególności,, gję 
w zw iązku z dek larac ją  kolei polskich, p o d e j m u j ą c y 0 . 
dostarczania większej, ilości w łasnych wagonów przy }.e ^ r  
czesnem zm niejszeniu kontyngentu  wagonów, wydr­
wionych od kolei czeskich i austrjack ich .

U NI E R U C H O M IE N IE  HUT.
Ku-

H u ta  „W ilhelm " w Szopienicach i  h u ta  cynkowa e , 
negunda" w M ysłowicach zostały unieruchomione. ^ ród 
kim  urzędnikom  i robotnikom  wypowiedziano pracę- je 
robotników  są tacy, k tó rzy  pracowali bez przerwy 
„K unegunda" po 25 lat.

POLS KA A M I Ę D Z Y N A R O D O W Y  KARTEL RuR .

D nia 12 b. m . rozpoczęły s i ę  w  P aryżu  obrady 
dzynarodowego k arte lu  ru r, n a  k t ó r y c h  ma być 1'° ^ a|.j:eiiJ- 
spraw a przystąp ien ia Polski do m i ę d z y n a r o d o w e g o
NaTmocv dotychczasowych rozmów u s t a l o n o  cenę eksp
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Itinii-tasilini
mmi ran

normalne, profilowe, fasonowe, d o  o s trz e n ia  p i l

Diamanty do toczenia
Kolka do obtaczania ściernic 

Osełki do ostrzenia kos
Szmirgel specjalny w proszku etc.

znanej światowej sławy f irm y :

MAYER iSCHMIDTUŁ
Fabryka Maszyn Szlifierskich i Wyrobów 
Ściernych w O f f e n b a c h  nad Menem

Własna wytwórnia elektrorubinu
w R h e i n f e i d e n  (Badenja)

Przedstawiciel: Biuro Przemysłowo-Handlowe

J A N  A N T C Z A K
Poznań, ui. Fr. Ratajczaka 16. Teł 11-88.

4948

na każde ciśnienie 
i każdą wydajność

d o s t a r c z a

fabryka Maszyn Górniczych
K atow ice-Załęie.U 3296 

Q,

Za m k i i o k u c ia
B U D O W L A N E  
I M E B L O W E

wykonuje

¥
TORUŃSKA 

Fa b r y k a  z a m k ó w  j.Breda
°R U Ń , UL. KOSZAROWA 11-13 . TELEFON 1441 

Adres telegraficzny: „BRODABIURO" 42

Łańcuchy
do żórawi, d la  k o p a lń  i  h u t

Łańcuchy dla kolei Żelaznych i okrętów 
w z o rc o w a n e  i  n ie w z o rc o w a n e , 

Łańcuchy do elewatorów,
Łańcuchy Ewart’a, 3761/4074 t
Łańcuchy Gall'ego,
ze specjalnego żelaza i stali dostarcza 

po cenach fabrycznych

f f Łańcuchfil

Fabryka Łańcuchów i W arsztaty Mechaniczne
B ęd zin , u l. Z aw a le  12 .

OO0OOOOOOOOO0OOO0O0OOOOOOOOOOO0OOOOOOOOO

na wszelkie cele

Palenisko 
e, O r k a n "

na m i  a 1 wę g lo  w y 
oszczędza fcO°/0

S. Raszewski
Fabryka maszyn 

Poznań, Przemysłowa 26
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A. STANEK
Specjalna fabryka pie- 

cy i wanien kąpielo­

wych wszelk. rodzaju.

Poznań
ul. Małe Garbary 7 a.
Telef 33-50, Zał. w r. 1902 

Przy zapotrzebowaniu proszę zażądać oferty.4644}

Wirówki
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ROWERY D0RKOPP
Maszyny do szycia 
Maszyny specjalne

Wszelkie części zapasowe
Warsztaty reperacyjne, prace tokar- 
H u rt!  skie i frezarskie. D e ta l i

Dom Maszyn „  W A R T A “ Poznań, Wielka 21
Telefon 37-33. P. K O. 204459. 4351 |



i w ew nętrzną, na którą, Polska się zgodziła. Przem ysł 
polski, pozostający dotychczas poza, kayteiem , wobec uzgod­
nienia najbardziej spornych kw estyj finansowych praw do­
podobnie w tym miesiącu przystąpi do karte lu .

PRZED P O W S T A N IE M  M IĘ D Z Y N A R O D O W E G O  S Y N ­
D Y K A T U  DRU TU  WA LC OW A NE G O.

D nia 4 b. m- odbył się w Lepdjum  zjazd francuskich^ 
belgijskich, niemieckich i luksemburskich producentów dru­
tu  walcowanego.. Okązało się, że większość trudności zo­
sta ła  już przezw yciężoną wobec czego mniej więcej: po 2-ch 
tygodniach można będzie ząwrzeć definityw ną umowę w 
spraw ie u tw orzenia syndykatu. O ile  wiadomo, w eszła tym ­
czasem w życie ochrona te ry to rją ln a  z djnjemj 1 b. m. Cen'yi

d ru tu  walcowanego dla, handlu i bezpośrednich o d b io r c ó w

zostały ujednostajnione 5 wynosić będą d la obu kategoryJ 
L 5.10 fob A ntw erpia.

POR OZ UM IE N IE  NA EU R OP E JS KI M RYNKU MAN­
GANU.

Między angielskim i i norw eskim i producentam i, któ­
rzy w ciągu ostatn ich  6 miesięcy, na sku tek  rozw iązać* 
dawnej konwencji cen, zwalczali się. wzajem nie, nastąp^0 
porozumienie. Ponieważ m ają onj wpływ decydujący 
europejskim  rynku m anganu, ceny szybko zwyżkowały. _a 
mianowicie z 1.650 franków  za tonę franco; francuska stacja 
odbiorcza na 1.725 fr. i z Ł 10.10 franco belg ijska  st. 
biorcza na Ł  12.10.

K W K Zapytania w sprawie krajów, źródeł dostawczych.
Na wszelkie zapytania odpowiadamy zainteresow anym  firmom wprost. 

Nadesłane zapytania tak  długo powtarzam y, aż nie zostaną z a ł a t w i o n e .  
Podejmujemy to bezpłatnie a należy nam  jedynie wyłożone portorja zwrócić 
Prosim y więc z naszego działu inform acyjnego jaknajczęściej korzystać, gdyż 
skonstatow aliśm y, że spowodował on już niejedną pow ażną transakcję. J

Uprasza się o podanie adresu :
Nr. 3211. firmy, która m oże dostarczyć deski do 

piłek do w yrzynania (Laubsagebretter) 4—5 m/m 
grubości.

Nr. 3223. firmy, która dostarcza fasonow ej stali 
na noże i panewki do w ag.

Nr. 3236. fabryki na Górnym Śląsku, która w y ­
rabia rury do ram row erow ych .

Nr. 3246 fabryki, która wyrabia szerokom łotne  
m aszyny „Europe“.

Nr. 3261. firmy, która m oże dostarczyć m aszy­
nę do wyrobu sierpów  do rżnięcia zboża (t. zw . m a­
szyn ę do ciągnięcia, m aszynę do siekania i piec do 
hartowania).

Nr. 3262. fabryki sierpów  w  P olsce.
Nr. 3271. fabryki, wyrabiającej w szelk iego  ro­

dzaju sprężyny sta low e i cynkow ane do wyrobu m a­
terac spiralow ych.

Nr. 3277. firmy, która dostarcza haki karabino­
w e  do lejców .

Nr. 3278. firmy, która dostarcza deski do robót 
piłeczkow ych  (Laubsagebretter).

Nr. 3279. fabryki, która dostarcza cyn k ow e sita 
do młocarń.

Nr. 3280. fabryki, wyrabiającej koła drewniane 
m niejszych rozm iarów, nadające się do m ałych m ło­
carń.

Nr. 3281. firmy, która dostarcza żaluzje sk lepo­
w e z blachy falistej do zwijania na w ałek.

Nr. 3287. firmy, która posiada w P olsce  zastęp ­
stw o  fabryki m otocykli „Sarolea“ w Belgji lub kto 
poda dokładny adres tej fabryki.

Nr. 3290. fabryki, wyrabiającej piorunochrony.
Nr. 3291. firmy, która dostarcza przeciągarki do 

drutów (Drahtzieheisen).
Nr. 3293. fabryki krajowej, która podejmie się  

wykonania w yrobów  kuto-lanych jak klamki, klu- 
cize do drzw i itd.
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Nr. 3296. firmy, która dostarcza m aszyny  
wyrabiania dryn i cegieł, oraz firmy, która zajnih,e 
się m ontowaniem  odpowiednich piecy.

Nr. 3283. Która z hut żelaznych lub fabryk ze' 
chce się urządzić na m asow ą produkcję osi to d 0' 
nych do w ozów , bryczek, platform i p ow ozów ?

Uprasza się o podanie źródła zakupu:
Nr. 3252. kluczy do zam ków  pudłow ych, wpt^' 

czanych, m eblow ych i do kłódek.
Nr. 3253. spinek czarnych od 10—60 mm., kóK® 

do szorów , ig ieł rym arskich.
Nr. 3255. drew nianych szufli do zboża.

*******

Baty
w pierwszorzędnem wykonaniu, z skóry bydlęcej poleca:

D.  E C K E R T ,  F A B R Y K A  B I C Z Ó W
Rawicz, Przyjemskiego 4. 4900 

********
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Fabryka tygli grafito­
wych i ogniotrwałych

produktów
Graf os*

S p .  z  ogr .  por.

Bielsko-Biała
S  poleca

i Tygle grafitowe
O do topienia kruszców, wybornego gatunku, jakoteź w sze l^  
q  wyroby grafitowe w zakres ten wchodzące ^

|  l a  GftAFITY odlewnicze i płatkowe. _
0OOOOGOOGGCX3QI3GOOOOGOGOOQOOOOOOOOOOO0 0 0 0

f o r m a  0.



I PIPERSBERG, CIESZYN
Pierwsza Cieszyńska Fabryka towarów metalowych, żelaznych
z a ł o ż o n a  1903 i czarno-biaszanych. t e l e f o n  ise

Rury i kolana
P ie k a rn ik i (Bratkasten) w gatunkach zaprowadzonych w han­

dlu, jako też wszelką armaturę do pieców, jakości pier­
wszorzędnej, od najprostszego do najwykwintniejszego 
wykonania.

P ie k a rn ik i s p ec ja ln e  dla piekarni, cukierni, restauracyj, 
kuchni hotelowych i t. d.

W a n ie n k i miedziane kuchenk., z muszlą i pipą mosiężną.
W an n y  k ą p ie lo w e , nasiadówki, wanny kąpielowe dla dzieci, 

z pierwszorzędnej blachy cynkowej, we wszelkich wiel­
kościach. 4798

[V
30—200 m/m 3  z 1 ioo m/m dokładności na specjal­
nej automatycznej maszvnie do szlifowania cylindrów 
szwajcarskiegofabrykatuL.Kellenberger,Szwajcarja

Wykonuje się:
tłoki wszelkich rozmiarów I p iG fW S Z O *

rzednv
pierścienie tłokowe I odlew
sworznie tłokowe 3790

stal chromniklowa, cementowane i szlifowane
z V100 in/m dokładnością

zawory
z wysoko wartościowej stali chromoniklowej 

dostarcza szybko — precyzyjnie — tanio
Specjalne przedsiębiorstwo 
tego rodzaju w P o l s c e

R. G unsch, Motory
ul. W ie lk a  6  P o z n a ń  T e l. 3 9 2 8

W arsztaty • Rabat Kosztorysy bezpłatnie

GLn 3 in nim  rrn^u

St/Weidt i  S*s
DDf\ IMll/mr i M- ń np r o d u k u j e : 

K O T łY .lS W U
t r Ó D Z

STRE6 IA
fU  A T  a r c t A / l  I "  MIESZKANIOWE 00 WODNEGO 

I  t f / / t . 3 ? Y  U  CENTRALNEGO 0ĆRZEWANIA

GRZEJNIKI (RA D IA TO R Y)
K W A S O  i O G N IO O D P O R N E  O D E E W Y  
U TW A R D ZO N E  W ALCE M Ł Y Ń S K IE
m a szy n y  p o m o c n ic ze  d ia  o d l e w n i 
Ru s z t y  
p ę d n ie

iS
m
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©  | W  >  fabryczny

e
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G
G Znak

Firma egzystuje od roku 1905

SI
(właśc-: Inż. T. Rapacki i Z. Święcicki)

w W arszawie, ul. Boduena 3, te l. 52 -07 , 52 -77 , 53 -07
poleca:

Blachę żelazną cynkowaną
w gatunku najwyższym różnych wymiarów 

i grubości
Tłoczoną dachówkę blaszaną cynkowaną, 
Akcesorja dachowe żelazne cynkowane, 
Parniki do kartofli i paszy, kubły, kociołki 

do bielizny, wanienki do zmywania na­
czyń, wanny kąpielowe i inne wyroby 
żelazne cynkowane.

Przyjmuje do ocynkowania różne przedmioty żelazne.

BLACHA ŻELAZNA CYNKOWANA wyrobu Cynkowni War­
szawskie) p o k r y t o  około 30.000 budynków w Polsce.

4604 m
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4? \ Sensacja!

„Smart”
MOT O C Y K L E !

Najlepsza i najtrwalsza maszyna stulecia. 
Każdemu sportsmanowi jako bezkonkuren­
cyjna silnie polecona. Bliższe szczegóły

4832

Generalne zastępstwo:
|  GUSTAW l e u k a u f , Cieszyn, Górna 17. |
OOOO0OQOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOQ



Z licznych przedsiębiorstw, omawianych na tamach pi­
sma naszego, przychodzi nam dziś zwrócić uwagę na jedno, 
które zaliczyć trzeba w poczet bardzo pożytecznych dla spo­
łeczeństwa.

„Matra“  pod tą nazwą powstało przedsiębiorstwo zało­
żone w roku 1919 przez dwóch przemysłowców braci Stani­
sława i Wincentego Przydrygów, które wytknęło sobie za cel 
fabrykację łóżek metalowych, materaców sprężynowych i 
wyrobów drzewnych.

W  ostatnich latach uzupełniono fabrykację łóżek metalo­
wych do 50 gatunków, od skromnych do wykwintnych mo­
siężnych, przeznaczonych do użytku domowego, szpitali, sa- 
natorjów, żłobków, letnisk itd.

Magazynom mebli dostarcza 5 gatunków materaców pa-^ 
tentowych. Bardzo bogaty dział mebli ogrodowych, jak krze­
seł, foteli, stołów, ławek, w wykonaniu drzewnem i Żela­
znem, uzupełnia fabrykację tej ruchliwej wytwórni.

W yroby tego przedsiębiorstwa odznaczają się przede- 
wszystkiem bardzo starannem wykonaniem przy użyciu naj­
lepszych surowców. Na kilku wystawach odznaczone zo­
stały dyplomami i złotemi medalami; również na ostatniej 
Wystawie Hotelowej i Gastronomicznej otrzymała firma „Ma- 
tra“  zaszczytne wyróżnienie (medal złoty).

Niemniejszem powodzeniem cieszą się wyroby tego 
przedsiębiorstwa zagranicą, których dość duże ilości wysyła

r
do Gdańska, skąd przez eksporterów idą w dalsze str°n̂  
świata.

Powszechną uwagę zwracały na tegorocznych jes-ieO*15̂ 
Targach Międzynarodowych w Salonikach (Grecja) 'v5,r° c|1 
mosiężne: łóżka, gotowalnie i inne części pokoi syp'a' 
oraz wyroby drzewne, tam nieznane.

Zaznaczyć tu trzeba, że firma przetwarza tylko sur° 
krajowe, zaco należy się jej uznanie. _ .

Od roku 1920 mieści się fabryka we własnej s'e<*Z.^ja 
w Poznaniu, przy ul. Dąbrowskiego 142. Fabryka P°sl 
przestronne, nowocześnie urządzone lokale, zaopatrzone w ^  
woczesne maszyny, ma dobrze zorganizowany p o d z ia ł 
i jest zarządzana osobiście przez pp. właścicieli. Toteż 
wój jej postępuje stale.

Ruchliwi 'właściciele nie poprzestają na już raz zaPr° ' 
dzonych artykułach, lecz idąc za postępem, mają dużo i ^ 

cze projektów w zapasie, któremi miarowo wzbógacac 
nasz przemysł rodzimy.

Gustownie wykonane ilustrowane katalogi wydane v ^  
„Matrę“ , ułatwiają pośrednictwo między klientelą. y.
tom, którzy jeszcze niemieli sposobności zapoznać się z 
robami powyższej firmy, polecamy zażądać katalogom-

Firma bierze udział każdorazowo na M iędz^Pr0^°w5 
Targach Poznańskich.

„MATRA“ Fabryka łóżek metalowych, materaców
patentowych i wyrobów drzewnych.

■-> ^  __

F4SRYKA MATERACÓW. MTBTł 161W MtTAlOWTCH 
H B U  0SROBOTI —

' i  ■
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^  ORfiAN Z W IĄ Z K U  P R Z E D S I Ę B I O R S T W  E L EK T R O TE C H N IC Z N Y CH  MA P O L S K Ę  ZACHODNIĄ.

Przebieg  Wystawy Radjowej w Poznaniu .
ĵ a°£ół był bardzo dodatni... Kto zasłużył sio do powodzenia tego pięknego dzieła... Tylko radjoamato- 

y niezbyt licznie sie jawili ze swemi eksponatami... Piekne słowa przewodnie p. prezyd. Ratajskiego...

łLc ° °  Prze^ ^ ^  si* naszych na polu tego 
8ce tj e£°' co dotyczy radjologji i radjofonji w Pol- ’ 
^ren-rz^dzona w czasie od 1—9 października r. b. na 

le Targów Poznańskich w Poznaniu wystawa 
choć ^ S. *° zadanie z całym splendorem. A
Pllls 11113ja ona tu i ówdzie pewne braki niemniej jej 
''alg- Ŝ . imponujące, iż tylko część bezwzględna 

p 1 się inicjatorom i wykonawcom, 
w  m . tym względem wymienić tu należy przede- 
żt)ajj-S lenł niezmordowanego prezydenta miasta Po- 
kiggQla czclŚ°dnego p. Cyryla Ratajskiego, tego wiel- 
Co r °Piękuna i protektora w dziedzinie wszystkiego, 
cje Zwoju i rozkwitu radjologji i radjofonji na grun- 
?ą5Vv°Znańskim dotyczy. Staraniom jego w swoim 
Hą rpiZ esie poszedł z jak najw iększą życzliwością 
°sobi P  wo)ewoda Bniński, rzucając na szalę swój 
Wŷ  y wpływ i te środki, któremi rozporządza naj- 

rePrezentant władzy rządowej w obrębie po- 
\ego województwa.

temu wszystkiemu wystawa została na czas 
1 pa^ ,1Zowaną i w terminie zamierzonym t. j. w dniu 

^ z ie rn ik a  r. b. uroczyście otwartą.
^Vch r Uroczystości tej wzięli udział oprócz oficjal- 
k0(1 eprezentantów władz miejskich p. wojewoda Ni- 
'łyr, Q°Wlęz, radca Kaźmierski, ks, p rała t Stychel, 
Mc* k°niewski, dr. Hempowicz, dyr. Krzyżankie- 
SzVnbwyda^ Ca "Kupca" 1 ii Rynku Metalowego i Ma- 
Pr^s Weś ° ‘‘, A rtur Gustowski, liczni reprezentanci 

^ Politycznej i zawodowo - radjologicznej i t. d. 
o icznego przecięcia wstęgi w nieobecności 

Pow ra poczt i tel., Miedzińskiego dokonał z jego u- 
S i u lenia prezes Dyrekcji Poczt i Telegr. w Po- 
ści wVrtłP' ,radca Kaźmierski, który przy tej sposobno- 
Vleńie p Sił bardzo piękne o aktualnej treści przemó- 

' . ozatem przem awiał dr. Alkiewicz, podnosząc 
M>j wystawy dla rozwoju przemysłu, z roz-

radja w Polsce związanego i wykazując przy-

tem korzyści, jakie handel tu zainteresowany dla sie­
bie odniesie...

Ogółem przebieg wystawy przyniósł duży sukces 
dla czynników z radjologją w Polsce związanych. Mi­
mo skromnych stosunkowo jej rozmiarów, zwłaszcza 
gdy się je porówna z tego rodzaju wystawami w in­
nych centrach europejskich, dała ona jednak w re­
zultacie dość dokładny obraz tego wszystkiego, co nie- 
tylko radjosprzętu  dotyczy, ale co ważniejsza, samej 
naszej produkcji krajowej gotowych, radjoaparatów . 
Zagranica w tym względzie była tu tylko na dalszym 
planie traktowaną. Ten jeden choćby szczegół świad­
czy, jak obywatelskim duchem owiane było całe to 
dzieło, które życzliwości i zabiegłiwości dyrektora 
Krzyżankiewicza i p. radcy Robińskiego tyle zaw­
dzięcza.

Osobny dział stanowiła wystawa radioodbiorni­
ków, wykonanych przez radjoamatorów, oraz ekspo­
natów M inisterstwa Poczt i Telegr. oraz W ojska.

Dziś, gdy już wystawa należy do przeszłości, mo­
żna skonstatować na jej dobro, iż zamierzone przez 
się swe zadanie kulturalno - społeczne spełniła ona 
w całej rozciągłości.

Specjalnie wdzięcznym inicjatorom jej być musi 
nasz polski przem ysł w produkcji tej gałęzi zaintere­
sowany. Poczęty w nader trudnych warunkach i nie 
rozporządzający maszynami z tej dziedziny, które do­
piero z Niemiec i Szwecji sprowadzać należało, p rze­
mysł ten, jak wykazała to właśnie wystawa na terenie 
Targów Poznańskich, może się już dziś poszczycić re ­
zultatami wcale niepośledniemi.

Całość wystawy omawianej wypełniła nieomal 
całkowicie wielkie dwie hale na terenie Targów. P o ­
dział ustalono tego rodzaju, iż w Pawilonie H andlo­
wym rozmieściły się głównie eksponaty oficjalne tj. 
M inisterstwa Poczt i Tel. oraz W ojska. Dział w ła­
ściwego przem ysłu radjowego i różne drobniejsze fir-
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my z tej dziedziny rozlokow ały się w Paw ilonie P rz e ­
m ysłowym . Idąc kolejno przez obszerne pom ieszcze­
n ia  Paw ilonu Handlowego, w idziało się im ponujące 
eksponaty  M inisterstw a Poczt i Telegr. a w śród nich 
główne części składow e w ielkiej s tacji iskrow ej, jak 
cewki indukcyjne, w arjom etry , falom ierze i t. d. Tu 
także pom ieszczono m odele anten stacyj nadaw czych 
i t. d. D ział ten uzupełn ia ły  liczne w ykresy liczbowe, 
dające dość dokładne pojęcie o rozw oju rad jo fon ji w 
Polsce.

nie dość w okresie przedw ystaw ow ym  rozw in ię ty  
w tym  kierunku agitacja , trochę tu  zaw iniła... O popi" 
sie „Poznańskiego R a d ja “, k tóry  w ystąp ił w  P aw ilon ie  
H andlow ym  bardzo okazale, zd a jąc  n iejako sp ra w ę  z 
swej dotychczasow ej działalności, zauw ażyć należy, iż 
pokryw a się ten popis w zupełności z temi p o c h l e b '  
nemi wieściami, k tó re dotąd drogą nieoficjalną do uszn 
publiczności doszły...

N ajefek tow niejsza jednak część w ystaw y z n a j d o -  
i  w ała się w Pawil. Przem ysłow ym . Tu dopiero praw-

O tw arcie  W y s t a w y  Radiowej w Poznaniu.
Z djęcie  p r z e d s ta w ia  m o m en t ,  w k tó r y m  D yr .  P o c z t ,  i T e leg r .  w  P o z n a n iu  R a d c a  K aźm iersk i  p rz ec in a  w s tęg ę .

Obok tych eksponatów  oficjalnych rozlokow ały  
się skrom ne rozm iaram i w ystaw y rad jok lubów  gim na­
zjalnych: J a n a  K antego, B ergera i Paderew skiego. 
S ensację  p raw dziw ą budziła tu  zupełn ie dobrze w yko­
nana s tacy jk a  gimn. B ergera, k tó ra  p rzy  słabej m ini­
m alnej m ocy w ykazała  zasięg do 2 500 kim. P oza tem i 
trzem a jednak  rad jok lubam i gim nazjalnem i w iększych 
popisów  am atorsk ich  na w ystaw ie jednak  nie było wi­
dać. W  tych w arunkach, jeżeli o rozw oju am atorskiej 
rad jo fo n ji w tu te jszych  dzielnic, wnioskow ać n a leża­
ło z popisów  jej n a  w ystaw ie poznańskie j, tylko co od ­
bytej, to sąd  dlatego działu  nie mógłby w ypaść zbyt 
im ponująco. S kąd inąd  wiemy, iż jest na  szczęście w 
tej dziedzinie w rzeczy  sam ej lepiej i że m oże tylko,
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dziwy znaw ca nap a trzeć  się mógł tym  w spaniały111 ^  
djoodbiornikom , k tórych luksusow ość podziwiać j 11 
naw et każdy  laik. Co za rozm aitość typów, u r.z£J{'-edo 
rozm iarów , od najw span ialszych  w formie W1 < 
m ebla aż  do najdrobniejszych , k tó re poprostu  ^  . ; 
szeń w łożyć się dają . W szystko to obejrzeć się da 
w ypróbow ać zaraz  na m iejscu. Mimo ró ż n ic e  
nętrzne, w szystkie te a p a ra ty  odzyw ały się ie"n 
jednym  głosem, t j ., tym, k tó ry  został p rzez stac ji 
daw czą w św iat daleki wysłanym ... ^

D la ścisłości dodać należy , iż ap a ra ty  te v̂ ąCZ:a}a 
w zasięg stac ji poznańskiej, k tó ra  w ten s p o s o b  

m ożność popisyw ać się tu za w szystkie czasy--



>

Poznańskie Towarzystwo Telefonów T. z o. p.
P n 7 H o ń  Centrala: ul. Jasna 9, tel. 6337 i 6941 
r U C I K I I I ,  F llja : ul. Fr. Ratajczaka 39, tel. 3430

W Założone w roku 1908 jako Posener Telefongesellschaft.

Wy
Ora

roku 1921 zostało wykupione z rąk niemiecko-żydowskich 
,rma zmieniona na jej obecne brzmienie. Kapitał zakłado-

Wynosi zł 20.300,—. Filje przy ul. Fr. Ratajczaka nr. 39 
2 w Bydgoszczy przy ul. Gdańskiej nr. 158. Instaluje kom-

j^etne zakłady telefoniczne wszelkich systemów i oddaje takie
"tl *

życzenie w dzierżawę. Buduje we własnych warsztatach 
ioodbiorniki, uskutecznia wszelkie reperacje i naprawy

i posiada stale na składzie wszelkie najnowsze a rtyku ły  w 
zakres telefonji i radjofonji wchodzące. Jest dostawcą najpo­
ważniejszych instytucyj państwowych i prywatnych. Posiada 
przedstawicielstwo na całą Polskę firm y Deutsche Telefon- 
werke und Kabelindustrie, Berlin, oraz, kilku innych zagranicz­
nych firm. Obrót roczny wynosi około zł 1.000.000,— (jeden 
miljon).

4856

I
ara

| ^ s t a r s z e  i naj tańsze źródło zakupul  
S ? l b r z y m i  i w s z e c h s t r o n n y  w y b ó r

fl
4606

T. z o. p.
CENTRALA: ul. Jasna 9 

Tel. 6 9 3 7  I 6941

P O Z N A Ń  
FILJA: Fr. Ratajczaka 39

Telefon 3 4 3 0
»ca=x=r«=c=c3a
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Jakkolwiek do tej chwili nie nadesłano nam ofi­
cjalnych danych co do frekwencji publiczności pod­
czas wszystkich dni trwania wystawy, to jednak już 
dziś na ogół skonstatować można, iż frekwencja ta do­
pisała dość pomyślnie, 0  deficycie zdaje się mowy 
być nie może. Niemniej sukces moralny jest bardzo 
duży, gdyż już dziś skonstatować można, iż wystawa 
w znacznej mierze przyczyniła się do urzeczywistnie­
nia tej idei, którą tak pięknie wyraził niedawno temu 
wielki Protektor radja poznańskiego, pan prezydent 
Ratajski, gdy rzekł:

„Płyń radjo nasze, płyń na szlaku prawdy, płyń 
falą jasną, cudną i promienną... Krzep serca polskie 
i nieś im wieści o szczęściu ludzkości"...

*
Na zakończenie dwie skromne uwagi. Oto W ysta­

wa jako sama impreza, była stanowczo za mało rek la­
mowaną. W dowód dość przytoczyć fakt, iż wiele osób 
zamiejscowych, zatrzym ujących się w czasie od 1—9 
października w Poznaniu, nawet nie zwróciło uwagi na 
fakt odbywania się w tern mieście tego rodzaju pokazu.

Gdyby agitacja była żywszą, wiele napewno setek z 
tych osób podążyłoby w tych dniach na teren Targów 
Poznańskich. To zaniedbanie Komitetu Organizacyj­
nego należy dziś wytknąć bardzo stanowczo.

Uwaga druga dotyczy sposobu i formy premjowa- 
nia tych, którzy w wystawie radj owej wzięli udział- 
Tu potraktowano wystawców tak, jak by oni stawali 
do konkursu. Tymczasem o tern mało kto z nich my' 
ślał. Każdemu chodziło o zaznaczenie jedynie jakby 
na wystawie swego „Jestem ", gdyż szła tu wielka i p° ' 
ważna gia o pomyślność i rozwój rad ja. W tym celu 
przedewszystkiem każdy z wystawców niósł trudy pU' 
kazania swych eksponatów oraz połączone z tern kosz­
ty. Brak wniknięcia w tego rodzaju zrozumiałe inten­
cje wystawców zniechęciło napewno wielu z nich, a co 
gorsza odstręczyć ich może od brania udziału w przy­
szłości w podobnych, jak ta, imprezach zawodowych 
Czy takie właśnie konsekwencje mieli na celu organi­
zatorzy wystawy radjowej poznańskiej, w to bardzo 
wątpić należy...

dr. M. W-

W arszawska Wystawa Radjowa
W obszernych, estetycznie udekorowanych salach 

Doliny Szwajcarskiej rozlokowała się druga stołeczna 
wystawa radjowa, będąca nietyle wystawą, ale nade- 
wszystko rew ją krajowej wytwórczości w dziedzinie 
radjofonji i radjotechniki.

Najmłodsza ta gałęź naszego przem ysłu w za­
ledwie krótkim czasie zdołała usamodzielnić się i dziś 
już większa część zapotrzebowania polskich radjoam a- 
torów jest pokrywana przez pracę rąk polskiego ro­
botnika. Zrzeszenie przedsiębiorstw radiotechnicz­
nych organizując wystawę miało właśnie na celu wy­
kazanie tych postępów, jakie na polu radjofonji po- j 
czyniliśmy. I należy przyznać, że organizatorzy swe­
go dopięli! W ystawa naogół obudziła duże zaintereso- j  

wanie wśród miejscowych i zamiejscowych radjoam a- 
torów; aż z Poznania, z W ileńszczyzny i ze Śląska 
przybywały wycieczki szkolne i oświatowe.

Nietylko eksponaty firm wzbudzają zaintereso­
wanie osób zwiedzających wystawę; nie zbywa tam na | 
atrakcjach; zwłaszcza ciekawy jest pokaz działalności 
stacji lotniczej nadawczo - odbiorczej, wyrobu krajo ­
wego P. T. R. Eksperym ent „transm isji" samolotu z 
ziemią był poraź pierwszy publicznie demonstrowany 
na wystawie radjow ej, która ostatnio odbyła się w 
Berlinie — próby te odbyły się w W arszawie i dosko­
nale się udały; głos pilota słychać było tak wyraźnie, 
jakby znajdow ał się tuż, tuż; a tymczasem samolot 
krążył na wysokości 800 metrów nad ziemią!

W  małej salce gromadzi ciekawych fabryczka 
lamp katodowych; jak wiadomo ta najistotniejsza 
część aparatu  wymaga specjalnie troskliwego i dro­
biazgowego opracowania; tu „narodziny" lampki prze­
sta ją  być tajemnicą, instruktorzy —  pracownicy P. T.
R. — chętnie udzielają wszelkich wyjaśnień.

Niezawodnie każdy ze zwiedzających wystawę ra- 
djową zatrzym a się obok stoiska Nr. 15 — firmy „Au- 
to-R adjo“, będącej własnością znanego radjotechnika 
inż. Dojlickiego. Pierwszy rzut oka na eksponaty, wy­
stawione na stoisku tej firmy — pozwala stwierdzić 
że jest ona prowadzona nietylko, jako placówka han­
dlowa, ale że każdy sprzęt, każdy aparat jest do-
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bierany tam z dużą znajomością rzeczy, ba nawet z 
pietyzmem „Dewizą firmy jest „duży obrót mały 
zysk", ale obrót tylko towarem pierwszorzędnej jako­
ści; tandety „Auto-Radjo" nie uznaje i nie sprzedaje- 
W czasie zwiedzania wystawy radjowej właściciel fif ' 
my inż. Dojlicki zademonstrował nam kilka swoich o- 
statnich „szlagierów". I przyznać należy, że to, co na# 
pokazano było rzeczywiście godne poznania: np. tak* 
wzmacniacz mikrofonowy do aparatów  detektorowy^*1 
jest prawdziwą rew elacją w radjofonji i pozwala na 
odbiór audycyj przez detektor na głośnik, bez laH*P 
i bez bateryj! Albo aparaty  Loewego jedno i dwU' 
lampowe, z lampami wielokrotnemi — nadzwyczaj pfe' 
cyzyjne i selektywne — to ostatni wyraz techniki!

Niemniej ciekawe są człony Schalew-Standard' 
Neuts do budowy neutrodyn i superheterodyn a od­
biór bez anten i bez uziemienia.

I inne jeszcze, niemniej ciekawe rzeczy' ma ° a 
składzie firma „ A u to -R ad jo " ; wiedzą np. w szys^ 
radjoam atorzy czem są nieustanne trzaski w czas*e 
audycyj i jak bardzo zniekształcają one odbiór; zna' 
leziono jednak i na to radę; poproście a chętnie wal*1 
zadem onstrują w tej firmie kondensatory blokowi' 
próżniowe, które uniemożliwiają powstawanie prądó^ 
tłoczących w czasie odbioru.

Zrozumiałą ciekawość zwiedzających wzbudza 
stoisko broadcastingu „Polskiego R adja", gdzie urz2j 
dzono m injaturowe studjo, skąd nadawane są specja ' 
ne koncerty. „Polskie Radjo" wystawiło pozatem sze' 
reg wykresów, które obrazują rozwój radjofonji 
Polsce i Niemczech. Oto kilka cyfr: W Niemczech fla 
22 stacje wypada 2.000.000 abonentów, płacących nUe 
sięcznie ogółem 8.000.000 marek niemieckich, P0<̂ ĉ q 
gdy u nas na trzy radjostacje nadawcze płaci 90.0 
radjosłuchaczy abonament w sumie 270.000 zł- 11116 
sięcznie.

Bezwątpienia — drugą stoł. wystawę radjową, z 
równo ze względu na jej wartość naukową, jak i na , j 
że jest ona poniekąd sprawdzianem  naszej sprawnos  ̂
technicznej — należy uznać za imprezę nader poZV 
teczną i udaną.
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RADJO ElEKTRYCIMK
T E i  4 o  A-i PO Z N A tŚ  Ul . 2 ?  Q R U D N I A

„REZONANS” sp .zo .p .  Zakłady Radjo-Elektryczne
POZNAŃ, ul. 27 Grudnia 9 - Telefon 40-41.

Pow yższe przedsiębiorstwo, Sp. z o. p., 
najstarsza placówka, prowadzona fachowo 
przez rutynowanych pracow ników w dziedzi­
nie radjowej na terenie m. Poznania, zajmuje 
się wyłącznie fabrykacją radjoaparatów i ich 
części składowych. Fabryka ta zatrudnia 20 
ludzi w  gmachu przy  ui. 27 Grudnia nr. 9. 
Niebawem firma „Rezonans11, ogólnie znana ze 
względu na własne w yroby  radjoaparatów i 
ich części, stojące jakościowo na najwyższym 
Poziomie, celem powiększenia swojego przed­
siębiorstwa przeniesie fabrykę i biura do gm a­
chu przy  ulicy Aleje Marcinkowskiego nr. 19, 
gdzie o tw orzy  także skład sprzedaży detalicz­
nej.

Na W ystaw ie  Radjowej otrzym ała firma 
»Rezonans“ duży srebrny medal za swoje eks­
ponaty. _ T a k  Komisja fachowa, jak i publięz- 
ność byli zachwyceni wielkimi postępami po­
żytecznej placówki krajowej w  dziedzinie fa­

brykacji radjoaparatów. Specjalnością jej są

aparaty, eliminujące radiostację poznańską,
własnej konstrukcji. Rzeczoznawcy nawet 
twierdzą, że jeżeli nie przewyższają ekspona­
tów nowoczesnych zagranicznych, to napewno 
dorównują analogicznym aparatom zagranicz­
nym.

Podkreślić należy, że aparaty  te odznacza­
ją się nadw yraz  prostą obsługą, przy bardzo 
minimalnych kosztach eksploatacji. Dzięki uży­
waniu przy budowie najlepszych części skła­
dowych własnej wytwórczości, należy aparaty, 
dostarczane klienteli przez firmę „Rezonans" 
w Poznaniu, zaliczyć nietylko do najtrwal­
szych, ale w  pierwszym rzędzie do stosunko­
wo najtańszych.

Na W ystaw ie  Radjowej w  Poznaniu stoi­
sko firmy „Rezonans" cieszyło się specjalnem 
zainteresowaniem publiczności. Najwymowniej 
świadczyły o tern gromady, zachwycające się 
luksusowym aparatem szafkowym, i wielka od­
sprzedaż. W. R.

4855
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Nie od rzeczy będzie wspomnieć przy tem o p ra ­
cach przygotowawczych, prowadzonych w sprawie 
stworzenia Instytutu Radiotechnicznego w W arszawie.

Myśl stworzenia Instytutu powierzona została 
Centr. Kom. Polskich Zrzeszeń Radiotechnicznych. 
Zgodnie z projektem  Instytut ma objąć cztery działy: 
badań naukowych, probierczy i ekspertyz, radioam a­
torski i ogólny.

W dziale badań naukowych m ają się skupiać p ra ­
ce naukowe, prowadzone przez stały personel Insty­
tutu, oraz ewentualnie przez osoby postronne, mające 
odpowiednie kwalifikacje.

W  dziale probierczym koncentrowałyby się prace 
dla potrzeb handlu i przemysłu, które stoją w związku 
z potrzebą badania i cechowania pewnych przyrządów 
radjowych i t. d. Życzeniem byłoby, aby organizacja 
tego działu mogła oprzeć się na współpracy z Państw. 
Urz. M iar i Wag. Ponadto w tym dziale przewiduje się 
wykonywanie wszelkich ekspertyz dla potrzeb poszcze­
gólnych ministerstw i różnych instytueyj zaintereso­
wanych.

W dziale radjoam atorskim  byłyby opracowywane, 
wytyczne dla prac naukowych tych polskich radjoam a- 
torów, którychby się dało przygotować i wciągnąć do 
współpracy z innemi analogicznemi zrzeszeniami mię­
dzynarodowemu

W dziale ogólnym prowadzonoby: porady prawne, 
wydawano publikacje radjowe, urządzano pokazy, u- 
stalano warunki techniczne dla prac konkursowych 
i t. d.

Przybliżony kosztorys i szkic eksploatacyjny Insi. 
Rad. wynosiłby: wzniesienie gmachu około 120.090 zł., 
umeblowanie 10.000 zł., wyposażenie w arsztatu — 
5.000 zł., źródła prądu i instalacje specjalne — 30,000 
zł., przyrządy laboratoryjne — 65.000 zł. Budżet ro ­
czny; personel — 57 400 zł, inne wydatki — 12 600 
zł, Organizatorzy Instytutu twierdzą jednak, że na 
początek prace możnaby rozpocząć z połową tej su­
my, a więc przy zapewnionych 35.000 zł. rocznie.

Obecnie prace przygotowawcze prowadzone są w 
żywem tempie i przypuszczać należy, że ważka ta  
idea niebawem zostanie w czyn wprowadzona.

Może dzięki m ającemu powstać Instytutowi, radjo 
w Polsce doczeka się tego rozwoju, jak w innych k ra ­
jach, a obecne wystawy (tak poznańska jak i w ar­
szawska) przyczynią się do tego, żeby tak jak w świa­
towej produkcji rad ja  zaobserwować można było i u 
nas wybitną tendencję do udostępnienia odbiorcom 
przez stałe obniżanie kosztów, związanych z upraw ia­
niem radjoam atorstwa. (h. s.)

do wyżarzania I hartowania 
D. R. P.

Elektryczne suszarnie
0. R. P. 3fłtW

I r o s p e k t y  i o t e r ty  n 7.ąd-||lie 
n a t y c h m i a s t  gr .it  s.

G e n e r a ln a  reprezt  ntacja

L Jakubow icz i S - k a
1 Sosnow iec, D ębliń ska  7

Z JE D N O C Z O N E  P R Z E D SIĘ B IO R S T W A  ELEKTRYCZNA

K. GAERTIGi5P.Iiftf
Poznań _  Pocztowa^

ELŁKTnOWfOE
k o m u n a l n e

Pf lZEMYSŁOWE

W! EMSKIE

0 0

Q

im*

Ipfl-

Naprawa
,^)pv maszyrs elektrycznych.

1* b u d o w a  rozru sztlik ó w .-regu ld to ró w .

Żurawi? I 
Divigj I
O5ob0Hr| Codla
kw  K , ,

a p a ra tó w  e lek lrycznych  tablic rozdzie lczych .
Adr. telegr.inergia' Telefon 358^258^

m m m
śmmś Sp. z ogr. odp.

Telefon 3 2 -6 5

Im port m a s z y n  
Siln ik i, A k u m u la to ry  

S k ła d n ic a  a u to  - a k c e s o r y j
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e M i i  JUS
S pó łka  A kcy jna

Centrala w Warszawie, ulica Złota 35. Telefon 17-45,
FABRYKA W UTRACIE STACJA KOL. PRUSZKÓW.

Warsztaty reparacyjne 1 stacja do ładowania, ul. Złota 35, tel. 404-94 
Oddziały: w Poznaniu, ul. Mostowa Nr. 4-a, telefon 11-67. 

w Bydgoszczy, ul. Błonia nr. 7, telefon 13-77.
we Lwowie, ul. Nabielaka Nr. 21. 4622

A k u m u la to ry  stacyjne 1 p rzeno śn e  o ryg ina ln ego  system u „ T IIO O R **. K a to d o w e  
i anodow e b a te r je  a k u m u la to ro w e  do ra d jo . A k u m u la to ry  do s ta rte ró w  sam o­
c h o d o w y c h . L a m p y  p r z e n o ś n e  a k u m u la t o r o w e  1 la m p y  g ó r n ic z e .

W yłączna reprezentacja F erro  - N ik low ych  A kum ulatorów
^Edison Storage Betty Co. Orange N. J. Stany Zjednoczone,

i

1

Specjalność: 4828

Linka antenowa, 
druty do połączeń, 

gniazdka, śruby, kontakty i t. p.
»«Helios“ Poznań, Ś w . M arcin  6 8 . T e l. 3 6 -9 9 .

SKŁADY ELEKTROTECHNICZNE

>PALATINE WIELKOPOLSKK.KrSa
Najtańsze źródło zakupu dla instalatorów i elektrowni. 
Reprezentacja 9 fabryk elektrotechnicznych. Składy konsy­
gnacyjne na miejscu. Duży wybór. Pierwszorzędny towar. 

Cenniki na żądanie.
4431

Odznaczeni we Lwowie 1926 r. M E D A L E M  Z Ł O T Y M  na Ogólno-Poiskiej Wystawie Budowlanej.

Inż. ST. CISZEWSKI i S-ka

I X

FABRYKA ARTYKUŁÓW ELEKTROTECHNICZNYCH 
BYDGOSZCZ, UL. SOBIESKIEGO lO a

S p . z o. p . — 2979 — p o le c a  z e  s k ła d u :

K o r k i  bezpiecz. Ed. — P a tro n y  bezpieczn. D-II. — W ty c z k i porcelanowe — P a s e c z k i 
(Lamelki) topik. — B e z p ie c z n ik i tabl. i uniw. — Śruby stykowe — R o z c z e p k i d/rurki, 
kuhlo. — W ty c zk o w e  gniazda porcelanowe — W ie s z a rk i izol. 10 mm 1/4 ” , 3,8” . — 

G łó w k i bezpiecznikowe G -II, K o ń c ó w k i kablowe i wiele innych.
Sprzedaż hurtowa o Wyrób własny krajowy ♦ Ceny konkurencyjne

3982

ludowa kolektorów
'"IIIIIIIIIIIIIIIMlIllIlliiimmiiiiiimiiiiiiiii .

Na w ija n ie  pr ą d n ic  i m o t o r ó w  oraz  
Reperacja w s z e l k ic h  a p a r a tó w  

lek a r s k ic h  i d e n t y s t y c z n y c h .

Warsztaty Elektro - Mechaniczne
Poznań, Łazarska 11.

4500

Krajowa wytwórnia R&DJO-fiPARATĆW i
Salon-Radjo-Kultura opo. I
W arszaw a, Bielańska 22. Tel. 404-39. I==
Wytwórnia radjo aparatów, prowadzona przez inżynierów f i  
fachowców. Wyspecjalizowana w  masowej produkcji rad o | |  
aparatów, poleca stale ostatnie nowości Radjotechniki, §j 
aparaty różny ch typów, od detektorowych do 8-lampowych f§ 
z doskonałym odbiorem caiej Europy, w skrz*nkach ma- §  

honiowych własnego typu (żaluzjowe).
Na dogodnych warunkach! Ceny konkurencyjne! 1  
S przedaż b u rto w a  1 d e ta lic z n a . 4639 §

P o ra d y  fach ow e tec h n iczn e  b e z p ła tn ie . 1 
Przeróbka starych aparatów ne nowoczesne układy Neulrodynowe.



Z r o z u m i e n i e  s p r a w y  in s ta lacy j  e l e k t r y c z n y c h  w Anglji .
— Oświetlenie elektryczne — a z niem i inne za­

stosowania prądu, zaczynają odgrywać już taką rolę 
w życiu niektórych krajów, że koniecznem się tam staje 
specjalne dokształcanie w szczególności nauczycielek 
gospodarstwa domowego w kierunku elektryfikacji te­
go gospodarstwa. Angielskie przedsiębiorstwa elek­
tryczne spółdziałają oczywiście, urządzając odpowied­
nie prelekcje i demonstracje w związku ze stow arzy­
szeniem nauczycieli gospodarstwa domowego.

W związku z rozpowszechnieniem się urządzeń 
elektrycznych i współczesnem dążeniem do jaknajda­
lej posuniętej wygody, pomiędzy kołami elektrotechni­
ków — instalatorów, z jednej strony, a wytwórcami 
elektrycznych urządzeń domowych — z drugiej, pow­
stało dążenie do udoskonalenia tych wyrobów i udo­
godnienia korzystania z nich. Tak więc, np. instalacje 
domowe, wykonane w ten sposób, że umożliwiają 
przyłączanie nietylko przyborów oświetleniowych, ale 
i wszelkiego rodzaju elektrycznych urządzeń grzej­
nych, przestały być rzadkością. Stoliki toaletowe z 
umocowanemi na nich na stałe lampkami elektrycz- 
nemi w odpowiedniej arm aturze wchodzą w powszech­
ne użycie. Coraz częściej są stosowane szafy do ubrań 
z oświetleniem wewnętrznem, włączanem samoczynnie 
przy otwieraniu drzwi i gaszonem — przy ich zamk­
nięciu. W chodzą dalej w użycie stoły obiadowe z wy­
konaną na nich w sposób niewidoczny instalacją prze­
wodów dla lampek, co pozwala uniknąć przeciągania 
drutu pomiędzy talerzam i i półmiskami przy oświetla­
niu każdego miejsca, a co jeszcze ważniejsze, umożli­
wia stałe utrzymywanie ustawionych na stole dań w 
stanie gorącym przy pomocy odpowiednich grzejników. 
Umieszczona z boku tabliczka z wyłącznikami pozwala 
w sposób prosty i dogodny regulować oświetlenie i 
działanie przyrządów grzejnych. Można sobie wyo­
brazić szereg różnych dalszych rozwinięć pomysłów 
tego rodzaju, najw ażniejsza rzecz jednak zostaje już 
dokonana z chwilą, gdy meble i sprzęty zaopatrzono w 
doprowadzenie prądu i stworzono przez umieszczenie 
w nich instalacji pewnej całości.

W związku z przeprowadzoną niedawno przez 
koła elektrotechników angielskich (Electric Developp- 
ment Association E. D. A.) kam panją propagandysty- 
czną na korzyść oświetlenia elektrycznego w domach

Nr.

Centrala- Magneto w
Inż- P aw eł k h e n d e l ,  P oznań ,  ul. Składowa 12
T e l e f o n  nr. 1 5 -7 0  T e l e f o n  nr  15-70
N ajsta rszy  i jed y n y  sp ec ja ln y  Z ak ład  tego  rodza ju  załozony  1918 roku. 

D o s t a w c a  d la  W o j s k a  i U r z ę d ó w .
W y k o n u j e  :

W szelkie napraw y przy m agnetyczno-elektrycznych-zapalnikach oraz starte­
rów i dynamomaszyn dla wszystkich wozów motorowych i motorów spali­
nowych. Nawijanie tw o rn ik ó w i cewków do magnetów, oraz różnego rodzaju 
u z w o j e ń  dla dynamomaszyn i radjoaparatów  na spec. automatycznej maszynie. 
W yrób perm anentnych magnetów według rysunku lub wzoru ze spec. stali 
magnetycznej dla elektr. zapalników, liczników, młynów i radjoaparatów 

magnetyzowane według najnowszego sposobu.
Części zam ienne stale na składzie dla systemów jak : Bosch, Eisemann, Mea- 

Marelli, R. B., S. E. V. i t. p.
Kontakty platynowe pod gwarancją czysta platyna 0,25 gr. Rozdzielacze 

prądu, kolektory", mostki, wieka, izolacje mikowe (Glimmer) i t. p.
Dla  w a r s z t a t ó w  s a m o c h o d o w y c h  r abat .

G w arantuje za najdokładniejszą pracę wykonaną przez f a c h o w c ó w  ś w ia
t o w e j  f irm y P o b e r t  B o s c h , których w moim zakładzie zatrudniam ,

4794

Nr. 8

3 — Oszczędność w pracy — 26 345 

Korzyść gospodarcza — 16 949

Korzystny wpływ na usposobi'

3
głosów.

4
głosów.

5 — Nr. 9 — Bezpieczeństwo — 7 502 gło«y-
6 —- Nr. 6 — Przystosowałność — 6 218 gł°'

sów.
7 — Nr. 1 — Pewność — 3 744 głosy.
8 — Nr. 2 — Prostota w użyciu — 5132 głosy-
9 — Nr. 4 — Ochrona wzroku — 2-841 gł°S/

10 — Nr. 7 — Brak dymu i swędu — 2 599 gl°'
sów.

11 — Nr. 5
nie — 1 762 głosy.

12 — Nr. 10 — Estetyka — 943 głosy.
Ostatecznie zdobyła pierwszą nagrodę peWt)3 

22-letnia miss angielska, maszynistka, która wybrm 
sobie z dwóch podanych wyżej nagród — pieniężną- 
(t. zw. „W. H. B.“, „Wiring the Houses of Britain < 
„Zaopatrzenie w instalacje domów A nglji“) dla odbi°C 
ców ogłoszony został konkurs. Chodziło o to, aby dwa_ 
naście wyszczególnionych zalet oświetlenia elektry-2̂ 
nego rozmieścić w porządku kolejności ich wagi z pnj1 
ktu widzenia odbiorcy. Zebrane odpowiedzi stanowy, 
m aterjał dla ułożenia spisu tych zalet w kolejn°s,_ 
liczby głosów, oddających danej zalecie pierwszf’4 
stwo. Ta odpowiedź, któraby odpowiadała ułożone) 
ten sposób liście, uzyskiwała pierwszą nagrodę, naŚr°̂  
dzony miał przy tern do wyboru: albo czek bankowy ■ 
2 000 funtów sterlingów albo całkowicie z‘elektryK_ 
wany domek mieszkalny. Pozatem był jeszcze szef 
nagród drobniejszych.

W spomniane wyżej dwanaście zalet, w p o r z ą ^  
w jakim podano je w spisach, rozdanych dla głos-o 
nia, były następujące: 1) pewność; 2) prostota w u 
ciu; 3) oszczędność w utrzym aniu; 4) ochrona wzr° 1̂- 
5) korzystny wpływ na usposobienie; 6) przystos3 , 
ność; 7) brak dymu i swędu; 8) korzyść gospoda'’̂ .  
9) bezpieczeństwo; 10) estetyka; 11) wygoda; 12) 
stość. — W rezultacie w porządku uzyskanych Ś'0s 
zalety te ułożyły się w następujący sposób:

1 — Nr. ^1 — W ygoda — 44 787 głosów-
2 — Nr. 12 — Czystość — 28 299 g ł o s ó w -   _

Fabryka . 
A para tów  Elektryczny^1

ME R K A “
Sp. z o. o.

Ł ó d ź ,  ul. P u s ta  nr. 7
Telefon 13-63

Z a k r e s  f a b r y k a c j i :

Wyłączniki i przełączniki  d r ą ż k o w e ,  w y łącz­
niki p o k rę tn e ,  bezpieczniki  po rc e lan o w e ,  ro ­
ze tk i  ro z g a łęz ie n io w e ,  sw o rz n ie  bezpieczni- 
■— —- k o w e ,  końców ki k ab lo w e .  — —

Cenniki na  żą dan ie .  P rz e d s ta w ic ie le  p o s z u k i w ^ -

PRZY WSZELKICH KORESPONDENCJACH PROSIMY ZAWSZE 
POWOŁYWAĆ SIĘ NA „RYNEK METALOWY I MASZYNOWY'*



Adres telegr.: 
JA P “ Poznań KHSSIiSla

T e l e f o n
Nr. 18-85

W.Gierczyński i S-ka
CENTRALA MASZYN I NARZĘ­
DZI WSZELKIEGO PRZEMYSŁU

s k ł a d  a r t y k u ł ó w  t e c h n i c z n y c h

Poznań, Św. Marcin 13

S i l n i k i  s p a l i n o w e  i e l e k t r y c z n e
M aszyny i narzędzia do  
obróbki drzewa i metali 
Łożyska kulkowe i rolkowe 
K o m p letn e  u r z ą d z e n ia  
warsztatów meciianicznych. 4907

WSZELKIE ARMATURY I INNE ARTYKUŁY 
WCHODZĄCE W ZAKRES TECHNICZNY

*♦♦♦«

M e c h a n ic z n a  w y t w ó r n i a  
o s i  p o w o z o w y c h  w o z o w y c h  i r e s o r ó w

W u a ,  Żelazna nr. 89.
K°nto c z e k o w e  w P. K. 0 .  n r.  6157. Telefon 124 -S 2
4208

Bracia ‘Deierling
° O z n a ń i / » \  Składowa*.

H u r t o w n i a

ecQmy: latarnie stajenne, p iece, rury, kolana, 
nocele, podkowy i podkowce- 4803

O O Q pOOCK>OOOOOn OOOOOOOCXOOOOOOOrWOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOCXXCOOOOC)OCXXX>CPOOOC)OOOOCt

Manometry - Termometry 
Pyrometry - Wakummetry

reduktory do gazów , a także naprawy i przerób­
ki w szelkiego rodzaju aparatów kontrolnych o- 
raz artykuły m asow e fasonow e z różnych metali 

wykonuje 4040

Fabryka m anom etrów  i w a rsz ta ty  m ecnan iczne
J. Łańcucki i Syn
w Sosnowcu, ul. W arszawska 10 - Tel. 2 9 .

urn s
lub p o w ię k sz a ,  a lbo  m o dern izu je  w a r s z t a t  mechaniczny 
ś lu sa rsk i ,  kow alsk i  lub s to la r sk i  pow in ien  odw iedz ić  
w w łasnym  in te re s ie  m agazyn  n a jnow szych  m aszyn ,  
najprak tyczniejszych  n a rz ę d z i ,  a p a r a tó w  i p rzyborćw  

technicznych .  4598

Biorą mu inż. Józefa WeingrOna
Kraków, Groble L. 17— 19, Tel. nr. 2145.

Fachowa porada bezpłatna.

W y tw ó r n ia  k o s  i n o ż y  do  s t o m y
z najlepszej stali styryjskiej —  oferuje znane wyroby
„ H ir s c h k a t f e r*  „E nge l“  „Gospodarz** „Kasia**

Joh. Schoenauer Siehelwerke
wyłączny w yrób  s ie rp ó w  żniwnych m arki „ R e i te r  & Kanne'*

W yłączne zastępstw o na Polskę

J a c o b  S . Karl ju n . ,  W ie d e ń -W ie n
II. F e r e e r b a r t a s t r a s s e  8 .  4899

Przy wszelkich korespondencjach z firmami
prosimy zaw sze pow oływ ać się  na 

,RYNEK METALOWY i MASZYNOWY4*
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Potencjał atmosfery na
Obserwatorjum aerodynamiczne w Trappes (Fran­

cja) przeprowadziło szereg doświadczeń, w celu usta­
lenia różnic potencjału atmosfery pomiędzy punktami, 
leżącemi na różnej wysokości. Jako przewodniki przy 
pomiarze napięcia zostały użyte sznury, napojone roz­
tworem soli ołowianej kwasu azotowego. Przy zasto­
sowaniu odpowiedniego układu połączeń, różnice na­
pięcia mierzone by ły  przez odchylenia m iliwoltomie- 
rza, które by ły  utrwalane za pomocą fotografji. Jako 
ogólny wynik doświadczeń, przy których trzy z uży­
tych balonów osiągnęły wysokości ponad 13.000 me­
trów, jeden zaś wzniósł się aż do 20.000 metrów, 
stwierdzono osłabienie pola elektrycznego w miarę 
wzrostu wysokości.

Przeciętny ogólny wynik pomiarów stanowiły róż­
nice potencjałów: przy 4.000 m. wysokości — 10.4 
Volt, na metr, przy 6.000 m. — 5,6 V, a przy 8.000 m 
— 2,3 V. na metr.

T rzy balony, które doszły do izotermicznej war­
stwy atmosfery, pozwoliły stwierdzić istnienie dużych

różnych wysokościach.
zmian potencjału przy jej dolnej granicy, dochodzą­
cych do różnic napięcia, wynoszących od 30—40 wol­
tów na metr.

Przyrządy tego jedynego balonu, który doszedł 
do wysokości 20.000 metrów, wykazały po przekro­
czeniu wysokości 16.000 m. mniej więcej równomierne 
zmniejszanie się różnicy potencjałów na każdy metr 
wysokości, która z 12 woltów na metr przy wysokości 
16.000 metrów, spadła na 5 woltów na metr przeciętnie 
przy 17.000 m., i od 1—2 woltów przy wysokości 19.000 
metrów.

Jestto zgodne z przewidywaniami hipotecznenń' 
iż poza atmosferą ziemską — a nawet już w jej Ś°r" 
nych warstwach panuje stałe napięcie.

Pomiary te posiadają niepospolite wprost z n a c z e ­
nie nie tylko dla awiatyki, lecz również i dla rozważań 
naukowych. Przyczyniają się do objaśnienia układ1) 
napięć nietylko ziemskiego l e c z  i ciał n i e b i e s k i c h  1 
przestrzeni międzyplanetarnych.

(The Electrician). in i. St. Sz-

I5KRV RflDJOWE

TECHNIKA W  PRODUKCJI RADJOW EJ.
Tak w światowej, jak i naszej produkcji rad io ­

technicznej zaobserwować można wybitną tendencję 
do udostępnienia rad ja odbiorcom przez stałe obniża­
nie kosztów związanych z uprawianiem radjoamator- 
stwa. Obmyślane są coraz to nowe sposoby powięk­
szenia zasięgu aparatów detektorowych, obniżenia ko­
sztów eksploatacji aparatów lampowych i t. d. Niewąt­
pliw ie dojdzie kiedyś i u nas do tego, że rad jo będzie 
posiadał dosłownie każdy. Na razie jednak sytuacja 
jest naogół ciężka i nadchodzący sezon zimowy też nie 
zapowiada zbyt wielkiego pędu w tej dziedzinie.

Mamy pewne w idoki na eksport wyrobów polskich 
do Rosji, gdyż konkurujemy tam cenami. Niedaleka 
przyszłość pokaże, czy konjunktura ta da się wyzy­
skać. Pomyślne postawienie tej sprawy byłoby dla 
naszego przemysłu radjowego bardzo korzystne, radjo 
bowiem w Rosji jest bardzo silnie rozpowszechnione,

W AŻNY W YN ALAZEK.
W  Laboratorjum Boll Telephone Company w No­

wym Yorku wystawiono na pokaz aparat, skonstruo­
wany przez mż. Cioffi, służący do mierzenia najsubtel­
niejszych i najmniejszych zmian temperatury. Aparat 
ten reaguje na jedną biljonową część stopnia ciepłoty. 
Wynalazca twierdzi, że aparat ten odda niezmierne 
usługi przy mierzeniu stopnia rozszerzalności drutów 
o różnym składzie, podczas magnetyzacji.

RADJO NA USŁUGACH LEC ZN IC TW A.
Amerykański uniwersytet „Colum bia '1 przedsię­

wziął szereg badań celem ustalenia wpływu audycyj 
muzycznych radjowych na organizm ludzki. Dokona­
ne zostały w tym względzie liczne doświadczenia. O- 
kazało się przytem, że muzyka, przenikając w różne 
dziedziny naszego życia, wywołuje pewne refleksy me­
chaniczne i że niema prawie ani jednej funkcji w ludz­
kim  organizmie, któraby nie reagowała na wpływy 
muzyczne tonów.

Radjo, które roznosi muzykę w przestrzeń, działa 
nadzwyczaj kojąco na system nerwowy, oraz wywiera 
bardzo dodatni wpływ  na stan psychiczny chorego.
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W KRÓTCE USŁYSZYMY KATO W IC E!
Prace przy budowie radjostacji katowickiej z°” 

stały już całkowicie ukończone. Wieże antenowe vA' 
sokości 70 metrów zostały zmontowane i ustawione 
wzgórzu (350 metrów nad poziomem morza). Ta 
czna wysokość terenu i wież antenowych wpłynie d°' 
datnio na zasiąg i jakość odbioru.

Studjo oraz biura dla personelu technicznego 
szczą się w centrum miasta przy ul. Warszawski^' 
Pierwsze próby techniczne stacji katowickiej rozpoc2 
ną się w połowie bieżącego miesiąca.

Ze Zwiazlm Przedsiębiorstw Elektrotnhnicznycli j §
na U/ojewddztwa Poznańskie i Pomorskie

O KÓ LN IK  NR. 20.
Następne zebranie Związku, odbędzie się w P°^ie 

działek, dnia 24 października r. b. o godz. 20-tej n 
sali posiedzeń, „P iwnicy Ratuszowej“ , z następują-Y 
porządkiem obrad:

a) Sprawodanie Zarządu;
b) Przyjęcie nowych członków;
c) Sprawa Powszechnej Wystawy Krajowej;
d) Wnioski;
e) Wolne głosy.
O punktualne i liczne przybycie uprasza

Zarzod^.
OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOGOOOGOOOOOG0 '

Najtańsze źródło zakupu

Radioodbiorników
Roman Rybacki
Poznań, ul. Piekary nr. 24

Telefon nr. 13 30 4979
OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOGOOOOOOGOOOOtoCiO000



Samozamykacze drzwi 3337(a)

, > - % c Zno - hydrauliczne „ W a r t a ź "  i pneumatyczne 
' ‘ a i ‘ ‘ własnej fabrykacji oraz reperacje wszelkich systemów

polecaj y  j y w t v v u

-^^ROŻNY i S-wle, Pdznań 1, ul. Ogrodowa 15/16. Telefon 2658

7vnia mlpp79rclfi$a naczynia kuchenne, wyroby 
Ł J I I Id  I l l lU U Z d iotvies ,  blaszane cynowane, kctiy,

zbiorniki do wody, mleka itp. rroleca
Wski, Zakłady Blacharskie w Warszawi?, Nowy Świat 62. Telefon 268-19

do drzewa toczone, mosiężne i poniklowane 
l ic i  m r “  Wszelkie części fason /w e mos. ,,ntLiuJ Poznań, Św. Marcin 66. Tel 36-99 4827f r u b y , , . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .

Smki, zapory i zatrzaski patent flo drzwi
Sp. z o. o. P o zn a ń , Św. Marcin 46- 307/1

juczne magle domowe \ w s ze lk ie  m aszyny  
ro ln icze  poleca 178F*br»t— ro ln icze  poieca i/a

^ r k a  Maszyn i Odlewnia Żelaza, Bracia Biskupscy S. A. w Kołomyi.

okienne, kil s it lm tl.  diamenty 35 rżnięcia unia
'-^__p>o leca hurtownie M . W A R M ,  G n ie z n o  4497

Hurt rn s A fn rń lA I s oraz w szelkich  części rezerw o. 
HhD>. * U W G I UVsf, wych, W irów ki,butelkiterm osow e  

“ TOWNIA PNEUMATYKÓW T. z  o . p. OSTRÓW (W lkp.)

Ruszta lane w kokilach 3615c71
napuszczane, ze specjalnego żeliwa odpornego na ogień,

T tak dla palenisk stałych jak i ruchomych.
^^_Akc.„W IEPOFflfJfl” Poznań-Dąbrowskiego 81 - t e ! . 61-56 ;
^®®OOOGOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOGO

KOLANA K 1 B 0 II1 , S ilił DO K liH il i  |
oraz klam erki do pantofli g

P°leca jako swą specjalność po cenach konkurencyjnych q

Leszczyński, W łocławek, Kościuszki 24- |
y OgOGOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOG

j .  P E N D O W S t t l  4863 i
'• W rocławska 39  - PO ZNAŃ - te lefon  5093f a b r y k a  ozn ak  i  m e d a li.

w y r a b i a  jako swoją 
specjalność 4895

JAN MIKO!
   POZNAŃ, Grunwaldzka 25.

(^Jvkuły oświetleniowe naftowe i gazowe
^ hurtownie. — St. CICHOCKI, Poznań, Woźna 2u Tel. 5338

^ ^ L K A N rozczyn gumowy i płótno gum,(Gummilć)sung) wyra­
bia w najlepszym gatunku Gumy.Poznań,27 Grudnia15

T r a n s m is j e
ŁOŻYSKA, SPRZĘGŁA ,WAŁY
TARCZE P A S O W E .P R Z Y S T A W K I
O d w r o tn a  d o s t a w a .C e n y  n a  ?ąd anie :

^  SAMULSKliSR PLESZEW Fa b r M asz.
4846

żeliwną, stalową i br°n - j 
M K F I f ł  I  U K h  zową jako to : wentyle, 

krany I zasuwy wszelkich typów, inżektory, manometry 
i t .  p. do przewodów na parę przegrzaną i nasyconą

p o le c a ją

J A N C Z E W S K I t F R E Y M A R K  
W a r s z a w a ,  M o k o  o a s k a  4 9 .

4326 Ż a l u z j e
wszelkiego rodzaju na zamówienie w yko­
nuję i przyjmuję reparacje. Własna fa­
brykacja tablic parkietowych. Układanie, 
czyszczenie i froterowanie parkietów 
Franciszek Kempa Poznań - dawn. O Frankel 
zał 1910 ul. Bóżnicza 16 i Hale Garbary 4 tel. 51-16

Rury i kolana
patentowe do pieców, P U D Ł A  
o o  w ę g l i  z  b la c h y  ż e la z n e j 

i p o c y n k o w a n e j
poleca w najlepszym gatunku

„ m c  StiłaiłMaiewski
Poznaj, KoTiandorja. Tel. 31-49

i?V-V V. i:-Ve

( Władysław Chudzikowski
Fabryka kas ogniotrwałych

Lutrów, u l. Na B ło n ie  22
| w ykonu je  

Kasy ogniotrwałe - Szafy pancerne - Kasy do 
wmurowania - Kasety podręczne - Skarbonki 

oszczędnościowe. S 51

Taśma z kołeczkami do firan
(Gardinenringband)

Sznury do rolosów i m arkiz  
Taśma lejcowa (lejce) 4310

D f l K f l M n M  FABRYKA P AS MA NT E RJ
r r i  J H S 'iU i i  w ł a ś ć . e . f . L e w a n d o w s k i  

S y d g o s !» ,P ia c  T e a tra ln y , 4. T e l .1667

4. I IZamki meblowe 
Zawiasy taśmowe (Klavierbander) 
Szyny do schodów (Treppenteisfen)

Fabryka „Fema” T. A., Bydgoszcz.
PRACOU/NIA DIAMENTÓW DO RŻNIĘCIA SZKtA I DO TARCZ SZMERGLOWYCH

H. SZEFTEL
Warszawa,Graniczna16

Egz. od 1882 r.

fabr. wyr. drzewn. .......
Bydgoszcz,
ul.Zduny 18/19 tal. 353 •> \J>  Y

Specjalność: fabrykacja masowa w sze lk . artyku ł, dom ow ych.”
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♦ ♦ ♦ DZIAŁ BUDOWLANY i CERAMICZNY ♦♦♦

Budowa szos, a nasz przemysł kamieniarski.
W  Polsce , zw ła szcza  na te renach  byłego 

zaboru  rosyjskiego, odczuw ać  się daje brak  dróg 
i szos, a istniejące znajdują się w  op łakanym  s ta ­
nie konserw acji .  D ochodzą do tego jeszcze drogi 
poniszczone przez  ostatn ie  w y lew y ,  a będziem y 
mieli obraz  ogrom u p racy ,  jaki czeka  kraj cały, ce ­
lem p rzy w ró cen ia  w  kraju  naszym  norm alnych  s to ­
sunków  komunikacji drogow ej.

W  zw iązku  z tern należy zw rócić  uw agę  na sp ra ­
w ę tłucznia szosow ego , żw iru  i kamieni n arzu to ­
w ych, o raz  ich produkcję k ra jow ą , celem zaznajo ­
mienia ogółu, ile pod tym  w zględem  pozostaje  do 
zrobienia w zakres ie  organizacji u rządzeń  technicz­
nych  i in icjatyw y.

M ateria łam i, odpowiedniemu do w y ro b u  kostek', 
m ogą b y ć  g ran ity  i sk a ły  pokrew ne, bazalty ,  p o r ­
firy, andezy ty .  Sam o u porządkow an ie  ulic i p laców 
miejskich, p rz y  roz łożeniu  koniecznej do w y k o n a ­
nia p ra c y  na  lat 20, w y m a g a ło b y  1.730.000 rm m a ­
ter ia łów  kam iennych. P ro d u k c ja  k ra jo w a  nie może 
podołać w z ras ta jącem u  w ciąż  zapo trzebow aniu . 
W  ciągu r. 1926 p rzyw iez iono  z zag ran icy  (z Nie­
miec, C zechosłow acji  i Szw ecji)  8169 ton kos tek  
do b ru k o w an ia  ulic za 451.000 zł., a w  r. 1925 68.891 
ton za 1.723.000 zł.

W  r. 1926 W a rs z a w a  zuży ła  6.891 ton kostek, 
w  tern w szy s tk o  z m ate r ja łu  k ra jow ego , P o zn ań  
2.588 ton, w tern 1.649 k ra jow ych , Łódź 108 ton, 
w  tern w szy s tk ie  k ra jow e, K atow ice  2.180 ton, w

ten1tern 450 k ra jow ych . Lublin 4.612 ton kostek, w 
w szy s tk ie  k ra jow e. ' -

Użycie kostek  do b ruków  ulic w  ogólności " 
r. 1926 zmalało, ale w z ro s ła  p rodukcja  krajowa. , 

Co do w y ro b u  kostek  g ran ito w y ch  przem P 
nasz s taw ia  dopiero p ie rw sze  kroki.

Co do tłucznia szosow ego  i żw iru  p o d n ie ść  1,3 
leży, że do doprow adzen ia  u nas do porz*#,,
14.000 km. d róg  bitych w  ciągu  10 lat potrze ‘‘ 
będzie w  ciągu roku 1.200.000 n f ,  a do budo'P 
d róg  n o w y ch  po 1000 km. p rzez  20 lat po 3 .000.6* _ 
m 3, razern rocznie 4.200.000 m \  P o nad to  do utrZl  
mania już istn ie jących d róg  po trzeba  rocz11
264.000 m 3. ’ - I  

Krótki p rzegląd  m a te r ja łó w  kam iennych  L # ’,
w yeh w ykazu je  m a te r ja ły  nas tępu jące :  gra111.:’ 
d io ry ty  i sk a ły  k rys ta liczne  pokrew ne, gabbroj1 
ry ty  i d iabazy  polesko-w ołyńskie , porf iry  m i ń ­
skie, m eta f iry  z Regulic, d iabazy  z NicdźwR■ d#1

a t # 'g ó ry  pod Krzeszow icam i, porfiry  klesowskie,' 
z y ty  czorsztyńskie , bazalty  beres tow ieck ie  i P°krPżańskie, p iaskow ce klesow skie , gnejsy  i ł u p k i  -  
staliczne polesko-w ołyńskie , k w a rc y ty ,  piaskpw  ̂
trem bow elsk ie ,  p iaskow ce w ąchockie,  z a g n a ń s K , 
suchedniow skie ,  witulińskie, kunow skie ,  jar# 0 
skie, p ińczow skie  i karpackie .

Z p rzy toczonych  cyfr  w idać, że k ra jow y P1̂ ,
m ysł  kam ieniarsk i pod w zględem  organizacji, 
dzeń technicznych  i produkcji stoi naogół nisko

Kredyty budowlane Banku Gospodarstwa Krajowego.
R ok 1927 w  po rów nan iu  z la tam i poprzednim))! w y ­

k a z u je  znaczne ożyw ienie ak c ji k red y to w ej B anku G o­
sp o d arstw a  K ra jo w eg o  na  cele budow lane, p rzedew szystk iem  
na  w ykończenie budow li ju ż  rozpoczętych . O d chw ili po- 

-w stan ia  B an k  G osp. K ra j. p rzezn aczy ł na cele budow lane 
do końca s ie rp n ia  r. b. k w o tę  131.979.000 z ł., w  czeni t e ­
goroczne k re d y ty  w ynosiły  sum ę 57.000.000. A k c ja  bu- 
d o w lano -k redy tow a na n a jb liż sz ą  p rzy sz ło ść  zapow iada  się 
jeszcze pom yśln ie j. M a ją  być uruchom ione k red y ty  do w y­
sokości 100.000.000 zł. Sum a ta- będzie w p łacona do B anku 
ze sk a rb u  p a ń s tw a  ra ta m i, w sk u te k  czego B ank  też  r e a l i ­
zow ać będzie k re d y ty  stopniow o w ed łu g  pew nej ko le jności, 
ffia,)ąc na  w zg lędz ie  n a jp iln ie jsz e  p o trzeb y . P rz e d e w sz y s t­

k iem  uw zg lędn ione Będą p o trzeb y  W arszaw y  i ł # z)l vV 
n astęp n ie  m ias t zniszczonych przez  w ojnę i d o ty c h ę 2'1 

n iedosta teczne j m ierze  odbudow anych , d a le j Z ag łęb1,1 ^  
b row sk iego  i m ia s t w w o jew ództw ach  w s c h o d n ie -11 ■ .

te j k w estji m a za jąć  stan o w isk o  P ań stw o w a  R ad8 ^  
d uszu  R ozbudow y M iast, k tó ra  w  k ró tk im  czasie ltia 
zw ołana.

Część w yżej w spom nianego k re d y tu , t. ,i- ^  1 tlia
ma być rozdzie lona  na specja lne  cele, ;« w ięc poiuiędzl ^  
s ta  zniszczone na K resach  (ró w n ież  n ie k tó re  w ceD,„ntiio-e11
m ias ta ), na  p o trzeb y  G dyn i, na  uzupełn ien ie  kont}11̂ . ^ .
W arszaw y  i Ł o d z i, w reszcie  n a  po trzeby  osiedli }>° ĵ-e- 
sk ieh , k tó re  w  m yśl d e k re tu  będą m i a ł y  prawo do ^  
d y tó w  ulgow ych z funduszów  rządow ych .

Drożyzna materjałów budowlanych na Górnym Śląsku.
W obec znaczniejszego  ożyw ien ia  ru c h u  budow lanego  

n a  Górnym. Ś ląsku , zw łaszcza  z in ic ja ty w y  w ojew ody d -ra  
G raży ń sk ieg o , k tó r y  p o w ie rzy ł p rzed sięb io rstw o m  p ry w a ­
tnym  budow ę całego szereg u  m ałych  dom ków  ro b o tn i­
czych, zapo trzeb o w an ie  na cegłę w  b ieżącym  .sezonie w y­
nosiło  w p rzy b liżen iu  na  G órnym  Ś ląsku  około  18 m ilionów  
sz tu k . . I

Spow odow ało  to znaczne podrożen ie  tego m a te r ja łu  z 
38 zł. za  ty s iąc  do 50 zł. loco ceg ie ln ia , zw łaszcza , że c e ­
g ie ln ie  p rzez  d łu g i ok res p raco w ały  bardzo  słabo  i, n ie  
m ając  zby.tu w  k ra ju , sk o rz y s ta ły  z zezw olen ia  w ład z  n a  
ek sp o rt ceg ły  do ś lą sk a  n iem ieck iego  i po ro b iły  k o n tra k ty  
z tam te jszy m i odb iorcam i.

R zecz p ro s ta , iż f a k t  ten  bardzo  ujem nie w p ły n ą ł na

U
zao p a try w an ie  w cegłę tu te jszy ch  p rzedsięb io rstw  b '11 #.
nych, k tó re  —  pomimo posiadanych  n i e j e d n o k r o t n i  t

t r a k ta tó w  z c ieg ie ln iam i — nie o trzym yw ały  swych- 1
opłaconych zam ów ień. P odrożen ie  oegły pociągnęło 
podrożen ie  i innych  p ro d u k tó w  budow lanych. . rn\oiie 

D ach ó w k i dochodzą  w  cenie do 175 zł- t 018® cej)k 
falcow e) za tysiąc , jed n ak  m ożna t e ż  o t r z y m a ć  Je ^ tf

125 zł. W  tym  dzia le  p an u je  tu ta j  chaos. ® oW' gt-
ka flach  do pieców  z d a rz a ły  się- o fe r ty  od  170 do 
za, piec- kuchenny . Toż sam o je s t  w  w apn ie , ceI1' a to # 1*' 
w ięcej jednego  g a tu n k u  w a h a ją  się o d  28 d o  35 zh  2‘ zCZ<r

--ra?R obocizna i drzew o pod ro ża ły  o 15°/o. Pow yżej 
ne pow ody czynią , że p rzed s ięb io rs tw a  budow lane s4 
w  tru d n em  po łożeniu .



Polski eksport drzewa.
łv- sku te k  w o jn y  celnej z N iem cam i, n a s tą p iły , ja k  
tty r ° ’ daleko idące zm iany w  p o lsk im  eksporcie drzew - 

' Zam yka jąc s w ó j ryne k  d la  po lsk iego drzew a ta rtego , 
d y  jednocześnie N iem cy ze w zm ożonym  popytem  na
M a te r ia l o k rą g ły . N ie  na leży jednak przypuszczać, 
czasu w ybuchu  po lsko -n iem ieck iego  za ta rg u  celnego 

w yw óz  drzew a ta rte g o , p rzec iw n ie  u le g ł 011 po-

Waki
l* od 
ZlQalał

, vttszenru, lecz n ie  w  ta k  znacznym  stosunku, ja k  drzew a 
tiJ :tR’teg°. O brazu je  to następujące zestaw ienie, oparte 
^  danych G łów nego U rzę du  S tatystycznego. A  w ięc wy- 

'^ io rio  z P o ls k i w  tonach:
styczeń s ie rp ień  w z ro s t

deski i  ła ty  
°dy, kloce i  d łużyce

1925
851.000
333.000

1927 w  °/o °/o
1.334.000 57
1.125.000 238

H o *

^  os ta tn ich  czasach toczą, się narady w  ko lach  rządo- 
w  spraw ie  podwyższenia opłat- w yw ozow ych od «u- 

tv ,Ca drzewnego. P rzew idyw ane je s t znaczne podniesienie 
o op ła t od k lo c ó w  i  d łu życ  ta rtacznych , od p a p ie ró w k i
K‘ 0r o ,- _____  • . j „ i . \  • _ . i  1 i - i  1 •

»ie 
dok;

0l'e-i w yw o z im y  za dużo) i  od kop a ln ia kó w . U tru d riie - 
dok ' V '>" ’o z ’ 1 surow ca drzewnego w y jd z ie , n ie w ą tp liw ie , 

po lsk iem u p rze m ys łow i drzewnem u.
na

Konsolidacja przemysłu drzewnego.
Udty dow iadujem y się, że do R a dy N acze lne j p rz y s tą p iły  

. °stat.nich czasach: Z w ią z e k  'F a b ryka n tó w  D y k t  i  F o r
l0t'rfoty w  P o lsk ich  oraz Z w ią z e k  P rzem ysłow ców  P o lsk ich  

,v '  ilu ie . W  ten sposób R ada Naczelna po łączy ła  w  sobie
®ŻVi
W iln ie.
fs tk ie  organ izacje drzewne w  Polsce za w y ją tk ie m  o r- 
li!aęy,i, m ających swą siedzibę, w  Bydgoszczy.

Budowa największego mostu na świecie.
( nl Stanach Z jednoczonych rozpoczęto budowę, g igan- 
rjC2tieg0  m ostu nad Hudsonem . M os t ten będzie łą c z y ł 
ty°w' Bee w  pó łnocnym  M an ha ttan ie  z F o r l W ash ing to n  
t sW ie  N ew  Yersey, udostępn ia jąc niezam ieszkane praw ie  
ty f®v. R ozpię tość przęsła, m iędzy dwoma f ila ra m i prze- 
ty^SZa d ługośc ią  1067 m. na jw iększą  rozp ię tość m ostów  
A ^e y c h  całego św ia ta  d w u k ro tn ie . M os t ten będzie po- 

dwa p ię tra , o szerokości 32 m. Pom ost g ó rn y  będzie 
^  w y łączn ie  ru ch o w i u licznem u, ob liczono miejsce na 
t, rzędów  samochodów. P ok ład  do ln y  przeznaczono dla  
4 ' lh ko le jo w e g o ; w  pro jekc ie  p rze w id u je  s ię  tymczasowo 

<J1'y  ko le jow e . F ila ry  m ostu  s ięga ją  w ysokością  215 m 
tylla|d poziom rz e k i, p ra w ie  szczytów  na jw yższe j bu do w li 
b .fa n a c h  Z jednoczonych —  55-p iętrow ego W o o lw o rth - 
, yhng. B y  na jw iększym  okrę tom  oceanicznym u m o ż liw ić  
<aJazd pod m ostem , w ybudow ano je  bardzo wysoko. Od-

Wr;

H l ;

ie.

■ość od poziom u w ody do na jn iższe j p łaszczyzny dolnego 
adu w ynos i 61 m. K o s z ty  tego m ostu  przekraczają,.

go ro z m ia ry , w sze lk ie  reko rdy , naw e t am erykańskie.
!tzono je  na 75 m iljo n ó w  do la rów . Mosti ma być go tow y 
r°ku  1932-im.

2 rynku materiałów budowlanych, metali 
i wyrobów metalowych.

eR j a l y  b u d o w l a n e .
h W arszawa, 17. 10. Na rynku  w zm ożony popyt nu cegłę, ponieważ 
b i^ Z e g fjln o ś c i na G órnym  Śląsku, Pom orzu i w  W arszaw ie  ruch 
Hi)2 M any  n ie ty lko  nie słabnie, lecz nawet stale rośnie. D o cegie lni 

O skich  i górnośląskich zgłaszają się od b io rcy  z W arsza w y, k tó - 
tótylj.^upiiją ca łko w itą  produkcję  do końca r. b. Cegie lnie b. K ongre- 
ko 1 n'e irrzy jm u ją  now ych  zleceń na sprzedaż lub też s taw ia ją  bur- 
W ^ S ó r o w a n e  w a ru nk i. Zapasy w szys tk ich  ceg ie lni są w skutek 
Siły 6°dz iew anie  dobrej ko n iu n k tu ry  zupełnie w yczerpane . Ceny ce- 

w skutek  silnego popytu  tendencję w y b itn ie  zw yżkow ą . Obec­
n ą  franco wagon W arszawa za 1 000 sztuk ceg ły  —  90 z ł, loco

OOOOOOOOOOOOOOOOOOO0OOOOOOOOOOOOO0OOOOOO

Artykuły da szlifowania §
ja k  płótna papiery, tarcze szlifiercze : ze szm erglu  
„N rxos“, korundu i  karborundu. M inera ły  m ie­
lone, szm ergiel i  pom eks w szelkich  grubości poleca

Haeberle 5 S-ka To w . Kom.
Pierwsza Polska Fabryka Wyrobów Szmerglowych 

Grodzisk-Mazowiecki.
W yroby fab ryk i nagrodzone złotym  m edalem  na wystawne 

w R zym ie  1927 r.

Składnica w Poznaniu.
Przedstawiciel: Bronisław Koppe, Poznań,
Gąsiorowskich 5. 2796 T e le fo n  62-35
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„K0RI0L1T a la Ruberoid“ ||
Specjalna papa aslaltowa

wolna od smoły i bezwonna, nie wymagająca smoło- f  i 
wania, ani przy wykonaniu pokrycia dachu, ani też |  1 
przez cały szereg lat, wobec czego zastosowanie tego f  q  
materjału kalkuluje się korzystniej do papy piaskowanej.

„KORIOLIT"
jesf trwały, absolutnie nieprzemakalny i 

odporny na ogień przenośny.

Materiały budowlane wszelk. rodzaju poleca:

GUSTAW GLAETZNER
Centrala M aterja łów  Budowlanych i Dachówek

Tal. 6580 P O Z N A Ń  3 , M ic k ie w ic z a  3 6  sał. 1907 z.
adr. te le g ra f.: ,,D achg iaetzner‘vP o zna ii.

|  Wyłączną sprzedaż specjalnej papy asfaltowej „Koriolit“
£ na Województwa Poznańskie i Pomorskie posiada tylko

„MATERJAŁ BUDOWLANY*4
T o w . A k c . 

w Poznaniu, Sew. Mielżyńskiego 23, Tel. 2976 i 3874 
Oddział W T o ru n iu , ul Ż e g la rs k a  2 7 . te l .  6 4 3  

I  Biuro Sprzedaży: Grudziądz, Ogrodowa 23, tel. 950
- <yVv\,'vWAVW lAA/^AAy'AJW^AW\AA/\AAAAAAA/AAA/J 'w'vVwWv\A/7vWv,'sA/cVVWv'V\/\/v
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b u d o w a  z a ś  120 z ł. B a rd z o  w a ż n e m  w y d a rz e n ie m  je s t  z a in te re s o w a n ie  
s ię  A nglji i A m e ry k i c e g łą  p o lsk ą . N ie k tó ry m  w y tw ó rn io m  p o z n ań ­
sk im  z a o f ia ro w a n o  z  z a g ra n ic y  po  k i lk a s e t  ty s ię c y  z ło ty c h  n a  in w e ­
s ty c je ,  m a ją c e  na  c e lu  u le p sz e n ie  c eg ie ln i i b u d o w ę  s u sz a rn i p rz e z  
z im ę . W a r s z a w s c y  p rz e d s ię b io rc y  b u d o w la n i s k a r ż ą  s ię , ż e  M in is te r­
s tw o  K olei d o s ta r c z a  z a  m a to  w a g o n ó w  na  p rz e w ó z  c e g ły  z  G ó r­
nego  Ś lą s k a  i P o z n a ń sk ie g o .

W  p rz e m y ś le  w a p ien n y m  o ż y w ie n ie  duże, c a ła  p ra w ie  p ro d u k c ja  
z b y w a n a  je s t  n a ty c h m ia s t  ta k , ż e  z a p a s y  s ą  s to su n k o w o  m ałe . T e n d e n ­
c ja  d la  w a p n a  je s t  b a rd z o  m o cn a . N o tu ją  fra n c o  s ta c ja  W a r s z a w a :  
w a p n o  s u ch e  —  50 z ł, la so w a n e  —  35 zł, loco  b u d o w la , n a to m ia s t 
w a p n o  s u c h e  —  57,50, la s o w a n e  50 z ł z a  to n ę , w a p n o  ro ln ic z e  —  25 
z ł z a  to n ę  fra n c o  s ta c ja  W a rs z a w a . Z a g ip s  m u ra rs k i p ła c i się  7,90, za  
g ip s  s z tu k a to r s k i  —  9 zł, z a  w o re k , z a w ie ra ją c y  75 kg . loco  W a r­
s z a w a . C en a  c ą m e n tu  w y n o s i 22 z ł za  b e c z k ę  (180 kg .).

M ETA L E I W Y R O B Y  M E T A L O W E .

W a rs z a w a , 17. 10. „ E lib o r "  i S -k a  A kc. H a n d lo w o  - P r z e m y s ło w a  
L. J . B o rk o w sk i, W a rs z a w a , M az o w ie c k a  11, n o tu je  n a s tę p u ją c e  c e n y  
loco  s k ła d  (w  z ł  z a  1 k g .) : C y n a  B a n c a  14,80, a lu m in ju m  5,10, o łó w  
1,40, b la c h a  c y n k o w a  1,70, b la c h a  o c y n k o w a n a  1,20, b la c h a  d a c h o w a  
ż e laz n a  0,99, ż e la z n a  0,47, b e lk i 0,52, h u fn a le  31 z a  sk rz y n ię ,  c em en t 
20.50 z a  b e c z k ę ;  c e g ła  o g n io trw a ła  0,22 za  1 sz tu k ę , k a rb id  68,00 za  
100 kg . W ęg ie l g ó rn o ś lą sk i g ru b y  i k o s tk a  z ł 44,00 za to n ę .

W a rs z a w a , 17. 10. D om  H a n d lo w y  A. G c p n er , W a rs z a w a , G rz y ­
b o w sk a  27 n o tu je  n a s tę p u ją c e  o r ie n ta c y jn e  c e n y  w  z ło ty c h  z a  k g .: 
c y n a  B an k a  w  b lo k a c h  14,60, o łó w  h u tn ic z y  1,30, c y n k  h u tn ic z y  1,42, 
b la c h a  c y n k o w a  —  c e n a  z a s a d n ic z a  1,60, a n ty m o n  3, a lum in jum  h u t­
n ic z e  5.10, b la c h a  m ie d z ian a  —  c e n a  z a s a d n ic z a  4,35, b la c h a  m o s iężn a  
3,60—4,50.

N o w y  B y to m , 17. 10. S u ró w k a  o d le w n ic za  H u ty  P o k o ju  N r. 1 
(F r ie d e n s h ii t te ,  P .  G . S . —  re p re z e n ta c ja  S p ó łk a  A k cy jn a  J ó z e f  W d o - 
w iń sk i w  W a rs z a w ie , S ien n a  11 c en a  za  to n ę  210 z ł, loco  s ta c ja  N o­
w y  B y to m .

B er lin , 17. ip . C en y  w  m a rk a c h  n ie m ie ck ich  za  100 k g . M iedź
e le k tro l i ty c z n a , d o s ta w a  z a ra z  cif H a m b u rg , B re m a  lub  R o tte rd a m
(za  100 k g .) 126% , c y n k  w  p ły ta c h  re m e lte d  z w y k łe j  ja k o śc i han d l. 
48% — 49% , o ry g in a ln e  a lu m in ju m  h u tn ic z e  98— 99%  w  b lo k a c h , s z ta ­
b a c h  w a lc ó w , i c ią g n io n y c h  214, n ik ie l c z y s ty  98— 99%  —  340— 350, a n ­
ty m o n  R eg u lu s  90— 95.

L o n d y n , 17. 10. U rz . n o t. w  Ł  z a  to n ę . M iedź  s ta n d a rd  p e r  k a sa
551/ is— 551/s, —  na  3 m ie s . 55Vs— 553/ ib, —  s e tt l .  55Vs, —  e le k tro ly t
6 2% — 62% , —  b e s t, s e le c te d  61% — 63, —  s tro n g  s h e e ts  86, —  e le k tro -  
w ire b a r s  62% , C y n a  s ta n d a rd  p e r  k a sa  2623/s— 262% , —  p e r  3 m ies. 
259% — 259% , —  s e tt l .  262% , —  B an k a  (o b r. n icof.) 274Vs, —  s tr a i ts  
(o b r . n ieo f.) 269, O łó w  z a g ra ń , d o s t, n a ty c h m . 211/is , —  te rm . 213/s, —  
s e tt l .  27% , A lum in jum  k ra jo w e  (n o t. n ieo f.) 107, A lum in jum  z ag ra ń , 
(n o t. n ieo f.) 112, A n ty m o n  R e g u lu s  e rz e u g . p re is  (n o t. n ieo f.) 64%  do 
65, A n ty m o n  R eg u lu s  c h in e s  (n o t. n ieo f.) 42% , R tę ć  (n o t. n ieo f.) 22%  
(z a  b u tlę ), P la ty n a  (n o t. n ieo f.) 137/«, W o lfram  (n o t. n ieo f.) 12% (za 
k a w a łe k ) ,  N ik iel k ra jo w y  (n o t. n ieo f.) 175, —  z a g ra ń , (n o t. n ieo f.) 175, 
B la c h a  b ia ła  (n o t. n ieo f.) 18, S ia rc z a n  m iedzi (no t. n ieof.) 24% — 25, 
Ż e la zo  lan e  C le v e la n d  N r. 3 (n o t. n ieo f.) 65.

M E T A L E  SZ L A C H E T N E .

B er lin , 17. 10. S r e b r o  c a  0,900 w  s z ta b a c h  76% — 77%  R. M. za  k g ., 
z ło to  w  w o ln . o b ro c ie  2,80— 2,82, p la ty n a  w  w o ln . o b ro c ie  8— 9 R. M. 
za  g ram .

P R Z E T W O R Y  N A F T O W E .

K a to w ic e , 17. 10. N o to w a n o  lo co  s k ła d  K a to w ic e  za  100 kg . w  zł, 
w  n a w ia s a c h  c e n a  za  100 li tró w . B e n z y n a  ra f. 0,710/20 —  93, —  
(720/30) 85 (70) —  (730/40) 82 (65), —  (740/50) 77 (62). B e n z y n a  m o ­
to ro w a  (750/60) 68 (52), o le j a m e ry k . a u to m o b ilo w y  za  100 k g . „ B B “ 
240, „ B “ 225, —  ś re d n i I g a t ..  180, ś re d n i II g a t .  140. N afta  52, sm ar 
T o v o t tc ‘a  75 w  b a ń k a c h  lo co  s k ła d  o le j m a s z y n o w y  (%  —  20) 38,20, 
(r'le  —  20) 48,40, (10/i3 —  20) 50, (%  —  50) 56,80, (%  —  50) 61, (5/o — ' 
50) 66,25, (“/z  —  50) 72,35, C U  —  50) 78,85, C U  —  50) 29,35, o le j c y ­
lin d ro w y  (240/250) 78,20, (270/280) 109,80.

ZŁ O TY  W  DNIU 17 PA Ź D Z IE R N IK A  1927 RO KU .
G d a ń sk  p rz e k a z  57,66— 57,80, g o tó w k a  57,71— 57,85, B erlin  p rz e ­

k a z  na  W a r s z a w ę  46.875— 47,075, p rz e k a z  na  K a to w ic e  46,85— 47,05, 
p rz e k a z  na P o z n a ń  46,85— 47,05, g o tó w k a  46,825— 47,225, Z u ry ch  p rz e ­
k az  58, L o n d y n  p rz e k a z  43,50, N. Y ork  p rz e k a z  11,20, R y g a  p rz e k a z  
61, B u d a p e s z t g o tó w k a  63,65— 64,65, P r a g a  p rz e k a z  377r’/s-

|  i f  1  I  Z  c ,°  zaponlak oddam
I I  / *  1 /  S  B -A 8 #  niżej ceny fabrycznej
I  3  fJk 1  r '  I h t k  N O W ; Ó u O G I- .R JA  4925ik a w. s o t  w t a k
!_________ ___________________  ______Po*V 3 f , ,  u :. W rocław ska 38 Tel. 51-91

I  żyda placdwck p r z e i y s M a i f o w y t l ) .
S. SAMULSKI I SP. PLESZEW, WLK.P., MASZYNY ROLNI­

CZE.

W ym agan ia  now oczesnej tech n ik i obejm ują, m niej t " 0’, 
rżen ie  rzeczy  abso lu tn ie  now ych, ja k  racze j w ysuw ają  stal® 
jak o  cel jakna jo szczędn ie jsze  w ykorzystyw an ie  w s z y s t k ®  

tych środków  pom ocniczych i zdobyczy technicznych, k t°rf 
doprow adzićby  m ogły  do rac jo n a ln e j gospodarki, surowca®3 
i en e rg ją  w p ro d u k c ji s to sow aną.

M ożna śm iało tw ie rd z ić , iż  w  w ysok im  s topn iu  PrZ° 
p ro w ad z iła  te  p o s tu la ty  w yżej w ym ieniona f irm a  S. Satnu 
sk i i Sp. w  Pleszewie, k tó r a  dośw iadczeniem  sw-oim unii3 3 
sobie zdobyć te  czynnik i ro zs trzy g a jące , k tó re  cechuj? n° 

w oczesny p rzem ysł św iatow y. To też  je j w yroby cie*z* 
się ogólnem  w  P olsce w zięciem  —  w  jakna jszerszych  war 
s tw ach  naszych  s fe r ro ln iczych , a w  p row inc ji naszej ^ 0 

były  sobie m onopolow e w p ro s t stan o w isk o .
W ysok i poziom  solidności w y tw órcze j te j firm y 

być s łu sz n ą  ch lubą  naszego p rzem ysłu  m aszyn  ro ln icZ- . 
p o zw ala jącą  nam  z o tu ch ą  p a trzeć  w  p rzysz ło ść  roz"'3-'11 
po lsk iego  p rzem ysłu  w ogóle, o ile n a  jego  czele stać 
dą  jed n o s tk i talkie, k tó re  ta k  ch lubnie p o tra f iły  rozwiń3-1 
pow yższą in s ty tu c ję  p rzem ysłow ą.

N ie będziem y specjaln ie  po leca li różnych  w y r o b ó w  f?r 
m y S. S am u lsk i i S p . ; dobroć ich  bow iem  i n iska  cena 
w y rob iły  im ta k ą  o p in ję , że tru d n o ść  sp raw ia ło b y  dorzU 
cenie bodaj jednego jeszcze l is tk a  w aw rzynu . Zaznacz®111 
jedyn ie , że so lidn i odbiorcy o trzy m u ją  k red y t.

T A N IE  ŹRÓDŁO M A T E R J A Ł ó W  B U D O W L A N Y C H -

P rzy  dzisiejszych  u tru d n io n y ch  w aru n k ach  ka lk u l3,0̂  
budow lane j —  w sk azan e  je s t is tn ien ie  ta k ic h  firm! jak. 
fan  Pełczyński, Poznań, Dwoyztec towarowy, tel. 56-9
m ogącej z p ie rw sze j rę k i dosta rczyć  pierwszorzędne®0' 
a r ty k u łu  budow lanego . F irm a  ta  posiada, k ra jo w e i cẐ  
sk ie  ru ry  i k o ry ta  g lazu ro w an e , szam oty , p ły ty  p o s a d z k o "  

i ścienne, cegłę , p u s ta k i, su f itó w k ę , p ły ty  ceglane, ,, 
chów kę paloną , papę, sm ołę, lepn ik  k a rb o lin eu m , ,,K orjob_ ’
,,E te rn i t"  znane ze sw ej dobroci, sz lip sy  pod d ach o " '^  
sz k la n ą  dachów kę, m arm u r t ł .  do teracco , „C .eresit , 
ile  do p ieców  i w ie le  innych  m a te r ia łó w  budowlanych-

P lacó w k i hand low e tego  ro d za ju , ja k  f i rm a  powyzsZ‘, 
cieszyć s ię  też  pow inny  jak n a jsze rszem  w zięciem  w  ko* 
fachow ców , jako  so lidne  i na  zd row ej k a lk u la c ji °Pa 
p rezd s ięb io rs tw a  h and low e.

N ie w ą tp im y  też , iż  f irm a  S t. P ełczyńsk i, będzie u®1 ^

7. tego  w zg lęd u  n ie ty lk o  u trzym ać , a le  i rozszerzyć r. 
zb y tu  sw oich a r ty k u łó w  budow lanych .

XI
S T E F A N  JE Z IE R N Y , POZNAŃ, W R O C Ł A W S K A  

OD ZIEŻ Z A W O D O W A .

K ilk a k ro tn ie  ju ż  zw raca liśm y  uw agę na  0^ oSZ,eI^. 
pow yższej firm y , k tó r a  — ja k  w iadom o —t d osta rcza  0 V 
w ied n ią  odzież  zaw odow ą, ja k  u b ra n ia  k o tło w e , szofer 
ś lu sa rsk ie  o raz  w sze lk ą  in n ą  odzież roboczą. O s t a t n i 0 

S te fan  Jez io rn y  pow iększy ł w spom niany  d z ia ł PrzeZ . -e3-fc 
w adzen ie  now oczesnych u rząd zeń  techn icznych , ta k , ze 
w s tan ie  zaspokoić  n a jw ybredn ie jsze  n a w e t w ym agania- _ 
loży tu  zw rócić uw agę  na  op in ję  k ó ł  fachow ych , k tó re  J 
g ło śn ie  o rzek a ją , że  om aw iane w yroby  n a leż ą  pod kaz < 

w zględem  do p ie rw szo rzędnych , zaś posiadan ie  i°h  "  , . 
pow iednich  w a rsz ta ta c h  fab rycznych  je s t  n iem al nie ^  
D la teg o  te ż  polecam y firm ę  S te fan  J e z ie rn y , jako  bal 
k o rz y s tn e  ź ró d ło  zak u p ó w  wyż,ej w ym ienionych p rze 
tó w ..
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pf t L E N I S K f l  A U T O M A T Y C Z N E ,
Paleniska z wdmuchem
do miału i do opału o niskiej w artości,

Oczyszczenia wody , 
Wykorzystania pary wyiotowej,
Odoliwiacze pary wyiotowej,

" ‘ precyzyjne,
Bezpieczne przed pożarem
zbiorniki dla benzyny i benzolu etc. 

armatury specjalne.

Tow. Akc. 
Fabryki Maszyn,

R eprezentant na Polskę:
P R E I S S ,  Kraków, W rocławska 3 4

W I E D E Ń
|fl  ̂ p R eprezentant na Polskę:

-------------------------------------
In ż - p - Jan u szesk i i S-ka, W spó lna  10. 

' C e - D ypl. Inż. W . S kow ron, M ikołow ska 44. 
Jnż. J . Z eid ler, u l. S karbow a 22/11.

^óu. ’ Ł oz ińsk i, G dańska  67.
1 * 6  W ito ld  A - G orow ic, 3 M aja 84.
^Oru«» W ulkan Sp. z o. o., P a sa ż  M ikolasza. 

y s ła w ,  Inż. Dr. H ugo C zap.

F ab ry k ac ja  ur P o lsce . 4303

Fabryka Narzędzi Stolarskich
•  W  1 8

N akfoTelef. 54 ffliPŁB W  Telef. 54
n a d  N o te c ią

Adres telegr.: Wa r d z i ń s k i  Nak ł o  

/  :     ■ - v

wykonuje narzędzia i w arsztaty dla sto- 1 
larzy, bednarzy, kołodziej, cieśli i w ogóle  

dla przemysłu drzewnego
D o s t a w a  n a t y c h m i a s t o w a
p o  n i s k i c h  c e n a c h

8853

Biuro M y i i i s k i e  i Dom Techniczno -  Handlowy
BydgoszczPoznań

Plac W olności I ł  a
Tel. 4010 i 4011

Katowice
o l. S łow ackiego  24

(d o m  w ła s n y )  
Tel. 1321 i 1322

Dl. Dworcowa 66
Tel. 912.

Poleca do dostawy ze swoich składów w Pozn aiu 
1 Bydgoszczy oraz z reprezentow anych hu :

ARMATURĘ: parow ą, gazową i wodociągową, szkła 
wodowskazowe, wzierne i ochronne m anom etry, 
oliwiarki, smarownice.

USZCZELNIENIA: K lingerit, tek tu rę azbestową i tech­
niczną, płyty gumowe i sznur., pakunek konopny, 
azbestowy, grafitowany.

P O M P Y : skrzydełkowe, tłokowe, membranowe,
tłoczki, smoki.

WĘŻE: gumowe, czerwone i czarne, parciane, ssące.
W YROBY SZMERGLOWE: tarcze, papier, płótno, 

proszek.
APARATY CO SPAW ANIA: wytwornice, palniki 

do spawania i cięcia, wentyle redukcyjne, tlen, 
karbid, pałeczki, proszek i d ru t do spawania.

PIŁY: tarczowe, gatrow e i taśmowe, piłki do metalu.
SILNIKI: elektryczne na p rąd  stały 1 trójfazowy, 

silniki spalinowe.
TYGLE G RAFITOW E, cegłę szamotową, młwę Izo­

lacyjną, korkow ą i inne artykuły  techniczne.
4505b „
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DZIAŁ MASZYN ROLNICZYCH

Polska jako teren importu niemieckich maszyn rolniczych.
Brak traktatu handlowego z Polską bije Niemców dotkliwie po kieszeni... Wartość dowozu maszyn rolni' 
czych z Niemiec do Polski spadla w jednem półroczu 1925 o 70%... W takim samym okresie czasu 1926 
wzrasta znów o 150%... Tylko zawarcie traktatu handlowego przez Niemcy z Polską ureguluje *e

stosunki.
Oceniając szkody, jakie wojna celna z Niemcami 

przyniosła obu państwom, można z jednego punktu wi­
dzenia przyjść do przekonania, że były one dla Nie­
miec faktycznie większe. Stało to się dlatego, że naj­
poważniejszą pozycją niemieckiego bilansu handlowe­
go po stronie wywozu stanowią gotowe fabrykaty  a 
między niemi maszyny wszelkiego rodzaju a więc rów­
nież rolnicze. Te ostatnie stanowią wobec wysokiego 
poziomu, na jakim stoi niemiecki przem ysł maszyn rol­
niczych, bardzo ważny artykuł eksportowy. A ktyw­
ność polskiego bilansu handlowego opiera się zasadni­
czo dotąd głównie na surowcach i artykułach żywności. 
Zmniejszony eksport tych artykułów nie odbija się 
wewnątrz kraju  na zwiększeniu bezrobocia w takim 
stopniu jak m alejący eksport artykułów gotowych. 
Niemcy w trosce o utrzymanie i dalszy rozwój wywo­
zu maszyn, jak również wobec początkowej depresji 
na rynku wewnętrznym, zwróciły uwagę na Rosję i 
kraje nadbałtyckie, do których faktycznie udało im się 
zwiększyć eksport w wydatnym stopniu. Poważną 
zwyżkę w tym względzie wykazuje pierwsza połowa 
ubiegłego roku.

W  tymsamyrr, okresie spadła wartość dowozu nie­
mieckich maszyn do Polski z 1,738 milj. marek niem. 
w roku 1925 (pierwsze półr.) na 645 milj. marek niem. 
Rekompensatą tego ubytku było dalsze zdobycie rynku 
rosyjskiego. Komentowano to wówczas jako sukces 
planowej polityki handlowej o trwałych podstawach 
także na przyszłość a nie jako wynik przygodnej kon­
iunktury pomyślnej, jaką i dla Polski w owym czasie 
stanowił strajk  angielski i otwarcie nowych rynków 
zbytu dla węgla polskiego. W edług twierdzeń nie­
mieckich szanse do zdobycia utraconych rynków były 
po wybuchu wojny celnej większe dla Niemiec, aniżeli 
dla Polski.

W szystko to jednak zmienia się w roku bieżącym 
i wykazuje, że tego rodzaju twierdzenia niemieckie by­
ły przedwczesne. Ostatnie publikacje niemieckiej urzę­
dowej statystyki wskazują, że ogólny eksport maszyn

rolniczych do państw wschodnio-europejskich zmuie|e 
szył się o 60%. I właśnie te kraje, których 
miało być trwałym  dorobkiem niemieckiej polityk1 ik 
spodarczej, wykazują największy ubytek, gdyż zO', 
w pierwszem półroczu roku bieżącego do Rosji zrrirllnji 
szył sią o 74%, do Łotwy niemal o 81%, do 
o 66%. Znaczny wywóz do tych państw w roku 1 ; 
opierał się głównie na długoterminowym kredycie',|, 
możliwionym dla fabrykantów przez aktywny wSP 
udział finansowy rządu niemieckiego.

Przyczyn spadku wywozu w roku bieżącym szńikac

należy niewątpliwie w tym punkcie, że Niemcy zby1
ryfl-pochopnie rzuciły się na zdobycie i opanowanie

ków państw wschodnich i nie liczyły się z tern,

niemieckiej, w yrażająca się m. in. w ostatnio wpri

kredytowa tych państw nie wzrośnie w tak szyb* Aj 
tempie. Wobec tego nastąpiła obecnie zmiana P° J.a-

1 w5r>y- J
cześnie jednak podnoszą się głosy krytyki, wyraZ 1
dzonych ostrych restrykcjach Banku Rzeszy. J e -■ 
cześnie jednak podnoszą się głosy krytyk 
obawę zaniedbania rynku zagranicznego.

Równocześnie wykazuje statystyka niemieCka
b.

jfl3'znamienny fakt silnego powiększenia się w y w o z u  ,.a, 
szyn rolniczych z Niemiec do Polski i Gdańska, -yb
_____ ; ~ ~  . . .  „ 4. ---------\ . . .  • __________ <■_ _  ' i_______________ * 4 .nowicie w stosunku do pierwszego półrocza ro k u ^ j0
wywóz ten zwiększył się w roku bieżącym o prZj
103% do Polski a o przeszło 79% do Gdańska.
na tern miejscu zauważyć, że naturalnym  terene*0 ' 
tu dla Gdańska jest rynek polski, tak, że w °s
nym rachunku zwyżka dowozu niemieckiego P ô 
stawia się jeszcze silniej. I oto mimo niezmiej110 ^  
stanu stosunków handlowych miądzy obu Pa? p 0lskij  Po‘sNiemcy zw iększyli eksport swych maszyn do
w bardzo znacznym stopniu. Jestto  przedewszy® ^ g, 
wynikiem stabilizacji naszego życia gospodarczcg 6̂, 
bec niepewnego stanu w pierwszej połowie roku ^  
jak również nastania pomyślniejszej konjun 
naszego rolnictwa, opierającej się na lepszych a0iU 
za artykuły rolnicze oraz na silnem zapotrzebo 
maszyn rolniczych.

F. SUCHANEK i S *  S S
Przedsiębiorstwo Techniczno-Handlowe

4250 o sile 24  i 36 K. M.

dla Rolnictwa i Przemysłu

Poznań -  PI. Wolności 8/9
P A R O W E GARNITURY
MŁOCARNIANE
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ł o ż y s k a c h
na długoterminowe spłaty ^  _
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H. CEGIELSKI TOW. RKC.
t e l e f o n  4 2 -7 6

Poznań, Górna Wilda 136.
Adres telegr.: „HACEGIELSKI"

Firma założona w roku 1846, zatrudniająca 3800 pracowników,

wyrabia w zakładach swoich:
PAROWOZY I WAGONY KOLEJOWE,
LOKOMOBILE PAROWE, przewoźne i stacyjne do celów rolniczych i przemysłowych, wal­

ce szosowe.
KOTŁY PAROWE, najnowszych systemów i największych rozmiarów do wysokiego ciśnie­

nia pary, ekonomizery systemu Stierle i paleniska z rusztami mechanicz- 
nemi, przystosowanemi do palenia miałem węglowym.

KOMPLETNE INSTALACJE dla cukrowni, rafinerji cukru, gorzelni, rektyfikacji, mączkami 
i syropiarni.

MASZYNY ROLNICZE, młocarnie do parowego zapędu, sterniki do słomy, młocarnie 
kieratowe, kieraty, siewniki rzędowe, grabie automatyczne, kopaczki, 
brony talerzowe, dłutowe spulchniacze podglebia, ugniatacze Campbella 
i pługi jednoskibowe.

ODLEWY STALOWE I ŻELAZNE dla wszystkich celów przemysłowych.
KONSTRUKCJE ŻELAZNE wszelkiego rodzaju, zbiorniki do gazu i płynów.
URZĄDZENIA TRANSPORTOWE, suwnice, podnośniki i przenośniki stałe i przewoźne.

Prospekty i kosztorysy bezpłatnie na ż ą d a n i e. 4666

t y
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^isen- & Stahlerzeugnisse
*  G. m. b. H. 3768

 ̂a ń s k Munchengasse 16

^ngielskie blachy białe i czarne
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jij^OOGooGoooooooooooooooooooooooooooooo

F®hryka Maszyn K DRZEWIŃSKI i S-ka
Ł Ó D Ź  KILIŃSKIEGO 103

Ou RUj e  PRASY HYDRAULICZNE do wyciskania
pokn- ■ z nasi°n  oleistych, kompletne urządzenie olejarń,
(W, ,Sci.3rni i t. p., oraz buduje tłuczki mechaniczne do 

lenia wszelkich minerałów. 4849
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00 Wv^, OLANowe 
M & S 10* MTEMOW 
n t°CAftN PAROWYCH
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B onuje: w

. . e e c c c  
• e o c c e  

co c

kompletne paleniska
LOKOMOBILOWE 
I DO IOKOMOTVW

JAK TEŻ 00 
WSZYSTKICH SY5TEM(iw 
KOTtÓW PAROWYCH.

NAJKRÓTSZYM TERMINIE i na dogodnych warunkach.

^ Y K A M A5ZYN I ARMATUR• ODLtYYMIA- KOTLARNIA

4847
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35-450 litró w  niezrównane  
w konstrukcji i w ydajności,
już oclone dostarcza lóko 

Poznań i Gdańsk

Erwin Uthke
F ilja  :

Poznań, ul. Towarowa 21a 
Telefon 1837.

Centrala :

G d a ń s k
Boetłchergasse 23-27. Teł. 778

i
I KURKI (CEPY) 
I ŚRUBY - SITA

dostarcza jako specjalność konkurencyjnie tanio

HUGO CHODAN - Poznań
dawn. PAUL [.SELER - - ul. Przemysłowa 23

1 2 3 1



D la  N iem iec w y n ik a ło b y  z tego, że Polska jest je ­
dnak pew nie jszym  odb iorcą  d la  ich maszyn, an iże li 
inne k ra je  wschodnio - europejskie. Z biegiem  w ypad ­
ków  doszli też N iem cy do te j k o n k lu z ji i zm ie n ili po ­
czątkow o lekcew ażący ton na inny , podnosząc ko n ie ­
czność zaw arc ia  tra k ta tu  handlowego z Polską. P o d ­
jęto  w ięc na nowo rokow an ia ; równocześnie p rze d ­
s taw ic ie le  p rzem ys łów  obu państw  naw iąza li po­
now nie  w za jem ny żyw y  kon tak t. W  tych  w arunkach 
s ilną  konste rnac ję  w  n iem ieck ich  ko łach  gospodar­
czych w p ro w a d z iło  postanow ien ie  ze s trony  po lsk ie j 
podwyższenia  ce ł p rzyw ozow ych  o 100% wobec k ra ­
jów , z k tó re m i n iem a trw a łego  porozum ien ia  han d lo ­
wego, a w ięc przedew szystk iem  wobec N iem iec. Te c ła  
m aksym alne określono jako  c ła  bojowe, m ające na 
ce lu  w yw arc ie  p re s ji na p o lity k ę  n iem iecką w  celu 
ostatecznego rozw iązan ia  sp raw y porozum ien ia  han­
dlowego.

P rzyznać trzeba, że podw o jen ie  stawek ce!0^  
do k tó ry c h  odchodzi jeszcze częściowo u c h y le n i®  
ce lnych w zględn ie  u tru dn ian ie  ich uzyskania, zahfi 
w ałoby dowóz n iem ieck i bardzo znacznie, zas P 
w iększych maszynach p raw ie  zupe łn ie. Obecne p° 
żenie m iędzy obu k ra ja m i pozostaje w  dalszym 
n iew yjaśn ione, tem bardz ie j, że i  rokow an ia  oficj ^ 
i n ie o fic ja ln e  pozosta ją  nada l na m artw ym  Pu i 
cie. N iem cy zapow iada ją , jako  odpow iedź na P 
wyższenie ce ł po lsk ich  stosowanie rep resy j '  1 1 ,
żu ją  na to, że w ina  w tym  w ypadku  spadnie na r  0 , i 
Sądzim y jednakże, że po przeszło  dw u le tn iem  dosw
czeniu N iem cy w swych postanow ien iach nie Pr f e°zy- 
m om entów czysto gospodarczych, k tó re  co d° 
ści, jak ie  im  p rzyn ies ie  tra k ta t hand low y  z Poouif ) amc 1111 pi n auiui, nuiiuiu u j

są bardzo wym owne. Jest on d la  obu stron b a r d z o  ^  

żądany i w in ien  też być w  jakna jszybszym  czas 
obopó lnym  interesie  zaw arty .

W- Laube‘

Co słychać w Lublinie?
W  lube lsk ich  fa b rykach  maszyn ro ln iczych  ruch 

jest w  dalszym  ciągu duży: nowe zam ów ienia  n a p ły ­
w a ją  stale, pom im o, że w łaśc iw y  sezon już  p rzem iną ł. 
O kazu je  się, że p op y t na tu te jsze  w y ro by  jest w iększy 
od podaży, co ma ten skutek, że sk ład n icy  hu rtow i, 
chcąc zaspokoić po trzeby swych odbiorców , zmuszeni 
są sprowadzać n iek tó re  m aszyny częściowo z zagra ­
n icy . D o tyczy  to zw łaszcza M a ło p o ls k i i W o łyn ia , 
gdzie od pewnego czasu w y ro b y  fa b ry k  tu te jszych  są 
bardzo cenione i poszukiwane.

F a b ry k i lube lsk ie  m og łyby  zaspokoić całkę 
po trzeby swych odb iorców , p racu jąc  in tensywnym i- 
2 zm iany, gdyby pos iada ły  dostateczne ku  teiBd 
ta ły  obrotowe, te bowiem , ja k ie m i r o z p o r z ą d z i^ -  
zby t szczupłe i n iedostateczne p rz y  bardz ie j m 
nej p racy. . zyifl

Pow iększanie  i u ła tw ie n ie  k re d y tó w  tu t1z' 
fab rykom  maszyn ro ln iczych  b y ło b y  bardzo wS 
gdyż, p o m ija ją c  ko rzyśc i lo ka lne j na tu ry , dałoby 
sze dochody skarbow i, n iż  cła  od s p ro w a d z a ć
warów.

IDEAŁ
tani

Dii do krajania słomy
na ściółkę

praktyczny — t rw a ły
3641Jedyni producenci

Centrala Pługów Parowych « V  fahryka ( t a p
Poznań, Piotra W awrzyniaka 28-30 Tal. 69-50 — 61-17
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„Der Eisenhandler”
O tto Hoffmanna W ydaw n ictw o  w Bunziau na Śląsku

Znane najlepsze i ulubione pismo 
fachowe dla branży żelaza, towa­
rów żelaznych, narzędzi, sprzętów 
domowych i kuchennych oraz han­
dlu maszyn itp. Najlepszy infor­
mator źródeł zakupu i organ ogło­
szeniowy dla wymienionych branż.

Wychodzi od 30-tu lat i dwa razy w tygodniu.

Na życzenie wysyła się numery na okaz.
Otto Hoffmann's Verlag „D e r Eisenhandler", Bunziau.

P u    i    m u m u   .

Raczki d o  latarń
p o w o z o w y  c l i  wyrabia masowo i dostarcza po |
przystępnych. Wykonuje na zamówienia s z a fy  |

H f fcawctfei do p ie n ięd zy .
Józef S trze lew icz, Leszno, ulica Łaziebna 23

=  4773
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Zakład Wyrobów Druciany4’’MICHAŁ R U I Miele-BJ?
Poleca solidnego wykonania sprzęty k u c h e n n e  
bory dla gospodarstwa domowego z drutu, cy 
oraz druciane siatki plecione, materace do .-** 
wycieraczki do butów i wszelkie w zakres 

ce wyroby druciane.

I OOOOOGO®0000^GOGGGGOGOOOOOOGOOOOOOOOOOi

BECZKI ŻELAZNE
malowane i ocynkowane od 100 — 620 Itr- 

z a w s z e  n a  s k ła d z ie

T O W .  D L A  P R Z E M Y S Ł U  R O L H e f i ^ 6i
8  Tel. 247-54, 221-44 W A R S Z A W A ,  Galerja L u x e n b u  g 
O 4580OOOOOOOOOOOOOOOOGOOGOOOOOOOOOOOO0U   ^

P R Z Y  W S ZE L K IC H  Z A M Ó W IE N IA C H  
P R O S IM Y  Z A W S Z E  P O W O Ł Y W A Ć  
 S IĘ  N A  N A S Z  T Y G O D N IK  -
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Przetargi — Submisje — Licytacje 30C X X J0 0 0 0 n n r>
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PRZETARG OFERTOWY.

^  M agistrat stołecznego m iasta  Poznania zam ierza wy- 
, 0 ^  drodze p rze targu  publicznego wykonanie prac zduń- 

lc®i szk larsk ich  i  elektrotechnicznych włącznie dosta- 
DLâ erJ- w Y. i V I. bloku kolonii robotniczej przy ul. 

sPólnej i Rolnej w  Poznaniu.
Oferty należy sk ładać w zapieczętowanych kopertach

^ la p ise m : ,,O ferta na prace... w   bloku kolonji ro-
, Oiczej przy ul. W spólnej i R o lnej"  najpóźniej do go- 

12, dnia 24 października 1927 r. w pokoju 11-tym

5od

eS o  biura. 
W:

oiura.

Wzory o fert w ydaje się za o p ła tą  w pokoju 12-tym 
Pianego- Urzędu.
bliższych inform acyj udziela się  w  pokoju 17 naszego

Miejski Urząd Budownictwa Naziemnego^ 
Poznań, ul. Nowa 10, I I I  p tr.

PRZETARG OFERTOWY.
Krn  b a jo w e  Ubezpieczenie Ogniowe zamierza wydać w 

jjj Ze p rze targ u  publicznego wykonanie prac ziemnych,
hi j arskich .*  asfaltow ych, i  ciesielskich (częściowo) przy

-  -  - -  -  - -  •^  owie domu m ieszkalnego dla urzędników  K rajow ego
i ,ezPieczenia Ogniowego w Poznaniu, przy ul. Marceliń- 
^ej.

t& , w zapieczętowanych kopertach  z napisem? „Ofer-
fia
°"7e domu m ieszkalnego dla urzędników  K rajow ego 

^.Pieczenia Ogniowego w P oznaniu" należy złożyć naj- 
zrilei do dnia 22 października 1927 r. godziny 11-ej. 

b  i  Warcie o fe rt nastąp i 22 października 1927 r. o godz.

prace ziemne, m urarsk ie , asfaltow e i  ciesielskie przy

lej.
Generalny Dyrektor.

OGŁOSZENIE.

odl ^  dniu 25 października rb. o godzinie 11 przed poi.
% ieźZle w biurze zakładów  dla św ia tła  i wody w
'W iDle Przy ul- Chrobrego 25, p rze targ  ustny na sprze- 
. lojnr ' '
4gu

„ JPiejskiego 
■ Piórka, rofi

żelaznego, znajdującego się na podwórzu wodo-

zhii °rk a  reflek tan tów  przy wieży wodociągowej o go- 
e 10 tegoż dnia celem oglądnięcia łomu na miejscu.

M A G IST R A T  V III. /  
R eputacja dla św ia tła  i wody (— ) inż. Hensel.

OGŁOSZENIE.

r°ztió^ir ^ ° Wy U rząd Ziem ski w G rudziądzu sprzedaje na 
<iziC2lio § kom pletne urządzenie gorzelni w  maj. Nowe Gro- 

’ Powiatu lubawskiego^ 
f Zeta rg  ustny odbędzie się w  Grodzicznie dnia 2 li-

1827 .  jo d ,. 12-tej.
?dą razie b raku  reflek tan tów  na kom pletne urządzenie, 

^sprzedaw ane poszczególne maszyny i aparaty, 
w lzszych szczegółów  udzieli Okręgowy U rząd Ziem- 

Picy \ U(l2iądzu lub Pow iatow y U rząd Z iem ski w Brod- 
,,, ° lazd do Grodziczna ze st. Lubaw a około 15 km.

b,

stacji K u lig i około 3 km.

(— ) J. Radwan,
o. Prezesa Okręgowego Urzędu Ziemsk.

PRZETARG.

na dostawę koksu, w ęgla i drzewa.
In tenden tu ra  U niw ersytetu Poznańskiego ogłasza ni- 

niejszem konkurs na dostawę około
1. 12.300 centnarów  koksu hutniczego grubego,
2. 2.400 centnarów  w ęgla górnośląskiego kostka  II ,
3. 61 m 3 drzewa sosnowego szczapowego I  g a ­

tunku  w term inie wnoszenia o fert ostem plowanych do dnia 
20 października 1927 r. godziny 12 w południe.

O ferty  nadesłać należy w kopertach zalakowanych z n a ­
pisem „O ferta  n a  dostawę koksu, w ęgla i  drzew a". P o ­
żądana je st dostaw a koksu  i w ęgla z koksowni i kopalni 
Skarbowych (Skarboferm ).

Ceny należy podać loco piwnica. Oferty wniesione po 
upływie term inu względnie nie odpowiadające w arunkom  
ogłoszenia nie będą brane w  rachubę.

In tendentura ''zastrzega sobie prawo wyboru oferenta 
bez w zględu na ceny.

Intendentura Uniwersytetu Poznańskiego
ulica W ały  W azów 26.

PUBLICZNY PRZETARG.

W  środę, dnia 26-go października 1927 r. o godzinie 
13-tej sprzedaw ane będą w Urzędzie Celnym w Lesznie 
w drodze publicznego p rze targu  poniżej wyszczególnione 
tow ary :

2.433,6 kg. ługu  sulfitow ego,
14.3 kg., g łów ek do lalek,

411,6 kg. głów ek do la lek  z porcelany,
11,— kg. tkaniny w ełnianej,
21,— kg. wyrobów porcelanowych dla oelów elek tro ­

technicznych,
8,5 kg. wyrobów z miedzi,
2,— kg. wyrobów z d ru tu  miedzianego,

50,4. kg. głów ek do la lek  z celuloidu,
138,— kg. czekolady,
224,5 kg. papieru, kartonu  i  tek tu ry ,

64,— kg. obrabiarkę do m etali (1 sz tuka),
162,— kg. wyrobów stalowych.

Bliższe szczegóły, ewtl. zm iany ,wzgl. odwołania licy­
tacji podane będą w  ogłoszeniu wywieszonem ną tablicy u- 
rzędowej Urzędu Celnego w Lesznie od dnia 4-go paździer­
nika 1927 r.

K IE R O W N IK  URZĘDU CELNEGO.
Tomaszewski, inspektor celny.

PRZETARG OFERTOWY.

M agistrat m iasta  G rudziądza zam ierza wydać w dro­
dze prze targu  publicznego w ykonanie prac okucja okien 
i drzwi dla m alarni przy  teatrze  m iejskim.

O ferty należy sk ładać w  zapieczętowanych kopertach 
z napisem : „O ferta  n a  okucie okien i  drzw i dla m a la rn i" \  
w niżej podpisanym urzędzie do dnia 25 bm. godz. 11-tej 
przedpołudniem , o k tórym  to czasie nastąrd otw arcie ofert 
w  obecności ewentualnie przybyłych oferentów .

M agistrat zastrzega sobie prawo swobodnego wyboru 
oferenta, podział prac pomiędzy k ilk u  oferentów , lu b  n ie ­
uwzględnienie żadnej oferty.

MAGISTRAT 
W ydział V. Budownictwo.

1233



4 Przetarg* ustny
na sprzedaż  zbędnych urządzeń elektrycznych w majętności 
p ań s tw o w ej  K o l n o  pow ia t  Międzychód n/W. Woj. Poznańskie.

Państwowa Inspekcja Budowlana w Międzychodzie 
przeprowadza w środę, dnia 30  listopada b. r. o go 
dżinie 13-ej licytację na miejscu następująco wymie­
nionych maszyn i urządzeń elektrycznych:

1. 1 silnik prądu zmiennego fabrykatu A .E.Gm  513290 
typu D 750/100 720 obr/min 215 wolt 245 amp. 
100 KM.

2. 1 prądnica prądu stałego, fabrykatu Elektrizitats 
A. G. vorm. Schuckert u. Co. nr 51579, typu 
A 30 68,2 amp. 440 wolt 800 obr/min.

3. 1 prądnica prądu stałego fabrykatu Siemens 
Schuckert Werke, typu Ac m 55 nr. 70 183, 
440/600/700 wolt, 110/38 amp. 700 obr/min.

4. 1 silnik prądu zmiennego fabrykatu A. E. G. 
nr. 489917 typu D 750/20. 720 obr/min. 215 wolt 
52 amp 20 KM. do zapędu transmisji.

5 . l tablica rozdzielcza, jak i wszystkie przewody 
w maszynowni

6. 1 zużyta baterja akumulatorowa, jako stary ma- 
terjał.

7. i silnik prądu stałego, fabrykatu Elektrizitats A.G. 
vorm. Schuckert u Co. nr. 51581 typu G. 14,32 
7 amp 440 wolt 930 obr/min na śpichrzu

8. l silnik prądu stałego fabrykatu Elektrizitats A.G. 
vorm. Schuckert u Co. nr. 34 505 typu Am 3/4
2.7 amp 440 wolt 1550 obr/min. do napędu śru- 
towni.

9. 1 silnik prądu stałego fabrykatu Elektrizitats A G. 
vorm. Schuckert u Co. nr. 51043, typu G 3,
5.8 amp. 440 wolt 1100 obr/min do napędu 
pompy.

Licytację przeprowadzi się pojedyńczo na wymie­
nione maszyny, o ile jednakowoż znajdą się reflektand 
na wszystkie maszyny, będzie całość licytowaną.

Przeznaczone na sprzedaż maszyny można obej­
rzeć pół godziny przed przetargiem w gorzelni majęt­
ności państwowej Ko l n o ,  gdzie również wyłożone 
będą warunki przetargu.

Powózki oczekiwać ftędą ewent. reflektantów na 
stacjach P r u s i n  wzgl. Z a t o m . w  czasie przyjazdu 
pociągu z Poznania wzgl. z Szamotuł o godz. 10,51 
wzgl. 11,04 i odwiozą z powrotem na stację.

O przybyciu na przetarg poleca się niżej podpi­
sany Urząd uwiadomić. Przed przetargiem należy zło­
żyć do rąk urzędnika przeprowadzającego licytację 
wadjum w wysokości 5°-k w gotówce od sumy po- 
dawczej, które zostanie oferentowi zwrócone bezpo­
średnio po przetargu, wzgl. doliczy się do ceny kupna.

Międzychód, dnia 11. października 1927 r. 4927

P aństw ow a Inspekcja Budowlana.
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O G ŁO SZ ENI E PRZE TAR GU .

Ś ląsk i U rząd  W ojew ódzk i zam ierza  sp rzed ać  w drod®* 
p rz e ta rg u  dw a sam ochody ciężarow e, jeden  fab ryka™
.. B ergm ann 4 tonow y, d ru g i fa b ry k a tu  „A lb io n “ 3 tonowy.

PT . re f lek tan c i zechcą w nieść p isem nie o fe r ty  w  zap 'e~ 
czętow anych k o p ertach  do Ś ląsk iego  U rzędu  W o je w ó d z k ie j 
k a n c e la rja  W ydzia łu  K o m u n ik ac ji i R o b ó t Publiczny0 
szk o ła  S za fran k a  pokó j n r. 23 w  te rm in ie  do 24 październi 
k a  pb. godz. 11. *

Sam ochody m ożna og lądać  w godzinach  u r z ę d o w y c h  ... 

g a rażu  U rzędu  W ojew ódzkiego  przy  u licy  Jag ie llo ń sk 1®'*' 
gm ach W ojew ództw a Ś ląskiego.

Ś ląsk i U rząd  W ojew ódzk i z a s trz e g a  sob ie  praw o unj 
w ażn ien ia  p rz e ta rg u . .

Z A  W O JE W O D Ę : 1  |
inż. Z aw adow sk i nr. p. w  z. N acze ln ika  W y d z ia łu  &

PRZETARG.
dr®'K ierow nic tw o  Z b ro jo w n i n r. .2 zam ierza  oddać w 

dze p rz e ta rg u  nieogran iczonego  dostaw ę:
około 450 m tr .3 desek  i b a li sosnow ych 21 — 76

g ru l),, _
około  14 m tr .3 desek  i bali olszow ych 25 — 76

g ru b . •
około  40 m tr .3 desek; i ba li brzozow ych 38 — 7©:®1,

g rub .
około 10 m tr .3 desek  i b a li bukow ych  50 mm- fi1 . ,

.  i o'O ferty  w  zap ieczętow anych  i zalakow anycl}. fir® 0"^' 
K opertach , zaopa trzonych  w n ap is : „ o fe r ta  do przetaf 
na  desk i na dz. 28.10.1927 r . “ , 'należy iskładać w hi’11Sin-
R ach u n k o w ó -M aterja ło w cm  Z bro jow n i n r. 2, P raga. 
Iow a 58, do godz. 10-e.i dn ia  28 p aźd z ie rn ik a  1927 .

D la  n in ie jsze j dostaw y  o b ow iązu ją : , J i
1) zestaw ien ie  w a ru n k ó w  ogólnych , o b o w ią z u jl^ . 

p rzy  dostaw ach  w ojskow ych  (za ł. L . 1 p rzep isów  O-lP
2) p rzep is o sk ła d a n iu  o fe r t na dostaw y  w ojskow e

L . 4 p rzep isów  0 -10 -22 ); .gji
•3) p rzep is Z b ro jo w n i nr. i  o w aru n k ach  techid®2 ' i 

desek  L . 680;
4) u rzędow y w zó r o fe r ty . ^, , A lt'-'1
D odatkow e in form acje , urzędow y w zo r o terty , 

go low y  w ykaz p o trzebnych  desek  i p rzep is o w ar111 ^ , e

technicznych  o trzym ać m ożna w B iu rze  R ach -M  ■ %
U*

w to rk i i c zw artk i w- godzinach  14— 15, g d z ie  r ° 
m ożna p rze jrzeć  p rzep isy  w spom niane pod 1) i 

O fe rty  n ie  odpow iadające w aru n k o m  niniejszeg0 
w an ia , uw zg lędn iane  nie będą.

K ierow n ic tw o  Z bro jow n i zas trzeg a  sob ie  prawo
i sw obodnego w yb o ru  o fe rty . g

P. o. K ie ro w n ik a  Z bro jow ni 111 
Nowohoński ,  p u łk o w n ik -

4894 Konkurs.
Magistrat miasta Wrześni (Wlkp.) PoSZQ^g \
1 1Q‘)7 r laẑ nrl 1 cf\7P7llia * **od 1. grudnia 1927 r. wzgl. 1. stycznia -y

Inżyniera d y p lo m o w an e j
| _   Z   i a i r  F le K t r o vv .
in ż y n ie ra  a j p i o m o w a n w ^

do nadzoru zakładów miejskich jak tleK1 ^

Kanalizacyj, Wodociągów, Rzeźni oraz Łaz , 
Od kandydatów wymaga się prócz studio 
pisanych odpowiedniej praktyki w dozor bu, 
podobnych zakładów. Dokładna znajomo. ^  
dowy maszyn i urządzeń analogicznych za wy. 
miejskich wymagana. Uposażenie według ^  

Zgłoszenia z dołączeniem cdpisów ^ ^ 92^ r' 
i dyplomu przyjmujemy do dnia l . listopada ^
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